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Tomów

Z udziałem ok. 400 zapro­
szonych gości odbywały się
w Tarnowie uroczystości
wprowadzenia do bazyliki
katedralnej nowego ordy­
nariusza diecezji tarnow­
skiej bp. Wiktora Skworca.

— „Staję dziś w katedrze

tarnowskiej jako kolejny pa­
sterz tego Kościoła, aby pod­
jąć posługę nauczania, kiero­
wania i uświęcania” — mówił
w homilii bp Skworc.

Ingres miał charakter eku­
meniczny. Wzięło w nim
udział 34 biskupów i arcybi­
skupów polskich, w tym se­
kretarz episkopatu bp Tade­
usz Pieronek, metropolita
krakowski kardynał Franci­
szek Macharski, katowicki —

abp Damian Zimoń oraz po­
przedni ordynariusz diecezji
tarnowskiej, obecnie metro­
polita lubelski, abp Józef Ży­
ciński. Na uroczystość przy­
byli też dostojnicy ze Słowacji
i Czech a także przedstawicie­
le innych wyznań chrześci­
jańskich, m.in. Kościoła bap­
tystów i metodystów.

Bullę papieską z aktem no­
minacyjnym odczytał nun­
cjusz Stolicy Apostolskiej ar­
cybiskup Józef Kowalczyk.
Potem wręczył nowemu or­
dynariuszowi pastorał, sym­
bol władzy arcypasterskicj.
Biskup tarnowski przyjął od

duchownych i świeckich ho-

magię, czyli wyrazy czci i po­
słuszeństwa.

Apelując o budowanie lep­
szego świata biskup Skworc
zwrócił się nie tylko do chrze­
ścijan różnych wyznań, ale
także do niewierzących, któ­
rzy podzielają „pragnienie
zwycięstwa prawdy, dobra,
poszanowania godności czło­
wieka i jego wolności w tro-

j sce o wspólne budowanie lep­
szego świata”. Duchownych
prosił, aby umieli dostrzec

„potrzebę podania ręki ko­
biecie w stanie błogosławio­
nym, problemy bezrobot­
nych, zagubienie ludzi z mar­
ginesu społecznego, dramat
narkomanów i ludzi nieule­
czalnie chorych”.

Wiktor Skworc jest 15. bi­
skupem w ponad 200-letniej
historii diecezji tarnowskiej,
która liczy ponad milion wier­
nych. Ma 49 lat, pochodzi z ro­
dziny górniczej. W czasie stu­
diów teologicznych przez rok

pracował w kopalni. Posługę
pasterską rozpoczął w NRD,
wśród pracującej tam polskiej
młodzieży. W 1992 r. został

mianowany wikariuszem ge­
neralnym i ekonomem archi­
diecezji katowickiej. (pul)

Papież potępił w Hawanie i marksizm, i dziki kapitalizm

Czas nadziei dla Kuby
Zapowiedź zwolnienia pierwszej grupy więźniówpolitycznych
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Wielotysięczne tłumy powitały Jana Pawła II w Hawanie

Wczoraj Jan Paweł II zakończył długo
oczekiwaną pielgrzymkę na Kubę. Wygła­
szając homilię podczas uroczystej mszy na

placu Rewolucji w centrum Hawany, Jan Pa­
weł II powiedział Kubańczykom, że „nad­
szedł czas, by wkroczyć na nowq drogę".
Odrzucił jako model społeczeństwa zarów­

no marksizm, jak też dziki kapitalizm. Wypo­
wiedzi wysokich przedstawicieli władz ku­
bańskich mogq stanowić zapowiedź rychłe­
go zwolnienia pierwszej grupy więźniów po­
litycznych na Kubie. Wymienia się „na po­
czątek" liczbę około 30 osób.

(Szczegóły na str. 2)
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Posypały się drzazgi
z góralskich zaprzęgów

Wyścigi z fantazją
Prezentacja zaprzęgów, wyścigi kumoterek to główne

atrakcje parady gazdowskiej, jaka odbyła się już po raz pią­
ty w Szaflarach koło Nowego Targu. Jak zwykle góralom ki­
bicowały tłumy turystów. Ambicjom powożących dorówny­
wały ambicje koni. Czasami jednak trzeba było zastosować

doping w postaci okrzyków i użycia bacika.

Tradycja przekazywanajest
z pokolenia na pokolenie.
Kiedyś ścigali się dziadkowie,
dziś z bata strzelają ich wnu­
ki. Do udziału w paradzie nie
trzeba nikogo zachęcać. To

punkt honoru każdego gospo­
darza.

Barwny korowód, jak każę
weselna tradycja, otworzyli
pytace na koniach. Jak zwy­
kle, śpiewem obwieścili, że
widowisko czas zacząć.
W tym roku do konkursu

zgłosiło się 49 uczestników.
Sędziowie oceniali sanki, ko­

nie, a także ubiór powożą­
cych. Najstarsze sanie i stroje
z kufra babuni mają szanse

na najwyższą punktację. Li­
czy się też fantazja góralska,
z jaką się prowadzi konia
i nosi kierpce. A tej jak wiado­
mo nigdy nie brakuje.

Najstarsze kumoterki, któ­
rym iskry posypały się spod
płóz, liczyły 100 lat. Pl-óbie

wytrzymałości na trasie wy­
ścigu sprostały na medal.
Trudno się dziwić, przecież to

najprawdziwsza góralska cie­
sielka. (KaK)

Z Helu do Krakowa

Z Krakowa

na Słowację
W zeszłym roku na wakacje wyjechało 25 proc, młodych mie­

szkańców woj. krakowskiego. Według prognoz Kuratorium na

tegorocznych feriach zimowych będzie podobnie. Barierą dla

większości rodziców nadal są finanse.

Najtańsze zimowiska orga­
nizują harcerze (400 zł za dwa

tygodnie). Inne są już w cenie
600-700 zł, a dwutygodniowy
wyjazd na narty do Włoch za­
myka się już kwotą czterocy­
frową. Z wyjazdów zagranicz­
nych największym powodze­
niem cieszą się zimowiska w

Słowacji, bo tańsze od więk­
szości krajowych, a narciar­
skie trasy znacznie lepiej
utrzymane niż rodzime.

W woj. krakowskim w czasie
ferii najchętniej odwiedzane
są gminy: Myślenice, Wiśnio­
wa, Tokarnia i sam Kraków. W

tej chwili jest już 14 zgłoszeń

młodzieży, która przyjedzie do

Krakowskiego z Helu, Gdyni,
Piotrkowa i Łodzi.

Całość spraw związanych z

organizacją ferii zimowych
koordynuje Kuratorium

— Przy zgłaszaniu wymaga­
my wykazu kadry i szczegóło­
wego programu. Jeśli wszyst­
ko odpowiada kryteriom —

wydajemy zaświadczenie. Ak­
ceptujemy również (wraz z

Sanepidem i Strażą Pożarną)
obiekty, w których dzieci bę­
dą przebywały — mówi mgr
Piotr Świątek, dyr. Wydziału
Kształcenia Specjalnego i

Opieki. (JeG)

Rząd przykręca kurek z pieniędzmi...

Anestezjolodzy
- z tlenem

Dziś anestezjolodzy wznowią akcję protestacyjną. Pacjenci
znieczulani będą tylko do zabiegów ratujących życie. Mimo

podpisanego porozumienia, rząd nie wywiązał się bowiem
z podjętych zobowiązań.

Kraków popiera stanowisko władz związkowych, ale ograni­
czy sięjedynie do akcji informa­
cyjnej. Natomiast w pełni przy­
stąpią do protestu anestezjolo­
dzy tarnowscy i nowosądeccy.

— Z końcem roku minął ter­
min realizacji przez władze za-
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w „Gazecie Krakowskiej”

szczegóły na str. 2

w „Gazecie Sportowej"

pisow wspólnego dokumentu,
jaki 22 listopada ubiegłego ro­
ku podpisaliśmy z ministrami

zdrowia, pracy i polityki so­
cjalnej oraz z koordynatorem
reform społecznych.

Żaden z punktów porozumie­
nia nie został zrealizowany.
Władze związkowe postanowiły
wznowić protest, któiy w pełni
popieramy — powiedział „GK”
dr Tomasz Muszyński, stojący
na czele regionalnych władz
Związku Zawodowego Aneste­
zjologów w Krakowie.

(Dokończenie na str. 4)
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Krótko
USA są zdecydowane
na atak

Stany Zjednoczone są zde­
cydowane podjąć działania
militarne przeciwko Irakowi

już w najbliższych tygo­
dniach, jeśli kraj ten nie

podporządkuje się decyzjom
Rady Bezpieczeństwa ONZ —

pisze w sobotnim wydaniu
dziennik „Washington
Post”, powołując się na mia­
rodajne kola w Białym Do­
mu.

Spotkanie na orbicie

Po sprawdzeniu szczelno­
ści luków załoga amerykań­
skiego promu kosmicznego,
który przycumował do rosyj­
skiej stacji orbitalnej, prze­
szła na pokład „Mira”.
Wśród siedmiu członków za­
łogi amerykańskiego promu
jest Andrew Thomas, który
pozostanie na „Mirze” do
końca maja.

Strzały w Irlandii

Północnej
Seria aktów przemocy w

Irlandii Północnej nie usta-

je. Po zabiciu w nocy z sobo­
ty na niedzielę taksówkarza
w Belfaście, wczoraj uzbro­
jony w broń palną bojownik
protestancki postrzelił na

ulicy w mieście Lurgan kato­
lika. Do dokonania ataku

przyznała się paramilitarna
protestancka organizacja Lo-

jalistyczne Siły Ochotnicze

(LVF). (PAP)

CZYSTE POWIETRZE

I BEZPIECZNE DROGI

Nowy Fiat w nowym roku! Nadzwyczajna oferta w zamian

za złomowanie starego samochodu. Szczegóły w naszym salonie.

Ponadto w wolnej sprzedaży
SIENA 1,6 HL

• OFERTA OGRANICZONA ILOŚCIOWO I W CZASIE

3500 zł
mniej, jeśli kupujesz

Punto, Bravo, Brava, Marea, Marea Weekend

3000 zł
mniej, jeśli kupujesz

Uno

2500 zł
mniej, jeśli kupujesz

Cinquecento

2000 zł
mniej, jeśli kupujesz

Malucha

„Auto-Polmozbyt”
Kraków, al. 29 Listopada 39 (róg Prandoty)

tel./fax411-81-61,tel. 413-78-64, 411-54-85,
pon.-pt. 8-18,

sobota 8-13, niedziela (informacja) 9-13

Papież potępił w Hawanie i marksizm, i dziki kapitalizm

Czas nadziei dla Kuby
Jan Paweł II wezwał wła­

dze kubańskie do przywróce­
nia swobód religijnych a

równocześnie potępił mar­
ksizm i dziki kapitalizm jako
modele życia społecznego.
W mszy jaką Ojciec Święty
odprawił wczoraj wieczorem

na Placu Rewolucji w cen­
trum Hawany, uczestniczyło
blisko milion osób, zarówno

wierzących jak też niewie­
rzących, którzy stawili się tu­
taj na wezwanie władz.

Nie ulega wątpliwości, że

wczorajsza msza była kulmi­
nacyjnym punktem pięcio­
dniowej — już dziś nazywanej
historyczną — pielgrzymki pa­
pieskiej na Kubie. Zdaniem
wielu komentatorów wizyta ta

spowoduje głębokie przemia­
ny zarówno na samej wyspie
jak też w stosunku społeczno­
ści międzynarodowej do Kuby.

Papież nie przypadkowo
nalegał, by najważniejszą z

czterech mszy mógł odprawić
właśnie na Placu Rewolucji,
uważanym za symboliczne
miejsce rewolucji kubańskiej.
To tu wielokrotnie, za każ­
dym razem po kilka godzin,
zwykł przemawiać Fidel Ca­
stro.

Już sama sceneria placu
wskazywała na sytuację w ja­
kiej w wyniku papieskiej wi­
zyty znalazła się teraz Kuba.
Nad Placem Rewolucji, gdzie
ustawiono ołtarz i wielki

krzyż, dominował 20 piętro­
wy portret „Che” Guevary. Po

Najbardziej wzruszającym momentem była wizyta papieża w

sanktuarium św. Łazarza dla nieuleczalnie chorych — głównie
na trąd i AIDS
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przeciwnej stronie cały fron­
ton Biblioteki Narodowej wy­
pełniał transparent: „Jezu
Chryste, Tobie zaufałem”.
Wielu komentatorów zwraca

uwagę, że teraz wiara katolic­
ka energicznie wypiera na

Kubie system komunistyczny
i jego obowiązujące od trzy­
dziestu lat kanony.

W mszy odprawionej przez
papieża wzięli udział — i to w

komplecie — członkowie rzą­
du, Komitetu Centralnego
partii, dowództwa Kubań­
skich Sił Rewolucyjnych. W

pierwszym rzędzie, tak aby
wszyscy mogli go widzieć, sie­
dział Fidel Castro, ubrany po
cywilnemu, a nie — jak zwy­
kle — w mundurze wojsko­
wym. Obok niego zajął miej­
sce laureat literackiej Nagro­

Na nowy rok inflacyjny skok

Stopione
oszczędności

Bułgarscy statystycy obliczyli, że z każdej setki lewów

wpłaconej do banku na przechowanie wpłacający stracili

tylko w ub. roku aż 76,65 lewów. Przyczyną tego stopienia
wartości tutejszej jednostki płatniczej był wysoki skok infla­
cyjny w styczniu 1997 r., a następnie w lutym tegoż roku

gwałtowne podniesienie kursu wymiany dolara i równocze­
sne nieobliczalne podrożenie utrzymania, a zwłaszcza żyw­
ności. Wówczas to lew stracił 68 proc, swej wartości.

Owo stopienie się oszczęd­
ności odczuli najbardziej
drobni ciułacze. Zwłaszcza ci,
którzy w ub. roku mieli mini­
malne wynagrodzenie ustalo­
ne przez socjalistyczny gabi­
net na poziomie 45 tys. le­
wów (45 DM) miesięcznie.
Tymczasem oba syndykaty
związkowe obliczyły, że na

utrzymanie jednej osoby po­

dy Nobla z 1982 roku, Kolum­
bijczyk Gabriel Garcia Ma-
rąuez.

Uroczysta msza transmito­
wana była przez kubańską te­
lewizję na cały kraj.

Córka Castro poprosiła
o azyl

Córka kubańskieo przy­
wódcy Fidela Castro — Alina
Fernandez Revuelta zwróciła
się do władz hiszpańskich o

udzielenie jej azylu politycz­
nego. Ministerstwo spraw we­
wnętrznych Hiszpanii odmó­
wiło skomentowania sprawy.

41-letnia córka Fidela Ca­
stro wyjechała z Kuby w lutym
1993 r. Po krótkim pobycie w

Hiszpanii, zamieszkała w

USA, gdzie uzyskała m.in. pra­
wo stałego pobytu. (PAP)

trzeba minimum 120 tys. le­
wów. 1 w tym roku ich sytua­
cja nie wygląda różowo, gdyż
rząd Iwana Kostowa ustalił

próg minimalnego wynagro­
dzenia pa poziomie 48.700 le­
wów, a godzinowe wynagro­
dzenie w wysokości 286,17 le­
wów, tj. 0,57 zł.

W tym samym czasie liczba

bezrobotnych w ciągu ostat­

Lewinsky chce powiedzieć całą prawdę

Wojna Clintona

z prokuratorem
Monika Lewinsky, była stażystka zatrudniona w Białym

Domu, z którą prezydent Bill Clinton miał mieć starannie

ukrywany romans, chce powiedzieć całą prawdę przedstawi-
ciełom wymiaru sprawiedliwości, ale domaga się przyznanie
jej tzw. immunitetu sądowego — oświadczył jej adwokat Wil­
liam Ginsburg. — Nie możemy doczekać się chwili, w której
opowiemy całą historię — powiedział Ginsburg telewizji NBC.

Ginsburg pośrednio po­
twierdził fakt, iżjego klientka
zeznała pod przysięgą, iż nie
miała żadnych kontaktów se­
ksualnych z prezydentem.

Tymczasem były doradca

polityczny Billa Clintona, Ja­
mes Carville, ostrzegł, że oto­
czenie prezydenta i jego ad­
wokaci uczynią wszystko co

w ich mocy aby obronić Clin­
tona i są golowi „wypowie­
dzieć wojnę” prowadzącemu
śledztwo niezależnemu pro­

■...

Amerykańska stacja telewizyjna CNN pokazała w sobotę pierwsze
zdjęcia archiwalne Billa Clintona i Moniki Lewinsky, pochodzące z

kampanii prezydenckiej w 1996 roku Widać na nich właśnie Clinto­
na i Monikę Lewinsky, wówczas stażystkę w Biały Domu

(Korespondent
„ GK”

pisze z Bułgarii

nich pięciu miesięcy wzrosła
o 42.700 osób i osiągnęła pod
koniec roku poziom 534 tys.
osób. Jak podał Narodowy In­
stytut Statystyczny, 298 tys.
osób straciło pracę na skutek
zwolnień i redukcji stano­
wisk pracy. Aż 40,9 proc, osób

otrzymało wypowiedzenia z

braku odpowiedniego wy­
kształcenia lub jego braku.

Aktualnie w całym kraju za­
trudnionych jest 3.030.000

osób, a z tej liczby 1.858.000

pracuje w sektorze państwo­
wym. W prywatnym zatru­
dnionych jest 747.400 osób.

Oprócz tego 293.700 osób pra­
cuje w tzw. wolnych zawo­
dach.

Jan HEROLD

kuratorowi Kennethowi Star
rowi.

— Prezydent Bill Clinton

powinien ustąpić jeśli wysu­
nięte przeciwko niemu oskar­
żenia okażą się prawdziwe -

oświadczy! wczoraj republi­
kański senator John Ashcroft

występując w programie sieci

telewizyjnej Fox. Był on jed­
nym z pierwszych senatorów,
którzy otwarcie wypowiedzie­
li ten pogląd.

(PAP)

Uciekł

porywaczom
Wołodymyr Motylenko,

robotnik budowlany z Krzy­
wego Rogu na Ukrainie,
zdołał uśpić czujność cze­
czeńskich porywaczy i uciec
z niewoli.

Motylenko, który przyje­
chał do Czeczenii w składzie

ukraińskiej brygady budow­
lanej, był przetrzymywany
przez dwa lata. Zajego uwol­
nienie terroryści domagali
się wysokiego okupu.

Według niektórych źródeł
w Czeczenii, na które powo­
łuje się Interfax, porywa­
cze, inscenizując ucieczkę,
niekiedy sami wypuszczają
zakładników, obawiając się,
że po zakończeniu Ramada-
nu władze rzeczywiście roz-

poczną zakrojoną na szero­
ką skalę ofensywę przeciw­
ko terrorystom.

Brak natomiast wiado­
mości o pięciu porwanych w

grudniu ub. r. Polakach.(PAP)

Pod kreską * Pod kreską * Pod kreską * Pod kreską * Pod kreską * Pod kreską * Pod kreską * Pod kreską

Gołębie i polityka
Indyjska komisja wyborcza zakazała jednemu z polityków

rozpowszechniania ulotek wyborczych za pomocą gołębi,
twierdząc, że jest to okrucieństwo wobec zwierząt.

Jeden z najbardziej wpływowych, a jednocześnie najbar­
dziej kontrowersyjnych polityków indyjskich, Laloo Prasad

Yadav, zamierza! wykorzystać stado 50 gołębi do roznoszenia
ulotek. W poprzednich wyborach, w 1996 r., do tego samego
celu służyła mu papuga.

Roboty na start
Japonia zamierza zorganizować w r. 2001 „Robolimpiadę”

— międzynarodowe zawody robotów, mające służyć rozwojo­
wi wymiany naukowej — poinformowano oficjalnie w Tokio.
— W marcu zakończymy prace nad wstępnym projektem tego
przedsięwzięcia zaproponowanego przez grupę ekspertów —

oświadczył przedstawiciel japońskiej Agencji (odpowiednik
ministerstwa) ds. Nauki i Techniki.

Japonia zajmuje pierwsze miejsce na świecie w produkcji
robolów.

Victoria Adams z brytyjskiego zespołu Spice Girls wraz ze swym
przyjacielem Davidem Beckhamem, piłkarzem Manchester Uni­
ted poinformowali oficjalnie, że zamierzają się pobrać
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Ciągną konie piwo
Ponieważ z żalem wspominano widok zaprzężonych w ko­

nie wozów rozwożących piwo, po ośmiu miesiącach piwne
transporty konne wracają na ulice Londynu.

Londyńczycy dzwonili i pisali listy do browaru, Young’s Ram

Brewery w Wandsworth, skąd w ten sposób rozwożono piwo od
1581 r. Żałowali atrakcji, jaką był codzienny widok konnych do­
staw piwa. Rozwożenie końmi beczek z piwem wstrzymano w ma­
ju ub. r„ ze względu na coraz większe trudności w ruchu ulicznym.

Chociaż rozwożenie piwa na niewielkie odległości konnymi
wozami było dla browaru rozwiązaniem opłacalnym, kierow­
cy i woźnice skarżyli się na utrudnienia i szykany w ruchu

ulicznym — powiedział rzecznik browaru.
Obecnie wozy z beczkowym piwem wyruszają na ulice poza

godzinami porannego szczytu. Browar wysyłajedną parę koni
dziennie w starannie wybraną trasę, liczącą około 800 metrów.

Widok wozów przyciąga nie tylko turystów, ludzie przystają
na ulicy, żeby popatrzeć na potężne perszerony ciągnące piw­
ny ładunek. Podczas wyładunku przed pubami o starych na­
zwach, konie odpoczywają i żują owies z wiszących im przed
pyskami worków. (ms)
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Wojna czy tylko spór?

Sędziowskie
wotum nieufności

Członkowie Stowarzyszenia Sędziów Orzekających
„lustitia” podjęli uchwałę o udzieleniu wotum nieufności dla
wiceministra sprawiedliwości Leszka Piotrowskiego. Sędzio­
wie zarzucają mu, że próbuje podporządkować władzę są­
downiczą wymogom bieżącej polityki. Zaapelowali do mini­
stra sprawiedliwości i premiera o odwołanie Piotrowskiego.

Uchwała stowarzyszenia
stwierdza, że wiceminister w

swych „nieodpowiedzial­
nych” i „znieważających” wy­
powiedziach „dopuści! się
bezprzykładnego naruszenia

godności osobistej” całego
stanu sędziowskiego oraz że

nie akceptuje bądź nie rozu­
mie konieczności współdzia­
łania między władzą ustawo­
dawczą, wykonawczą i są­
downiczą. W dokumencie

podkreślono także, iż wicemi­
nister próbuje „nakłonić sę­
dziów do uległości wobec
fu nkejonariuszy rządowych”.
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W większości województw rozpoczęły się ferie zimowe. W tym
czasie policjanci z Wydziału Ruchu Drogowego będą prowadzić
wzmożone kontrole pojazdów oraz kierowców przewożących
dzieci na zimowy wypoczynek

Według minister sprawie­
dliwości Hanny Suchockiej,
„nie ma wojny między sędzia­
mi, a Ministerstwem Sprawie­
dliwości, a tylko spór, doty­
czący pewnych trudnych
spraw”. Suchocka uznała, że

jedną z takich spraw jest lu­
stracja, zarówno dla sędziów,
„bo oni będą musieli to roz­
strzygać”, jak i dla tych, któ­
rzy mają być jej poddani.

Pani minister podkreśliła,
że ważnym celem dla niej jest
odpolitycznienie prokuratu­
ry-

(PAP)

Prezydent podpisał ustawę upoważniającą go do ratyfikacji
konkordatu

Konkordat bliżej
Prezydent Aleksander Kwaśniewski podpisał ustawę upo­

ważniającą go do ratyfikacji konkordatu. Ustawa będzie
dziś opublikowana w Dzienniku Ustaw. Jednocześnie w Mo­
nitorze Polskim ukaże się Deklaracja wynegocjowana z Wa­
tykanem przez rząd Włodzimierza Cimoszewicza.

Zdaniem prezydenta, pod­
pisanie ustawy kończy spory
wokół konkordatu. — Jest to

krok ku pojednaniu; pozwoli
na unormowanie — zgodnie z

Konstytucją — stosunków po­
między Stolicą Apostolską a

Rzecząpospolitą Polską —

• Watykan i Polska zgodzi­
ły się w umowie, że stosunki

między państwem a Kościo­
łem katolickim będą oparte o

formułę autonomiczności
oraz niezależności.

• Zasada ta oznacza nową

formę obecności Kościoła we

wspólnocie politycznej, w

której nie uczestniczy on w

sprawowaniu władzy poli­
tycznej, duchowieństwo nie

angażuje się ani w działal­
ność partii politycznych, ani
w funkcjonowanie państwo-

Partia

Wałęsy
Z udziałem Lecha Wałęsy

w sobotę we Wrocławiu

odbył się pieiwszy zjazd
Chrześcijańskiej Demokracji
III Rzeczpospolitej Polskiej.—

Staję na czele ugrupowania, z

którym się zupełnie utożsa­
miam — powiedział Wałęsa.
Zapewnił, że nie chce konku­
rować z Akcją Wyborczą Soli­
darność, a jedynie „wspierać
ją, wyręczać a w ostateczno­
ści zastąpić”. (PAP)

stwierdził rzecznik prezyden­
ta Antoni Styrczula.

Po dwóch tygodniach od

opublikowania wspomnianej
ustawy, prezydent podpisuje
przygotowany przez Minister­
stwo Spraw Zagranicznych
dokument ratyfikacyjny.

Oto najważniejsze kwestie zawarte w konkordacie

wych organów ustawodaw­
czych, wykonawczych i są­
downiczych, jak również w

bieżące działania administra­
cji-

• Rzeczpospolita potwier­
dza osobowość prawną Ko­
ścioła katolickiego, zapewnia
mu prawo tworzenia struktur

kościelnych i wolność spra­
wowania kultu.

• Konkordat stwarza możli­
wość uproszczenia procedury
zawierania ślubów. Pod okre­
ślonymi warunkami, których

ASTRA CLASSIC

JUŻ OD

33 700 zł

W porozumieniu ze Stolicą
Apostolską ustalany jest ter­
min wymiany dokumentów

ratyfikacyjnych. Ten podnio­
sły ceremoniał odbędzie się
zapewne w Rzymie.

Pod dokumentem ratyfika­
cyjnym przygotowanym
przez Stolicę Apostolską pod­
pisuje się papież.

Konkordat wchodzi w życie
w miesiąc po wymianie doku­
mentów ratyfikacyjnych.

(PAP)

pierwszym jest wola obojga
narzeczonych, małżeństwo
sakramentalne może mieć
skutki cywilne, jeśli w ciągu 5
dni zostanie zgłoszone i zapi­
sane w USC.

• Przepis dotyczący grzeba­
nia zmarłych zapewnia pra­
wo pochowania na cmenta-

rzu katolickim osoby innego
wyznania lub osoby niewie­
rzącej, jeśli w danej miejsco­
wości nie ma cmentarza wy­
znaniowego, czy też komu­
nalnego. (PAP)

Krótko
10 min dolarów

na Czarnobyl
Polski rząd przeznaczył 10

min dolarów na rekonstruk­
cję sarkofagu przykrywające­
go zniszczony w 1986 roku
reaktor nr 4 elektrowni ato­
mowej w Czarnobylu. Pierw­
sza część sumy — 1 min dola­
rów — zostanie przekazana
na przeprowadzenie prac
mających ustabilizować kon­
strukcję sarkofagu oraz na

podniesienie stopnia bezpie­
czeństwa reaktora.

Pożar

na zamówienie

Młody strażak z Ochotni­
czej Straży Pożarnej w Helu

przyznał się do „zamawia­
nia” pożarów u pochodzą­
cych z rodzin patologicz­
nych nieletnich, którym pła­
cił za wzniecenie niewielkie­
go pożaru po 20 zł. Wszystko
wskazuje na to, że strażak
znalazł sobie oryginalny
sposób na „dorabianie”,
gdyż gmina Hel płaci człon­
kom miejscowej OSP po 6 zł
za godzinę gaszenia pożaru.

Przeładowali towar

Opolska policja poszukuje
sprawców bandyckiego na­
padu z bronią w ręku na cię­
żarówkę, do jakiego doszło
w sobotę na trasie Narok-

Skorogoszcz. Wiozącemu pa­
pierosy, kawę i zapalniczki
ciężarowemu lublinowi zaje­
chał drogę brązowy volkswa-

gen transporter. Po zatrzy­
maniu ciężarówki napastni­
cy sterroryzowali kierowcę
pistoletem. Następnie samo­
chód przewieziono w

ustronne miejsce i przełado­
wano towar o łącznej warto­
ści 40 tys. zl.

Zbudował samolot

Aresztowano porywaczy 16-miesięcznej córki włoskiego biznesmena

Basia bezpieczna
Stołeczny sąd rejonowy aresztował w sobotę 7 osób, w

tym kobietę — sprawców porwania 16-miesięcznej Basi, za

którą kidnaperzy żądali 1 min dolarów okupu. Prokuratura
zarzuca aresztowanym wtargnięcie do mieszkania, zabór
mienia i uprowadzenie dziecka.

Napadu na małżeństwo do­
konano w poniedziałek wie­
czorem. Do jednego z domów

na terenie Wawra wtargnęło
4 zamaskowanych mężczyzn,
z których jeden miał pistolet.
Podali się za pracowników
poczty kurierskiej. Bandyci
uprowadzili 16-miesięczną
córkę włoskiego biznesmena

Arnaldo F., przedstawiciela

międzynarodowego koncer-
nu Ardo na Europę Środko­
wo-Wschodnią. Bandyci zra­
bowali też pieniądze i biżute­
rię. Po dwóch godzinach od

uprowadzenia kidnaperzy
skontaktowali się z rodzica­
mi żądając 1 min dolarów

okupu.
Dziecko uwolniono w

czwartek, w chwili, gdy poli­

cjanci byli pewni, że w mie­
szkaniu jest tylko dziecko i

opiekująca się nim, a współ­
działająca z porywaczami, ko­
bieta. Po błyskawicznym wej­
ściu do mieszkania funkcjona­
riusze uwolnili dziewczynkę.
W tym samym czasie zostali

zatrzymani 4 bandyci. Spraw­
cami napadu i porwania oka­
zali się mieszkańcy Warszawy,
w wieku 20-30 lat. Szef grupy

Cezary B. ps.„Mecenas” w

kwietniu ub.roku wyszedł z

więzienia, pozostali sprawcy
porwania również byli noto­
wani przez policję. (PAP)
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MARIMEX
MYŚLENICE ul. Sobieskiego 44

tel. (0-12) 272-16-33, 274-14-82
NOWY TARG tel. (018) 264-88 -82, 264-88-83

Józef Krane, 73-letni mie­
szkaniec podwałbrzyskiego
Boguszowa, własnoręcznie
zbudował samolot, na któ­
rym nadchodzącej wiosny
zamierza wzbić się w prze­
stworza. Konstrukcja samo­
lotu JK-1 zdobyła Grand Prix
oraz pierwszą nagrodę za

wykonanie na 15. europej­
skim zlocie amatorskich

konstrukcji lotniczych w

Oleśnicy. (PAP)

LINIA FLIRTU

070073791
Pod kreską * Pod kreską * Pod kreską * Pod kreską » Pod kreską * Pod kreską * Pod kreską * Pod kreską

Cud nad Olzą
Grupa cieszyńskich rajców powołała w radzie miasta nowy

klub pod nazwą Cieszyńskie Ugrupowanie Demokratyczne
„Nad Olzą”, w skrócie CUD „Nad Olzą”. — Nic dwa razy się nie

zdarza — pisała poetka-noblistka, a przecieżjeden cud już był.
Nad Wisłą.

Jeden ukradł,
drugiego posadzili

Dwóch obywateli Rumunii rozsypało losy przed kolektu­
rą totka w Łodzi. Ludzie tłumnie rzucili się do zbierania, z

budki wybiegł nawet sam pan kolektor. W tym czasie jeden
z Rumunów wszedł do środka i zabrał całą totkową kasę,
ponad 2 tys. zł. Schwytano 24-letniego Cipriana Ch., ale ko­
lega z pieniędzmi zdążył uciec. Tylko dla formalności

podajemy, że wszystkie rozrzucone losy były oczywiście
Puste.
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Rycerskie potyczki
Miłośnicy dawnej broni i tradycji wojskowych rzeczpospoli­

tej szlacheckiej na zamku w Golubiu-Dobrzyniu (woj. toruń­
skie) po raz trzeci spotkali się na Zimowym Turnieju Rycer­
skim — jedynym w Europie turnieju rozgrywanym pod da­
chem.

Tegoroczny turniej zimowy, w którym wzięły udział rycer­
skie drużyny konne, piesze oraz zespoły giermków, rozegrany
został w największej w Polsce krytej ujeżdżalni koni, przysto­
sowanej do potrzeb imprez widowiskowych. Jeszcze przed ro­
kiem ujeżdżalnia była nie ogrzewaną halą bez okien i miejsc
do siedzenia dla widzów. Obecnie dysponuje już wygodnymi
trybunami dla ponad 200 osób.

Golubski zamek słynie z rozgrywanych od prawie 30 lat let­
nich międzynarodowych turniejów rycerskich i zimowych ba­
lów. Przed trzema laty „kasztelan” Zygmunt Kwiatkowski za­
proponował przedłużenie sezonu turniejowego, by rycerze
przez zimę nie wychodzili z wprawy w wojennym rzemiośle.
Choć pod dachem jest mniej miejsca niż na podzamczu, miło­
śnicy historii radzą sobie tu równie dobrze w walkach na ko­
pie, zbieraniu pierścieni, czy strzelaniu z kuszy.



26 stycznia 1998 r.Str. 4 Gazeta Krakowska, Region

Zaczęty się ferie i Krynica przeżywa najazd turystów. Większość spieszy z nartami na stoki zjazdowe
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Tarnowskie: uwaga na sobotę!

Cisza w słuchawce
Kilka godzin trwała sobotnia awaria łącz telefonicznych, któ­

ra całkowicie uniemożliwiała połączenie tarnowskim abonen­
tom z innymi miastami w Polsce m. in. z Nowym Sączem, Krako­
wem i Śląskiem.

Cisza w słuchawkach tele­
fonicznych zapadła około go­
dziny 14. i trwała mniej wię­
cej do godziny 17.

Do kilku miast, zwłaszcza
w środkowej i wschodniej
części kraju (np. do Warszawy
i Rzeszowa), można się było
co prawda dodzwonić, ale tyl­
ko korzystając z pośrednic­
twa telefonistki.

Automatyczne połączenia
nie działały. Z uzyskanych
przez nas informacji wynika,

że przyczyną kłopotów było
uszkodzenie kabla telefonicz­
nego pomiędzy Tarnowem a

Krakowem. Nieoficjalnie wi­
ną za to obarcza się złodziei.

Przypomnijmy, że ostatnio

kłopoty z połączeniem poja­
wiają się coraz częściej.

Feralnym dniem tradycyj­
nie jest właśnie sobota, kie­
dy to w odstępie trzech tygo­
dni już dwukrotnie kabel

przestał działać około godzi­
ny 14. (pul)

Krótko

Początek ferii

Jest śnieg!
Ci, którzy zdecydowali się rozpocząć ferie w sobotę lub nie­

dzielę, na pewno byli zachwyceni. Tatry i Podhale powitały swo­
ich gości wspaniałą zimą, śniegiem, słońcem i kilkustopniowym
mrozem. Od piątku „zakopianką” ciągnęły pod Giewont sznury
samochodów. Spory ruch odnotowały też PKS i PKP. Nadmier-

nych tłumów jednak nie było - prawdziwy tłok zacznie się dopie­
ro za dwa tygodnie, gdy zimowe wakacje rozpoczną uczniowie
warszawskich szkół.

Przyjechało sporo, choć nie
tak wiele jak w latach poprze­
dnich, zorganizowanych
grup młodzieży. Dużo dzieci

spędza ferie w towarzystwie
rodziców. Nadal jednak bez

problemu można znaleźć

miejsce. Nocleg w pokoju z

dostępem do wspólnej łazien­
ki na korytarzu kosztuje od
25 do 30 zł. Pokój z łazienką -

35-50. W pensjonatach naj­
chętniej sprzedają nocleg z

całodziennym wyżywieniem.
Ceny kształtują się na pozio­
mie od 60 zł za niższy stan­

dard do 80 za pokój z łazien­
ką.

Wolne miejsca są też w Bu­
kowinie i Białce. W tej ostat­
niej miejscowości nocleg z

pełnym wyżywieniem można

znaleźć już za - uwaga - 30 zł.

Trochę drożej jest w kwate­
rach położonych w pobliżu
wyciągów - 50 zł.

Nie narzekają na brak ru­
chu właściciele wyciągów na­
rciarskich. Najwięcej amato­
rów białego szaleństwa jest
na stokach sztucznie zaśnie­
żanych, gdzie warunki są naj-

Z głębokim żalem przyjęliśmy wiadomość o śmierci

w dniu 22 stycznia 1998 roku

naszego byłego Pracownika

kol. Wawrzyńca
Zaprzelskiego

który przez całe swoje życie zawodowe związany był
z naszym przedsiębiorstwem i do ostatnich chwil ży­
cia pełnił funkcję Przewodniczącego Komisji Zakła­

dowej NSZZ „Solidarność”.

Rodzinie Zmarłego składamy wyrazy współczucia

Zarząd Przedsiębiorstwa
Zmechanizowanych Robót

Inżynieryjnych S.A.

w Krakowie,
Organizacje Związkowe,

Koleżanki i Koledzy

FZ12/98

NEKROLOGI

na dzień następny przyjmowane są
w biurach reklam i ogłoszeń „GK” do godz. 14.00

Informujemy Państwa o możliwości

składania kondolencji
na naszych łamach.

Zapraszamy do naszych BIUR REKLAMY

Kraków, ul. Starowiślna 1O;
Nowy Sącz, ul. Narutowicza 6; Tarnów, ul. Krakowska 12

lepsze. Dzięki mrozom śnieg
utrzymuje się również na

mniejszych pólkach oblega­
nych głównie przez dzieci. Je­
żeli jednak w najbliższych
dniach nie dosypie, ośle łącz­
ki zamienią się w pokryte lo­
dem stoki.

Wygląda na to, że dzieci i
ich opiekunowie nie będą się
nudzili. Wczoraj hucznie roz­
poczęła się Olimpiada FM.

Każdego dnia będą rozgrywa­
ne różne zawody, w których
najważniejsza będzie nie ry­
walizacja, a dobra zabawa.
Wieczorem czynne są dysko­
teki. Największą z nich urzą­
dzono w namiocie na Równi

Krupowej. Działalność wzno­
wił też Teatr im. Stanisława

Ignacego Witkiewicza, który
stal się ulubionym miejscem
spotkań trochę starszej mło­
dzieży. (z)

Talk show

ze Święciłem
W lutym Miejski Dom Kultury

w Bochni wznowi cykl spotkań
„Ludzie końca XX wieku". Pierw­
sze po długiej przerwie talk
show poprowadzi Jan Stępień z

Radia Kraków. Gościem wieczo­
ru będzie Zbigniew Święch.

Autor bestsellerowego cy­
klu królewsko-wawelskiego
„Klątwy, mikroby, uczeni” bę­
dzie opowiadać o swojej histo­
rycznej pasji. Zapewne każdy
z nas pamięta wawelsko-wi-
leńskie rewelacje polskiego
Cerama i reportera przeszło­
ści, które obiegły prasę radio i

telewizję. Spotkanie będzie
połączone z prezentacją ksią­
żek: „W ciszy otwierania gro­
bów”, „Wileńska klątwa Ja­
giellończyka”, „Ostatni krzy­
żowiec Europy”. Talk show

odbędzie się w sali lustrzanej
MDK w Bochni ul. Regis (Plan­
ty) 4 lutego o godz. 17 . (maw)

Nagroda Krakowskiej Fundacji
Kultury im. Mariana Dąbrowskiego

Karol, syn Karola
„Verba docent, exempla trahunt" — „Słowa uczą, przykłady po­

ciągają”. Taką maksymę wyryto na medalu, którym, wraz z sym­
bolicznym złotym piórem, uhonorowano profesjonalizm i niena­
ganną etykę zawodową redaktora Karola Małcużyńskiego.

— Nieraz nękają mnie roz­
terki co do słuszności obranej
drogi. To kryzys wieku śre­
dniego — wyznał wzruszony

Kapituła w składzie To­
masz Goban-Klas (przewodni­
czący), Krzysztof W. Ka­
sprzyk, Zbigniew Pełka, Jan

„Piórkowanie”
pod patronatem

Pod patronatem naszej ga­
zety zorganizowano wczoraj
w Nowym Sączu „Dzień mi­
strza” fryzjerskiego w salo­
nie „Kasia” przy ul. Pijar-
skiej. Swe umiejętności pre­
zentowały artystki w fachu

fryzjerskim z Zakopanego,
Limanowej, z Warszawy i

oczywiście gospodarze. Fu­
rorę robiło „piórkowanie”,
strzyżenie dające efekt ideal­
nej gładkości fryzury.

W cyrku
za marki

Tomasz Korcyl, znany w

Nowym Sączu kick-bokser,
znalazł zatrudnienie w nie­
mieckim cyrku Figienpilz z

Hannoweru. Do niedawna je­
szcze był członkiem kadiy na­
rodowej, podczas Mistrzostw

Krajów Nadbałtyckich w

Kaliningradzie wywalczył
brąz. Od dwu miesięcy zara­
bia „duże pieniądze” przy
rozbijaniu cyrkowego namio­
tu. Ze sportu zrezygnował.

Sądeckie drogi
niebezpieczne!

laureat. — Taka nagroda z jed­
nej strony satysfakcjonuje
mnie zawodowo, z drugiej
kiyzys ten pogłębia. Bo nagro­
da to podsumowanie, ozna­
czające, że znajdujemy się
przy końcu drogi. Redaktor

Małcużyński powiedział też,
że w pracy dziennikarskiej
ważne są dążenie do obiekty­
wizmu, rzetelność i pokora.

Krakowska Fundacja Kul­
tury o przyznawaniu nagrody
dziennikarskiej zdecydowała
w 1996 r., kierując się potrze-

Pieszczachowicz i Adam Ra­
dzikowski (prezes Krakow­
skiej Fundacji Kultury) jako
pierwszego wyróżniła Stani­
sława Podemskiego, wybitne­
go publicystę tygodnika „Poli­
tyka”.

Tegoroczny laureat praco­
wał w BBC, był zastępcą na­
czelnego redaktora „Życia
Warszawy” obecnie prowadzi
w Telewizji Polskiej S.A. pro­
gram pt. „Forum”. Wyróżnia­
jąc go kapituła pragnęła pod­
kreślić jego wkład w popula-

Od lewej: Adam Radzikowski i Jan Pieszczachowicz gratuluję
laureatowi

•in

m

D
Q£
O
O)
s

bą uhonorowania zasad etyki
zawodowej, mądrości i odpo­
wiedzialności za słowo, profe­
sjonalizm i obiektywizm. Na

patrona nieprzypadkowo wy­
brano Mariana Dąbrowskie­
go, legendarnego wydawcę i
redaktora naczelnego „Ilu­
strowanego Kuryera Codzien­
nego”, jedną z najświetniej­
szych postaci naszego dzien­
nikarstwa.

lyzację problemów politycz­
nych i prezentację stanowisk

poszczególnych partii, opano­
wanie, dociekliwość i rzetel­
ność argumentów, a także ję­
zyk, którym się posługuje.
Starsi dobrze pamiętają jego
ojca, także Karola, znakomite­
go dziennikarza, przez wiele
lat obecnego na ekranach te­
lewizorów.

Maria ZIEMIANIN

W Kasinie Wielkiej tereno­
wy uaz wpadł w poślizg,
przełamał barierkę mostu i

wpadł do potoku. Kierowca

zniknął z miejsca wypadku
pozostawiając ranną pasa­
żerkę. Na oblodzonych, gór­
skich drogach doszło do wie­
lu wypadków. Ford transit z

Warszawy zderzył się z fia­
tem temprą z Kędzierzyna
koło remizy OSP w Szcza­
wie, a na nie wpadł jeszcze
opel corsa z Krościenka. To

tylko dwa wypadki z listy...

Gołąb
jak sroka

Kiedyś było aż 50 ras mało­
polskich gołębi, dziś oglądać
je można tylko na kartach spe­
cjalistycznych książek, a także
w gołębnikach członków eli­
tarnego Klubu Hodowców Go­
łębi Ras Małopolskich.

Klub, zrzeszający tylko 25

specjalistów, wydaje własne

pismo, a w sobotę i w niedzie­
lę 18 zanikających ras poka­
zano na wystawie w Krako­
wie. Był wśród nich gołąb łu­
dząco podobny do sroki.

Zmiany
pod chmurką

Już zimą podjęto w Krako­
wie decyzję zmieniającą zasa­
dy udzielania pozwoleń na

organizowanie kawiarnianych
ogródków. Nie będzie wolno
zasłaniać sklepowych witryn,
na krakowskim Rynku będzie
musiał być zachowany 3 me­
trowy odstęp od ścian kamie­
nic, a parasole nie będą mogły
wystawać poza obręb ogrodze­
nia. Zakazów jest więcej a w

ślad Krakowa pójdą pewnie in­
ne miasta. (rtk)

Rząd przykręca kurek z pieniędzmi...

Anestezjolodzy - z tlenem
(Dokończenie ze str. 1)

Do końca 1997 r. Minister­
stwo Zdrowia miało opraco­
wać standardy oraz procedu­
ry medyczne dotyczące postę­
powania anestezjologicznego
i wyposażenia w sprzęt oraz

wprowadzićje w życie na dro­
dze zarządzenia. Minister­
stwo nie wydało też drugiego

dokumentu określającego
tzw. minima kwalifikacyjne
tej grupy zawodowej. Aneste­
zjolodzy nie widzą też obieca­
nego dodatku do pensji zasa­
dniczej stanowiącego 40-50

proc, jej wysokości, ani środ­
ków umożliwiających wdro­
żenie kontraktów na aneste­
zjologiczne świadczenia.

— Podjęliśmy ponowne roz­
mowy z ministerstwem. Poja­
wiające się rozbieżności dotyczą
pojęć znaczeniowych, nie zaś
meritum sprawy. Uważamy, że

minister zdrowia stosując krucz­
ki prawne, po prostu nie chce

wydać rozporządzeń — twierdzi

przewodniczący Zarządu Głów­
nego ZZA, dr Mariusz Piechota.

Dzisiejszy protest obejmie
cały kraj i polegać będzie na

przystępowaniu tylko do ope­
racji ratujących życie. Czyn­
nie włączą się do niego ane­
stezjolodzy tarnowscy i nowo

sądeccy. Związkowcy z regio­
nu krakowskiego wprawdzie
go popierają, ale ograniczą się
do akcji informacyjnej. (KaK)
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Tysiące dzieci w domach dziecka,
tylko setki w rodzinnych

Prorodzinnie,
ale z kłopotami

W całym kraju ponad 17 tysięcy dzieci mieszka w domach
dziecka. Tylko około 800 — w rodzinnych domach dziecka. W na­
szym regionie najwięcej takich domów — aż pięć — jest w woj.
nowosqdeckim. W krakowskim i tarnowskim po jednym. Choć w

zeszłym tygodniu na ogólnopolskiej naradzie uznano rodzinne

domy dziecka za najlepszą formę opieki całkowitej, takich do­
mów zamiast przybywać stale ubywa.

— W Krynicy mamy jeden z

najstarszych rodzinnych do­
mów dziecka, działa od około
20 lat. W sumie, w pięciu rodzi­
nach, mieszka 44 dzieci. W ty­
powych domach dziecka prze­
bywa obecnie 176 dzieci, ale
wśród nich nie ma najmłod­
szych — do trzech lat. Udało
nam się zorganizować coś w

rodzaju pogotowia rodzinne­
go. Dziesięć rodzin przyjmuje
niemowlęta na kilka miesięcy.
W tym czasie reguluje się sytu­
ację prawną, dzięki czemu

dzieci szybko trafiają do adop­
cji, rodzin zastępczych lub, co

najlepsze, wracają do natural­
nych matek — poinformował
nas dyr. Edward Kubarek z no­
wosądeckiego Kuratorium.

W woj. tarnowskim, w Dę­
bicy, działa jeden rodzinny
dom dziecka. Mieszka w nim
ośmioro dzieci.

— W pozostałych placów­
kach mamy około 180 dzieci,

Ważne by nie dopuścić do degradacji środowiska

Przełom na Kasprowym?
Nieoficjalnie dowiedzieliśmy się, że w dzisiaj może dojść do spo­

tkania dyrektora Państwowych Kolei Linowych Ryszarda Antoszyka
z ministrem ochrony środowiska Janem Szyszko, lub jego zastępcą,
głównym konserwatorem przyrody Januszem Radziejowskim. Te­
matem rozmów będzie modernizacja narciarskiego kompleksu na

Kasprowym Wierchu — w tym przebudowa kolei linowej.

Z nieoficjalnych źródeł wie-Przypomnijmy, że PKL

otrzymał zgodę na wybudo­
wanie nowej kolei, ale z za­
chowaniem dotychczasowej
zdolności przewozowej na po­
ziomie poniżej 200 osób na

godzinę. Aby wykorzystać
ustaloną przez TPN chłon­
ność narciarskich rejonów
Kasprowego, to powinna ona

być jednak znacznie większa.

w domu małego dziecka 30.
Tworzenie rodzinnych do­
mów dziecka nie jest proste.
Składa się na to wiele przy2
czyn, choćby materialne. Po­
moc państwa nie starczy na

wszystko — wyjaśnia dyr. Zo­
fia Buryło z tarnowskiego Ku­
ratorium.

Pani Beata Dziedzic wraz z

mężem od sześciu lat prowa­
dzi rodzinny dom dziecka w

Nowym Sączu. Państwo Dzie-
dzicowie mają 14 dzieci, w

tym dwoje własnych. Naj­
młodsze (własne) ma 3 lata,
najstarsze — 19.

— Powołanie takiego domu

zależy przede wszystkim od

urzędników. Są wojewódz­
twa, gdzie rodziny czekają na

decyzję po kilka lat. Także pó­
źniejsza sytuacja domu zależy
od stosunku władz oświato­
wych. Akurat nowosądeckie
kuratorium należy pochwa­
lić. Ale w wielu wojewódz­

my, ze ministerstwo skłonne

jest uznać racje PKL i dopro­
wadzić do pozwolenia na

zwiększenie przepustowości
tak, aby określoną ilość na­
rciarzy wywieźć w godzinach
dopołudniowych. PKL mu-

siałby jednak zapewnić, że

nie będzie ona wykorzystywa­
na latem, gdy narastający z

twach trudno doprosić się o

ustawowe dotacje. Efekty są
widoczne. Np. w koszaliń­
skim z 9 domów został tylko 1
— tłumaczy Beata Dziedzic.

Brakuje mieszkań, które
można by przekazać rodzi­
nom, co naturalnie ograni­
cza grono potencjalnych ro­
dziców. A rodzinny dom two­
rzy się dla przynajmniej sze­
ściorga dzieci — tyle upraw­
nia do jednego etatu opie­
kuńczego.

W Krakowie powołano
ostatnio rodzinny dom dziec­
ka. Nosi nieco inną nazwę,

ponieważ prowadzi go osoba

samotna, co jest sprzeczne z

ogólnymi przepisami (choć
dopuszczalne). Własny dom
znalazło sześcioro dzieci. W

tradycyjnych placówkach
opieki całkowitej przebywa w

Krakowskiem ponad 600. Dy­
rektor Lech Gawrylow z Wy­
działu Edukacji UMK (w Kra­
kowie domy dziecka przejęła
gmina) ma nadzieję, że ro­
dzinnych domów dziecka bę­
dzie przybywać. Ale barierą
jest brak mieszkań. Pozostaje
mieć nadzieję, że znajdą się
kandydaci z własnymi doma­
mi. '

(JGH)

roku na rok ruch turystyczny
doprowadza do postępującej
degradacji środowiska przy­
rodniczego Tatr.

Warto wspomnieć, że

trwają prace przygotowaw­
cze do modernizacji wyciągu
krzesełkowego w Kotle Gąsie­
nicowym. Czteroosobowe,
szybko jeżdżące krzesełka i

stacja pośrednia znacznie

usprawniłyby ruch narciar­
ski. Niespodziewanie jednak
sprawa utknęła w wydziale
architektury zkopiańskiego
urzędu miasta, który do tej
pory nie wydał stosownych
dokumentów umożliwiają­

Nasza TV

nie dla wszystkich

W Krakowie

tylko
w „kablówce”

W połowie stycznia br. regu­
larną emisję rozpoczęła nowa

prywatna stacja — Nasza Tele­
wizja. Jej program odbierany
jest dzięki nadajnikom naziem­
nym w Polsce środkowo­
wschodniej. Szacuje się, że sy­
gnał stacji dotrze do ponad 12
min polskich mieszkań. Nowa

telewizja dostępna jest także
w telewizji kablowej w więk­
szych miastach poza tym re­
gionem, w tym w Krakowie.

Od zeszłego tygodnia pro­
gram Naszej TV legalnie
transmituje Polska Telewizja
Kablowa. Do emisji przygoto­
wuje się także inna działająca
w Krakowie sieć kablowa —

„Autocom”. jak obliczają spe­
cjaliści — tylko pod Wawelem

dzięki „kablówce” oglądanie
Naszej TV będzie możliwe w

ponad 10(1 tys. gospodarstw
domowych. Jak na razie pro­
gram nowej TV nie będzie
odbierany jednak w ogóle w

Tarnowie i Nowym Sączu.
Jak twierdzi rzecznik praso­

wy stacji, Anna Wołyńczyk —

program Naszej TV kierowany
jest przede wszystkim do ro­
dzin. Telewizja wystrzega się
na ekranie przemocy i okru­
cieństwa. W programie domi­
nują seriale komediowe i oby­
czajowe, pogodne, rodzinne

filmy oraz produkcje animo­
wane. W ramówce znajduje
się wiele teleturniejów i kon­
kursów dla widzów. (woko)

cych przystąpienie do wyko­
nania projektu technicznego
i uzgodnienia szczegółów z

TPN.

Według optymistycznych
prognoz zastępcy dyrektora
PKL Andrzeja Laszczyka z je­
sieni ubiegłego roku, wykona­
nie dokumentacji do końca

lutego umożliwiłoby przepro­
wadzenie przetargów na wy­
konawstwo i rozpoczęcie prac
tuż po zejściu śniegu. Już te­
raz jednak widać, że nie uda

się wykorzystać bardzo krót­
kiego sezonu budowlanego i

prace ruszą dopiero w roku
1999. (z)
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Przekazywanie sobie znaku pokoju

Tydzień modlitewny chrześcijan

Na drodze

do pojednania
Uroczysta msza święta odprawiona w rzymskokatolickiej ba­

zylice oo. Dominikanów w Krakowie pod przewodnictwem me­
tropolity krakowskiego, kardynała Franciszka Macharskiego i z

udziałem przedstawicieli kościołów chrześcijańskich zakończyła
wczoraj w naszym regionie Tydzień Modlitw o Jedność Chrześci­
jan. W tym roku ogólnoświatowe modlitwy odbywały się pod za­
czerpniętym z Biblii hasłem: „Duch Święty wspiera nas w słabo­
ści naszej .

Przez cały tydzień w kościo­
łach rzymskokatolickich oraz

w kaplicach i świątyniach
zrzeszonych w Polskiej Ra­
dzie Ekumenicznej odprawia­
ne były nabożeństwa z udzia­
łem przedstawicieli kościo­
łów: Ewangelicko-Augsbur­
skiego, Chrześcijan Bapty­
stów, Ewangelicko-Metody-
stycznego, Prawosławnego,
Starokatolickiego Mariawi­
tów, Polsko-Katolickiego, Zie­
lonoświątkowego oraz Rzym­
skokatolickiego (bierze udział
w pracach PRE na prawach
obserwatora).

— Wierni kościołów stoją­
cych na gruncie biblijnej za­
sadyjedności chrześcijaństwa
i zasad światowego ruchu

ekumenicznego - mówi prze­
wodniczący Krakowskiego
Oddziału Polskiej Rady Eku­
menicznej, ks. Roman Mikler
z Kościoła Ewangelicko-Augs­
burskiego — modlili się o

otwarcie na Chrystrusa i

prawdę, a także o budowanie

jedności chrześcijan opartej
na wierze.

W tym roku po raz pierw­
szy w Polsce Kościół katolic­
ki i Kościoły zrzeszone w

PRE opracowały wspólny
program obchodów Tygo­
dnia Modlitw o Jedność

Chrześcijan. Obchody odby­
wały się pod patronatem,
powstałej pod koniec ub. ro­
ku, Wspólnej Komisji Konfe­
rencji Episkopatu Polski i

Polskiej Rady Ekumenicz­
nej.

Zdaniem biskupa Jana

Szarka, prezesa PRE i
zwierzchnika Kościoła Ewan­
gelicko-Augsburskiego w RP,
do 2000 roku na pewno nie

będzie jedności organizacyj­
nej chrześcijan, ale powinien
zaistnieć jakiś symbol zama­
nifestowania tej jedności, któ­
ra polegałaby na wzajemnej
akceptacji i oficjalnym wy-
rzeknięciu się przez kościoły
złego balastu przeszłości hi­
storycznej. (woko)

► Uwaga! -------

Koniec kłopotów z ciepłą wodą!
Oferujemy Państwu rewelacyjne piece kąpielowe JUNKERS,
energooszczędne, z automatyczną regulacją stałej temperatury wody.

„PROMOGAZ” Kraków, ul. Prądnicka 65,
tel./fax (0-12) 423-39-25, teł. (0-12) 632-97-02,

(0602) 296-775, Niepołomice, ul. Bocheńska 18,
tel- <012) 281-26-90

^JUNKERS
Bosch Termotechnika

▼ Hurt-detal, dogodne raty bez żyrantów.

Montaż, serwis.

' UWAGA! NOWOŚĆ!,
OFERTA SPECJALNA DLA SPÓŁDZIELNI MIESZKANIOWYCH

I INSTALATORÓW.

Ponadto oferujemy w szerokim wyborze:
•kotły co jedno- i dwufunkcyjne, wiszące i wolno stojące o mocy 12-117 kW,

•rury i kształtki miedziane

•zawory termostatyczne firm: „Danfoss”, „Comap”, „Herz"

•grzejniki panelowe „RETTIG” PURMO, STELRAD

SUPER OFERTA

KOCIOŁ CO DWUFUNKCYJNY firmy JUNKERS

typ ZW20-KD NOWATHERM o mocy 8-20 kW w cenie 2.499 zł

ASTRA CLASSIC

OPELS
-- - -- - - -- - - -- - -ZAPRASZAMY---------------

AUTO CENTER
Kraków ul. Wielicka 250,

tel. (0-12) 278-55-51, 278-55 -52, 658-94-10

Ceny producentów • Transport GRATIS • Wykonujemy instalacje co.

tw
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Równanie z czterema Krakowskie „Chłodnie Zgoda” w eksportowej elicie

niewiadomymi
IV Rosji przez lata obchodziło się gwiazdkę na Nowy Rok. 1

stycznia Rosjanie i Białorusini dostali od władz polskich w pre­
zencie nowe przepisy utrudniające przekraczanie granicy do
Polski, czyli - mówmy szczerze — do Europy. Kilka lat zaledwie
cieszyli się wolnością. Ich władze, jak to u nich w zwyczaju, nie

poinformowały swoich obywateli, ale ograniczmy się do rozpa-
trywania naszych win.

Było irytujące, kiedy w rutynowych informacjach prasowych
o kradzieżach, napadach i pobiciach czytaliśmy nader często, że
sprawcami byli Gennadij R., Iwan D. czy jakaś Natasza Ł.
Podobniejak irytujące było (i jest), kiedy słyszymy, że policja
włoska czy angielska zatrzymała grupę pijanych Polaków, albo
aresztowała podejrzanego o morderstwo rodaka. Odpowie­
dzialność zbiorowa, rasowa, narodowa to broń obosieczna.

Nie wiadomo,jak domknięcie granic tupłynie na handel baza­
rowy, z którego żyją tysiące ludzi na szlaku Terespol — Warsza­
wa — Łódź i który przynosi ponoć ponad miliard szarych, (ale
zielonych) dolarów rocznie. Pesymiści mówią, że rząd zarzyna
kurę, która znosiła złote jajka. Optymiści, że zamiast tysięcy
drobnych handlarzy pojawią się setki półhurtowników, bo gdzie

jestpopyt i podaż, tam i droga ich pożenienia się znajdzie.
Nie wiadomo, czy ostrzejsza kontrola przerzedzi napływ Ro­

sjan i Białorusinów pracujących na czarno za łożowę stawki,
jaką bierze Polak. I czy gdyby tak się stało, Polak weźmie tę pra­

cę, czy będzie wołał pozostać na kuroniówce. I o ile podskoczą
ceny usług, które tanio wykonywali goście ze Wschodu.

Nie wiadomo, jak nowe przepisy wpłyną na rynek wódki.
Wiadomojednak, że musi to miećjakiś związek z cudem staty­
stycznym; według oficjalnych danych spożycie wódki w Polsce

maleje, tymczasem pijanych na oko wcale nie ubywa! Ile butelek

wnosiły do kraju „mrówki"? O ile taniejje sprzedawały? Ile bu­
dżet tracił na niezapłaconych podatkach i akcyzie? i wreszcie:
czy zastopowanie mrówek (nota bene jesteśmyjedynym pań­
stwem na świecie, gdzie do paszportu wpisują przenoszony al­
kohol) powiększy sprzedaż wódki legalnej, ożywi bimbrownie,
czy przyniesie rzeczywisty spadek spożycia alkoholu?

Ijeszcze nie wiadomo, w ilu miejscach dojdzie do blokady gra­
nicy przez zdesperowanych (i zdemoralizowanych łatwym za­
robkiem) mieszkańców pogranicza, jak w Bezledach, i jakich
środków będzie musiał użyć rząd, żeby zaprowadzić porządek
na międzynarodowych szlak. Gdyby doszło do konieczności
użycia policji, to czy funkcjonariusze po doświadczeniach ze

Słupska nie będą się lękali przypałować?
Jest to więc równanie z czterema albo i więcej niewiadomymi,

bojeszcze nie wiadomo, jak kategorycznie naciskała na nas w

tej spra wie Komisja Europejska z Brukseli. Alejedno wiadomo
na pewno: nie buduje to dobrego klimatu między nami a naszy­
mi wschodnimi sąsiadami. Czasem warto na krótką metę stra­
cić, żeby na dłuższą zyskać. Coś mi się widzi, że to właśnie taki

przypadek.
Andrzej Krzysztof WRÓBLEWSKI

(autorjest komentatorem „Polityki")

Pan Tadeusz

w ukraińskim barszczu

wstała pierwsza duża chło­
dnia składowa. Dwa łata pó­
źniej kupiono obiekty chło­
dnicze po dawnym Igloopolu,
po czym rozwijające się dyna­
micznie prywatne przedsię­
biorstwo przeprowadziło się
z ul. Wielickiej na ul. Pana Ta­
deusza. Związki z lokalizacją
firmy widoczne są więc za­
równo w jej nazwie, jak i na

wyrobach.
Przedsiębiorstwo powstałe

w Krakowie szybko wyszło
poza jego granice — „Chło­
dnie Zgoda” mają dziś 15 od­
działów w kraju, kilka wła­
snych i dzierżawionych chło­
dni, 150 samochodów chło­
dniczych, a w sklepach ok. 6

tys. własnych zamrażek z fir­
mowym logo i firmowymi wy­
robami.

Za swoje i w leasing
Jak w stosunkowo krótkim

czasie można osiągnąć sukces
w interesach? Na taki majątek
stać raczej bogaczy.

— Zaczynaliśmy działalność
w innych warunkach, było

„... I wnet zaczęli wchodzić parami lokaje, roznoszący po­
trawy: barszcz, królewskim zwany..." (opakowanie z bar­
szczem ukraińskim); „... Owdzie podnosi złotą kitę kukuru-

za..." (woreczek ze złotymi ziarnami); „... Ożyna czarne usta

tuląca do malin..." (deser owocowy); „... Tam, plącząc strąki
w marchwi zielonej warkoczu, wysmukły bób obraca na nią
tysiąc oczu..." (bób mrożony). Kto nie czytał narodowej epo­
pei, może nauczyć się przynajmniej drobnych fragmentów
„Pana Tadeusza", kupując... mrożonki. Ich producent — kra­
kowskie „Chłodnie Zgoda" — trafia poprzez żołądek do kon­
sumenckiej duszy.

Krakowskie Przedsiębior­
stwo Produkcyjno-Handlowo-
Usługowe „Chłodnie Zgoda”
znalazło się w elitarnym gro­
nie piętnastu „Wybitnych Pol­
skich Eksporterów”. O to za­
szczytne miano ubiegało się
ponad trzysta firm z całego
kraju, nominowano 29, ale ty­
tuł przyznano tylko najlep­
szej piętnastce. To doborowe

grono wyłoniła po raz pierw­
szy redakcja „Rynków Zagra­
nicznych”, która odtąd będzie
co roku ogłaszać ten konkurs.

Bar wzięty
Na miejsce w eksportowej

elicie krakowska firma praco­
wała kilkanaście lat. Jej jedy­
ny właściciel Sławomir Ko-
cańda prowadził w 1985 r.

mały bar „Zgoda” przy pl.
Zgody w Krakowie (obecnie
pl. Bohaterów Getta). Z baru
niedaleka była droga do roz­
poczęcia produkcji wyrobów
garmażeryjnych, a później
mrożonek.

Na wydzierżawionym w

1991 r. od gminy gruncie po-

wtedy znacznie lepiej: ulgi i
zwolnienia podatkowe to du­
żo dla początkujących. Nie

przejadaliśmy pieniędzy, nie
inwestowali w siebie i rodzi­
ny, ale w firmę. Część sprzę­
tu, głównie samochody chło­
dnicze braliśmy w leasing, a

na inwestycje krótkotermino­
we kredyty — mówi wicepre­
zes Jan Komornicki, związa­
ny z przedsiębiorstwem od

samego początku.
Krakowski producent wyda

na inwestycje w tym roku 2,5-
3,5 min zł, głównie na nowe

linie do zamrażania i pakowa­
nia mieszanek owocowo-wa­
rzywnych oraz na nowe ko­
mory chłodnicze. Kilka lat te­
mu sami nauczyli sięje budo­
wać, zastępując tradycyjną
technologię pianką poliureta­
nową i blachą.

Między Atlantą a Moskwą
Podstawowa działalność

„Chłodni Zgoda” to obrót

mrożoną żywnością. W posia­
danych obiektach można

przechować ok. 25 tys. ton

mięsa i mrożonek. Mięso po­
chodzi z zapasów Agencji
Rynku Rolnego i zakładów

mięsnych, którym nie zawsze

opłaca się przechowywać u

siebie dużych ilości surowca.

Natomiast zamrożone owoce

i warzywa oraz niewielkie ilo­
ści wyrobów garmażeryjnych
to własna produkcja krakow­
skiej firmy.

W ub. r. wyeksportowała
ona 12,5 tys. ton wołowiny i

wieprzowiny niemal do całej
Europy. Wartoś-tej sprzedaży
wyniosła 15 min dolarów —

ponad trzy razy więcej niż w

1996 r. (ok. 4 min USD). Opła­
calnyjest też import, głównie
drobiu i flaków wołowych,
przede wszystkim z USA, Ka­
nady, Australii i dostawców

europejskich.
Handel międzynarodowy

prowadzą też trzy zagranicz­
ne przedstawicielstwa „Chło­
dni Zgoda”: w Atlancie, No­
rymberdze i Moskwie.

Krakowski producent i eks­
porter będzie starał się o certy­
fikat ISO. Zakład w Zarszynie
koło Sanoka w zasadzie już
spełnia normy i wymagania
stawiane przez Unię Europej­
ską, pozostałe obiekty trzeba
do nich jeszcze bardziej dosto­
sować. Podobnie jak sadowni­
ków i ogrodników, od których
kupiono w ub. r. i przerobiono
25 tys. ton owoców i warzyw.
W tym roku podpisano już
umowy na skup ok. 7 tys. t su­
rowca do produkcji mrożo­
nych mieszanek.

Na ubiegłorocznych targach
Polagra „Chłodnie Zgoda”
zdobyły tytuł Juniora Ekspor­
tu, są laureatem konkursu

Agro Polska, wygrały też kon­
kurs Agro-Liga '97 w kategorii
firm. Do kolekcji doszedł je­
szcze tytuł „Wybitnego Pol­
skiego Eksportera”.

Elżbieta CEGŁA

Ceny żywności

Targowiska w Malopolsce
(ceny zbóż i ziemniaków —

za ą, pozostałe — za kg)

Pszenica

Krakowskie — od 51 zł (Pro­
szowice) do 59 zł (Myślenice).
Skala — 50-55 zł, Słomniki —

52-53 zł, Krzeszowice — 54-56
zł. (bez zmian). Nowosądeckie
— od 55 zł (Limanowa) do 69

(Jabłonka). Grybów, Nowy
Sącz, Łącko, Nowy Targ — 60
zł. (wzrost ceny maksymalnej).
Tarnowskie - od 50 zł (Szczu­

cin) do 59 zł (Tarnów). Zakli­
czyn — 52 zł, Bochnia — 54 zł,
Dębica, Tuchów, Żabno — 55
zł. (niewielki spadek).

Żyto
Krakowskie — od 43 zł (Pro­

szowice) do 47 zł (Myślenice).
Skała — 45 zł. (stabilizacja).
Nowosądeckie — od 40 zł (Li­
manowa) do 50 zł (Grybów,
Łącko, Nowy Sącz). Nowy
Targ — 45 zł. (stabilizacja).
Tarnowskie — od 40 zł (Dębi­
ca, Szczucin, Tarnów, Zakli­

czyn) do 50 zł (Bochnia).
(wzrost cen minimalnych).

Ziemniaki

Krakowskie — od 35 zł

(Krzeszowice, Proszowice,
Skała) do 38 zł (Myślenice).
Słomniki — 30-35 zł. (stabiliza­
cja). Nowosądeckie — od 45 zł

(Łącko) do 50 zł (Jabłonka, Li­
manowa, Nowy Sącz, Nowy
Targ). Grybów — 46 zł. (stabili­
zacja). Tarnowskie — od 40 zł

(Dębica, Szczucin, Tarnów,
Tuchów) do 50 zł (Bochnia).

Żabno — 45 zł. (wzrost cen mi­
nimalnych).

Żywiec wieprzowy
Krakowskie — 3,90 zł (Sło­

mniki). (spadek). Nowosądec­
kie — od 4,10 zł (Łącko) do

4,20 zł (Nowy Targ), (wzrost
cen minimalnych). Tarnow­
skie — 4,00 zł (Szczucin).

Żywiec wołowy

Nowosądeckie — 1,80 zł

(Grybów, Jabłonka, Limano­
wa, Łącko, Nowy Targ), (spa­
dek cen maksymalnych). Tar­
nowskie — od 1,70 zł (Zakli­
czyn) do 1,90 zł (Ciężkowice).
(spadek).

(Opr.: kż wg danych ODR Kra­
ków, Nowy Sącz, Tarnów)

ZESPÓŁ EKONOMIKI OŚWIATY
KRAKÓW - ZACHÓD

31-539 KRAKÓW, UL. ŻÓŁKIEWSKIEGO 15,
TEL. 421-96-22, FAX 422-94-61,

NIP 675-10-41-971; REGON 000553621

ORAZ SZKOŁA PODSTAWOWA NR 4

ogłaszają
PRZETARG NIEOGRANICZONY

1. Roboty malarskie
w Szkole Podstawowej nr 4
ul. Smoleńsk 4/5

2. Remont sanitariatów
w Szkole Podstawowej nr 4

ul. Smoleńsk 4/5

drukarka za małą
fiskalna kasę
• japońska drukarka fiskalna

w promocji za 995 zł *

• najchętniej kupowany model
CR 280+ w promocji za 995 zł *

• przebój roku '97 kasa
PS 2000 tańsza o 17 %

*

• kasy fiskalne już od 570 zł

• sprzedaż ratalna wszystkich urządzeń
• w promocji ograniczona liczba urządzeń
• warunkiem udziału w promocji jest

kontakt z OPTIMUS-iC 0 800 30 0 23

* wszystkie ceny netto po odliczeniu 50%

• Bochnia BIT LINĘ 612 38 71 • Brzesko ZETO 316 64 • Kraków PARASOFT 637 2493 • EXPERT POLANO 634 25 15 *

LANTECH 637 2410 • OPTIKOM 411 50 98 > OPTIMUS ESC 632 64 77 • Krynica INFO SERWIS 471 25 20 > Limanowa
BAJT 37 4131 ■ Nowy Targ POLAŃSKI 68099- SHIFT 651 59 • Nowy Sącz PROTEUS 42 3411 > Tarnów RWD PROSPECT
215000■ZETO216662 •

GPTilwUS-iC

zadzwoń 0 800 30 0 23
bezpłatna infolinia

Zamówienie należy zrealizować w okresie ferii zimowych
łj. od 30.01.1998 do 14.02.1998.

Przy wykonaniu zamówienia nie jest wymagane wnie­
sienie wadium.

Postępowanie przetargowe nie zostało poprzedzone
wstępng kwalifikację ofert.

Specyfikację istotnych warunków zamówienia, zawiera-

jqcq szczegółowe informacje o warunkach jakie muszq

spełnić wykonawcy ■biorqcy udział w postępowaniu
przetargowym oraz dane do przetargu można uzyskać
w pokoju nr 15, ul. Żółkiewskiego 15 w ciqgu 7 dni od da­
ty ukazania się ogłoszenia (koszt materiałów 5 zł).

Uprawnionymi do kontaktów z oferentami sq:

Małgorzata Mucha oraz Magdalena Hradecka.

Oferty należy składać w zaklejonych kopertach, z do­
kładnym oznaczeniem przedmiotu zamówienia do dnia

2.02.1998 r. do godz. 8.00 w sekretariacie ZEO.

Otwarcie ofert odbędzie się w dniu 2.02.1998 r. o godz.
10.00 w sali konferencyjnej ZEO — Kraków-Zachód,
ul. Żółkiewskiego 15.

UWAGA: Zamawiajqcy zastrzega sobie prawo unieważ­
nienia przetargu bez podania przyczyn. JG/
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Wprowadzić „Piwnicę” w przyszły wiek

Kabaretowe rozdroże
Wśród laureatów Kryształowych Zwierciadeł '97 znaleźli się między innymi
. Twórcy »Piwnicy pod Baranamirr". Ponieważ z grubsza biorąc jest to ponad
100 osób, rozmawiamy z szefem Rady Programowej ,PpB” Markiem Pacułą.

— Skończyły się spory co do

przyszłości „Piwnicy"?

— Tego nie załatwi się jed­
nym czy dwoma zebraniami.

Zgodziliśmy sięjednak co do te­
go, że program Kabaretu Piotra

nie powinien być przedstawia­
ny. Pozostało pytanie: co dalej z

kabaretem. Czy ijaki miałby on

być? Wybraliśmy Radę Progra­
mową, której przewodniczę.
Weszli do niej Joanna Ronikier-

Olczakowa, Zygmunt Koniecz­
ny, Jan Kanty Pawluśkiewicz,
Adrian Konarski i Sebastian
Kudas. Rada ma weryfikować
propozycje piwnicznych arty­
stów i wspomagać ich w poszu­
kiwaniu nowych pomysłów.

— Czy to, co dzieje się w „Piwni­
cy" możno nazwać kryzysem?

— To naturalny okres przej­
ściowy, a nie kryzys. Przecież w

Gf?OHr

------------------------------------ ;—

Weekend
kinomaniaka

Wrócił mróz, spadła temerar-

tura, ochłodziło się również w

naszych kinach. 'Tylko dwie pre­
miery pokazano na ekranach.

Czyżby cisza przed burzą? Chy­
ba tak... Wprzyszły weekendpo­

jawi się bowiem kilka „gorą­
cych” tytułów — „Szakal”z Bru-

ce’em Willisem, muzyczny „Spi-
ceworld” z piątką rozwrzeszcza-

nych dziewuch, miłosna kome­
dia „W pogoni za Anty" i efek­
ciarski „Fiubber" z Robinem
Williamsem. Ale póki co...

Nastał czas na animację. Nie

wiem, czy dobry (pokażą to wy­
niki kasowe), ale pewnejest, że

Disney ma konkurenta. 20’th

Century For przygotowało peł­
nometrażową „Anastazję". Nie

wiem również, czy ta bajka-nie
bajka o oryginalnej fabule
(amerykańscy rusofile wzięli
na warsztat historię carewny

uciekającej przed rewolucyjną
zawieruchą rozpętaną przez

Czerwonych w 1917 roku),
spodoba się dzieciakom bar­
dziej od przygód „Herkulesa”
czy innego „Króla Lwa". Nieod-

ganione są bowiem gusty na­
szych pociech i na nic utyskiwa­
nia, że wartości edukacyjnych

2000zł

Lanos Polonez

n

<c

u5

1500zł 3500zł

Espero

Kraków

irnia

tit KłHńsklego 50a

tel. (018) 26 77488

POLMOZBH
KRAKÓW SA R

Sacz

gierska 201

tel.(018) 44 29120

Gorlice

ul. Biecka 72a

tel.(018) 352 0515

3000zł

Tico

Nexio

AL Pokoju 81
tel.648 49 25

”

ul. Radzikowskiego 4 ’ &
tel.637 35 33 Myślenlć/Wllll
ul. Wielicka 119 ul. Kazimierza Wk

tel.655 04 74 tel.27214 32

AKCJA

„Piwnicy” sporo się dzieje: reci­
tale, koncerty, jak choćby autor­
ski program M. Zabłockiego i G.

Turnaua „Natężenie świado­
mości” czy „Żywa woda” A. Sza­
łapak. Paweł Bitka przygotował
„Dzieci Rimbauda”, Kuba Ku­
bowicz „Godzinki” Rilkego. Są
także wieczory poetyckie. Bra­
kuje twórczości kabaretowej.
Alejest wielu młodych artystów
i kompozytorów.

— W ielu artystów to jeszcze nie­
koniecznie zespół. Musi być chęć
wspólnego działania, i zgoda jak
to działanie ma wyglądać.

— Tak, tyle że określenie się,
jak ma wyglądać „Piwnica” bez
Piotra i bez Janiny Garyckiej
wymaga czasu. Tego nie może

zrobićjeden człowiek ani Rada

Artystyczna, bo „Piwnica” była
wspaniałym zespołem ludzi

uprawiających różne rodzaje

nie ma tu za grosz. Czarnym
charakterem jest natomiast...

Rasputin. Koniec świata!

W Krakowie pojawiła się
obowiązkowa pozycja nie tylko
dla studentówjilmoznawstwa.
Choć na „Braci Witmanów"

Janosa Szasza trudno będzie
trafić (film dystrybuowany

jest w Polsce tylko wjednej ko­
pii), ślęczenie z lupą przy gaze­
cie z repertuarem kinowym
opłaci się. Tak udanegofilmu
dawnojuż nie widziałem a mój
zachwytjest tym większy, że o

„Braciach” naczytałem się re­
cenzji w stylu „trudne, ciężko-
strawne kino dla miłośników

gatunku”. Nie powiem, żeby ca­
ły czas było z górki ale trudno

oczekiwaćpo twórcy pamiętne­
go „Woyzecka" hollywoodzkie­
gofast-fooda. Ci, którzy nie gu­
stują w amerykańskiej papce,
nie powinni mieć problemów z

przetrawieniem dzieła egzo­
tycznej, węgierskiej kuchnifil­
mowej. Opowieść ta może jed­
nak przygnębić, więc dobry hu­
mor zostawmy przed drzwia­
mi sali kinowej. Przyda sięjak
wyjdziemy na zimny świat...

Artur SZKLARCZYK

twórczości artystycznej. Przy­
chodzili z gotowymi tekstami,
piosenkami. Z tego tworzywa
Piotr lepił programy. Lepsze
lub gorsze, ale zawsze o piw­
nicznym klimacie. Teraz część
artystów poszła w swoją stronę,
jest spora luka do wypełnienia.

— Powiedziałeś, że Piotr lepił
program z wielu propozycji.
Rzecz w tym, że z Piotrowym le­
pieniem wszyscy się zgadzali.
Kto miałby lepić teraz?

— Lepić miałbymja, jako szef

programowy. Tyle, że czuję się
tym zbyt przytłoczony. Piotr ze

swoją haryzmą , osobowością,
mitem jaki go otaczał, powodo­
wał, że do „Piwnicy” garnęło
się mnóstwo ludzi. Jego brak

jest widoczny i odczuwalny.
Wiadomo, jak działał Piotr.

Była premiera, wielkie porusze­
nie, a potem wracano do spraw­
dzonych rzeczy. Z nowego pro­
gramu do cosobotnich wystę­
pów przedostawały się dwie,
trzy rzeczy. Na pytanie jaki bę­

W Starym
Teatrze

27, 28., 29.01 (wt., śr„ czw.)
DS, g. 17.00 Operetka
MS, g. 19.30 Listy miłosne
30.01 (pt.)
MS, g. 17.00 Niebo-Piekło
31.01 (sb.)
DS, g. 19.15 Sen nocy letniej
SK, g. 19.15 Wspólny pokój
MS, g. 17.00 Niebo-Piekło
1.02 (nd)
SK, g. 19. 15 Wspólny pokój
MS, g. 19.30 Niebo-Piekło

Polecamy „Operetkę” —

spektakl przygotowany przez
Tadeusza Bradeckiego. Przed
ośmiu laty, kiedy po raz pierw­
szy zamgał się z tym tekstem,
napisał w liście otwartym do
Gombrowicza: „Pańska ((Ope­
retka# jest pułapką, w którą
nierozsądnie dałem się złapać
(...) Ja do Pana na kolanach, a

Pan okazał się sztubakiem.

Jest Pan w najwyższym stop­
niu denerwujący, a najbar­
dziej przez to, że o to Panu

chodziło. Ma się ochotę przeło­
żyć Pana przez kolano i porzą­
dnie złoić Mu pupę...”

Na Czytelnika, który pierw­
szy z egzemplarzem „GK” zja wi

się w kasie Starego Teatru, cze­
ka podwójne zaproszenie na

wybrany spektakl w tym tygo­
dniu. (MSZ)

dzie kabaret Piotr nieodmien­
nie odpowiadał: „Nie wiem, za­
leży kto przyjdzie”. Zdarzały
sią wieczory że były dwie pio­
senkarki, jeden satyryk i Piotr.
Ale widownia była zadowolona.

Artyści wpadali kiedy mogli,
czasem dosyć późno. Słowem,
wielka, fantastyczna Piotrowa

improwizacja.

— Do tej formuły nie zamierza­
cie wracać?

— Nie. Chcielibyśmy skon­
struować podstawowy zespół i

program, a wszystko, co zjawi­
łoby się w trakcie, byłoby jego
wspaniałym wzbogaceniem.
Zarówno Ania Szałapak, Beata

Rybotycka czy Grzesiek Tur-

nau powiedzieli, że, jeśli im się
to spodoba, wezmą udział.

— Czy w przybliżeniu da się po­
wiedzieć, kiedy to nastąpi?

— Nie. Programy o których
wspominałem służą m.in. te­
mu, żeby wybrać z nich najlep­

Sam artysta już „nigdy tutaj nie powróci”, ale...

Sztokholm kocha Kantora
Ostatnio stolica Szwecji została obwieszona plakatami z wize­

runkiem Tadusza Kantora, informującymi o otwarciu wystawy
zorganizowanej przez Cricotekę. Poświęcona ona została dziełu

życia Tadeusza Kantora. Ekspozycja zainaugurowała działaność

nowej siedziby Muzeum Marionetek oraz cykl imprez w Szkoh-

kolmie, który jest obecnie Europejską Stolicą Kultury.

— Kiedy u nas wszyscy byli
pogrążeni w komunistycz­
nym marazmie, a Grupa Kra­
kowska nie miała żadnej szan­
sy na wyjazd za granicę, zja­
wił się u nas w pracowni wiel­
ki kolekcjoner, który zaprosił
nas do Sztokholmu — wspomi­
na dawne czasy żona Tade­
usza Kantora, Maria Stangret.

Związki artysty ze Szwecją
datują się od 1959 r., kiedy to

odbyła się tam jego (notabene
pierwsza za granicą) indywi­
dualna wystawa malarska.
Obecna ekspozycja ukazuje
różne etapy i aspekty działal­

Kraków:

al. Pokoju 81,
tel. 648-49-25

ul. Radzikowskiego 4,
tel. 637-35-33

ul. Wielicka 119,
tel. 655-04-74

Rabka - Zabornia

ul. Kilińskiego 50a,
tel. (0-18) 26-77-488

Myślenice
ul, Kazimierza Wlk. 112,
tel. 272-14-32

Nowy Sącz
ul. Węgierska 201,

DAEWOO
MOTOR POLSKA

sze fragmenty do nowego

przedsięwzięcia „Piwnicy”. Ale

przygotowania muszą potr-wać.

— Pojawiają się głosy, że rolę
„Piwnicy" przejmuje „Loch Ca­
melot". Nie kłuje was to w sercu?

— A co z pomysłami happenin­
gowymi, w których lubował się
Piotr?

— Kilka z nich, jak ogólno­
polski zlot poetów czy szalo­
ny piwniczny Sylwester na

powitanie roku 2000 chcieli­
byśmy zrealizować. O ile

oczywiście dopiszą nasi stali

sponsorzy jak Telekomunika­
cja Polska SA czy BPH, pomo­
że miasto bądź Ministerstwo

Kultury.

ności twórcy „Umarłej klasy”.
Została tu zaznaczona długa
droga poszukiwań artysty, po­
cząwszy od Teatru Podziemne­
go do ostatniego spektaklu Cri-
cot 2 „Dziś są moje urodziny”.

— Główny trzon pokazu sta­
nowią obiekty i kostiumy z Tea­
tru Cricot 2. Pochodzą one ze

wszystkich prawie spektakli,
stanowiących etapy rozwoju te­
go teatru. Sposób ich ekspozycji
oparty został na pomysłach i

wskazówkach samego Kantora,
jak i doświadczeniach wcze­
śniejszych prezentacji. One są

owymi „aktorami”, próbujący­

OC+NW+ACzajedyne

wartości samochodu

— Kazik Madej przecież wy­
szedł spod skrzydeł Piotra.
Nie mnie oceniać, czyjest bar­
dziej czy mniej piwniczny.
Lubię, kiedy inni robią wspa­
niałe imprezy. Tak powinno
być. Zwłaszcza w Krakowie.

— Dziękuję za rozmowę i życzę,
aby ten szalony Sylwester w ro­
ku 2000 oznaczał dla „Piwni­
cy" udany sezon trzeciego ty­
siąclecia.

Maria ZIEMIANIN

mi bez swego demiurga przybli­
żyć publiczności tajemnicę jego
teatru — twierdzi komisarz wy­
stawy Lech Stangret.

Szwedzka ekspozycja po­
trwa do końca przyszłego
miesiąca. Już na 2 lutego, na

sztokholmskim uniwersyte­
cie, zaplanowano poświęcone
Kantorowi seminarium.

— Tą wystawą, jak i poprze­
dnimi, przygotowujemy się
do dużego projektu, zatytuło­
wanego po prostu „Kantor”.
Będzie to otwarcie stałej eks­
pozycji z okazji Festiwalu

Kraków 2000. Istnieje szcze­
gólny powód, gdyż w tym wła­
śnie roku przypadają okrągłe
rocznice: 85 urodzin artysty i

10 jego śmierci — mówi dyrek­
tor Cricoteki Krzysztof Ple-
śniarowicz. (MSZ)

POLMOZBYT
KRAKÓW S.A.

ilość samochodów ograniczona NW
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6.00 Kawa czy herbata?

(audiotele: 0-70055560-2)
7.20 Polityczny budzik
8.05 Murphy Brown — serial kom.
8.30 Wiadomości
8.40 Prognoza pogody
8.45 Dla dzieci: Mama i ja
9.00 Hu, hu, ha — teleferie z Kulfonem

i Monikę; Krecik i zegar — film
anim.

10.00 Dotyk anioła — serial, USA
1994, reż. Jerry J. Jameson

10.50 Magdalena z Kossaków: Błękit­
na krew

11.10 Giełda pracy, giełda szans

Jakpracuje akwizytor? Informacje z

tynku pracy
11.30 Sensacje XX wieku: Jak umierali

bogowie
Program poświęcony organizacji
pracy radzieckich służb specjal­
nych

12.00 Wiadomości
12.10 Agrobiznes
12.20 Magazyn Notowań
12.45 Telewizja Edukacyjna — Tajna

historia zimnej wojny
13.10 Prawdziwa historia niechcia­

nych pomników: Bohater trzech
armii i jednej idei

O Karolu Świerczewskim
13.35 Agenda 21

14.00 Taneczne ferie
14.30 Wiadomości
14.40 Ferie z miliardem
15.05 WOW — serial dla dzieci prod.

pol.- niem., 1993
15.35 Dla młodych widzów: MUR

16.00 Czasy — katolicki magazyn in­
formacyjny

16.15 Moda na sukces — serial oby­
czajowy

16.40 Tydzień prezydenta — program
publicystyczny

17.00 Tęleexpress
17.25 Klan — telenowela, Polska

1997, reż. Paweł Karpiński,
wyk. Halina Dobrowolska, Zyg­
munt Kęstowicz, Agnieszka Ko-
tulanka

17.50 Czytadło — program dla miło­
śników książek

Nowości i wznowienia literatury
polskiej i obcej

18.05 Forum — program public.
(audiotele: 0-70015011 opcja
1; 0-70015012 opcja 2)

18.50 Flesz — Wiadomości
18.55 Prognoza pogody
19.00 Wieczorynka: Zwierzaki — cuda­

ki
19.30 Wiadomości
19.55 Sport
20.00 Prognoza pogody

iźjfWW&i Teatr Telewizji: Juliusz Sło-

'WMMy wacki — „Ksiądz Marek”, reż.
K. Nazar, wyk. K . Globisz, D.

Olbrychski, M. Cielecka
21.45 W centrum uwagi
22.00 Na czasie: Klin w kliny — rep.
22.20 To nie jest sprawiedliwe
22.50 Ktokolwiek widział, ktokolwiek

wie...Suplement
23.00 Wiadomości
23.05 Sport

a
fc. Mistrzowie kina: „Lola" —

Ą) film fab. prod. fronc., 1961,
reż. Jacąues Demy, wyk. Ano-
uk Aimee, Jacąues Harden

0.35 Flota Zjednoczonych Sił — Najle­
psi śpiewają VOO VOO

1.10 Awangarda Krakowska — Jan

Brzękowski
1.35 Tajniki muzyki: Fortepian
1.45 Browary polskie

• „Ksiądz Marek" — poemat
osnuty wokół autentycznych
wydarzeń historycznych. Boha­
teremjest ksiądz MarekJando-

łowicz, który podczas konfede­
racji barskiej zyskał opinię pro­
roka. Wydarzenia związane z

upadkiem Baru w 1768 roku
ukazane są jako narodziny nowej,
demokratycznej Polski...
• „Lola" — film obyczajowy. Kaba­

retowa tancerka Lola od siedmiu
lat czeka na swego ukochanego,
który wyjechał do Ameryki w celach

zarobkowych. Dziewczyna samot­
nie wychowuje ich wspólne dziec­
ko, odrzucając względy licznych ad­
oratorów.

7.00 Optimus — sport telegram
7.05 Dziennik krajowy
7.25 7 dni świat
7.50 Akademia Zdrowia Dwójki — pro­

gram sportowo-rekreacyjny
(audiotele: 0-70055666)

8.00 Program lokalny
8.30 Prawie doskonali (ode. 17) — se­

rial komediowy produkcji ame­
rykańskiej

9.00 Nasze dziecko
Co to jest „efekt gniazda"? Szkoła
babci. Wady wzroku u dzieci

9.30 Ukryte światy: W krainie smoków
— serial dok.

10.00 Dla młodych widzów: Dlaczego
to my?

10.30 Kaczorek Hugo — serial animo­
wany prod. USA

11.00 Chcę umrzeć w mojej ojczyźnie
(2/5) — serial obycz. prod. tu­
reckiej

12.00 Złotopolscy: Syn marnotrawny
— telenowela, Polska

12.30 Familiada — teleturniej
13.00 Panorama
13.20 Dziennik krajowy
13.40 KOC — Komiczny Odcinek Cy­

kliczny
14.05 Ojczyzna — polszczyzna: Trzepo­

cząc na dygoczącej maszynie
14.20 30 ton! Lista, lista — lista prze­

bojów
14.50 Akademia Zdrowia Dwójki —

program sportowo-rekreacyjny
15.00 Gospoda pod kogutem — repor­

taż
15.30 Dla dzieci: Ulica Sezamkowa

16.00 Panorama
16.10 Nie tylko w koszarach — pro­

gram wojskowy

16.30 Koło fortuny — teleturniej
(0-70055500)

17.00 Krzyżówka trzynastolatków —

teleturniej
17.30 Programy lokalne
18.00 Panorama
18.10 Programy lokalne
18.30 Va banąue — teleturniej
19.00 Auto—magazyn
19.30 A teraz Susan — serial kom.

20.00 „Miś” — komedia, Polska

1980, reż. Stanisław Bareja,
wyk. Stanisław Tym

22.00 Panorama
22.35 Sport telegram
22.40 Ogród sztuk — Translatio
23.10 Encyklopedia Sztuki XX wieku:

Picasso — film dok.
0.35 „W karnawałowym nastroju" —

wyk. Orkiestra Symfoniczna Fil­
harmonii Narodowej pod dy­
rekcją Kazimierza Korda

„Bez zmiłowania” —film fa­
bularny produkcji austriac­
kiej, 1995

9 „Miś" — komedia. Prezes klu­
bu sportowego „Tęcza" ma wyje­
chać za granicę. Niestety, zasto­

je zatrzymany, gdyż jego pa­
szport został zubożony o kilka
kartek. Prezes podejrzewa o to

‘‘

żonę, która z pewnością będzie
próbowała podjąć pieniądze z

konta w Londynie... fEwwŁ
• „Bez zmiłowania" — dramat

wojenny. Film oparty na autentycz­
nych wydarzeniach. W lutym 1945
roku pięciuset radzieckich oficerów

podjęło próbę ucieczki z bloku
śmierci obozu koncentracyjnego w

Mauthausen. Wówczas SS wezwa­
ło wszystkich członków żandarme­
rii, straży pożarnej i Hitlerjugend
do natychmiastowego wymordowa­
nia złapanych uciekinierów. Dwaj
młodzi oficerowie, Michaił i Nikołaj
docierają do gospodarstwa rodziny
Kramerów, którzy ukrywają ich do
końca wojny... CE3

HELEWIZJA

KRAKÓW
7.45 Stare, dobre małżeństwo, cz. I

— koncert na dzień dobry
8.30 Latające misie — kanad. -jugosł.

serial anim. dla najmłodszych
— (ode. 14/39)

8.55 Przylądek Canaveral — amery­
kański serial fab.

Epizody z prywatnego i zawodowe­
go życia astronautów zwigzanych
z realizacją programu kosmicznego
NASA, ode. 11/20

9.35 Echa świata — niemiecki maga­
zyn kulturalno-społeczny

10.10 „Projekt Babilon" — amerykań­
ski dramat sensacyjny, 1994,
reż. Robert Young, wyst. Frank

Langella, Allan Arkin

Kanadyjski ekspert w dziedzinie ba­
listyki podejmuje się skonstruować

supernowoczesne działo dla Iraku.
Naraża się tym samym na zemstę
Izraela i Iranu, (powt.)

12.00 Retransmisja TV Polonia
12.00 Wiadomości
12.10 Szwadron - dramat historycz­

ny, Polska 1992, reż. Juliusz
Machulski

13.50 Twoja Lista Przebojów - pro­
gram rozrywk.

14.40 Studio parlamentarne - maga­
zyn

15.00 Kronika
15.10 Misie z Niedźwiedziej Krainy —

franc. serial anim. dla dzieci

(ode. 13/26)
15.35 Owidiusz i Sykuś — kanadyjski

serial animowany dla dzieci —

ode. 8/32

16.00 Globalna wioska — angielski
program prezentujący najnow­
sze osiągnięcia ze świata kom­
puterów, ode. 12/26

16.35 Zagajnik — serial fab. dla mło­
dzieży

Centrum młodzieżowe, w którym
grupa nastolatków spotyka się na

różnorodnych zajęciach pozaszkol­
nych. Łączą ich wspólne zaintereso­
wania, sympatie, przyjaźnie, ode.
8/21

17.00 Wspólne sprawy - program
publicystyczny

17.30 Zapis — reportaż
17.45 Marzenia i kariery — reportaż
18.00 Gość TV Kraków: Zofia Gołu-

biew — wicedyrektorka Mu­
zeum Narodowego w Krakowie

18.10 Kronika
18.30 Hstoria miłości — brazylijski se­

rial fab., ode. 10
19.30 Strefa zagrożenia — amerykań­

ski serial dok. przedstawiający
najniebezpieczniejsze zawody
świata — od. 10/12

igjswjwŁ „Miłość, honor i posłuszeń-
stwo" — serial kryminalno-
obyczajowy, 1993

21.45 Kronika
22.00 Nasza Antena
22.05 Sport
22.10 Temat dnia — pogram public.
22.25 Z medycyną na ty — magazyn

„Limuzyna Daimler-Benz" —

film fab. prod. polskiej, reż.
F. Bajon (na zdj.), wyst. Mi­
chał Bajor, Piotr Bajor

9 „Miłość, honor i posłu­
szeństwo" — w zamyśle Saka­
tara Bonanno ślub z Rosalie Pro-
faci ma umocnić sojusz dwóch

nowojorskich rodzin mafijnych.
Wkrótce dziewczyna dowiaduje
się kim są naprawdę jej mąż,
teść i wuj, lecz sycylijska trady­

cja nakazuje wierność i posłuszeń-
stwo mężowi, ode. 1/2
• „Limuzyna Daimler-Benz" —

film obyczajowy. Dwaj bracia z pol­
sko-niemieckiej rodziny kradną dla
żartu samochód niemieckiego kon­
sula. Portret dwóch młodych męż­
czyzn na tle rzeczywistości lat 30-

tych.

6.00 Poranek z Polsatem
7.45 Polityczne graffiti
7.55 Poranne informacje
8.00 Batman, ode. 58 — serial ani­

mowany dla dzieci
8.30 Żar tropików, ode. 15; USA

1991; serial sensacyjny
9.30 Żar młodości, ode. 365 — kana­

dyjski serial obyczajowy

10.30 Drużyna „A", ode. 59 — amery­
kański serial sensacyjny

11.30 Herkules 2, ode. 19 — serial

fantasy

12.30

13.00
14.00
14.30
15.00

Dziewięciu wspaniałych — pro­
gram rozrywkowy
Disco Polo Live
Piramida: gra — zabawa
Drzewko szczęścia
Batman, ode. 59 — serial ani­
mowany dla dzieci

15.30 Twój lekarz — magazyn me­
dyczny

16.00 Informacje
16.15 Piraci Show: gra —zabawa
16.45 Drużyna „A”, ode. 60 — amery­

kański serial sensacyjny
17.45 Świat według Bundych, ode. 13

— amerykański serial komedio­
wy

18.15 Roseanne, ode. 16; USA 1988
— 1996; prod.: Roseanne, Tom

Arnold, wyk.: Roseanne, John

Goodman, Laurie Metcalf, Lecy
Goranson, Laurie Metcalf, Lecy
Goranson, Sara Gilbert, Micha-
el Fishman, Natalie West

Tytułowa bohaterka tego niezwy­
kle popularnego serialu komedio­
wego to zwariowana grubaska.
Jest gospodynią domową i, na

przekór feministkom, jest z tego
bardzo dumna.

18.45 Informacje
19.00 Polityczne graffiti
19.10 „Żar tropików" (ode. 16) — se­

rial USA, 1991; wyk.: Rob Ste­
wart, Carolyn Dunn, Pedro Ar-
mendariz

20.00 Strażnik Teksasu — serial USA

20.50 Losowanie LOTTO

a
S&s. MEGA HIT: „Żelazny orzeł

3"; USA, 1992; reż. John

Glen, wyk. Louis Gossett, Jr.,
Christopher Cazenove

22.50 Wyniki losowania LOTTO
22.55 Informacje i biznes informacje
23.15 Polityczne graffiti

„Cena namiętności"; USA,
1990; reż. Richard Colla;
wyk. Victoria Principal, Hec-
tor Elizondo

1.15 Muzyka

9 „Żelazny orzeł 3" — trzeci
film sensacyjny z cyklu opowie­
ści o asach przestworzy, którzy
tym razem w sekretnej misji do­
cierają do południowoamery­
kańskiej dżungli, gdzie ukrywa­
ją się kartele narkotykowe. Puł­
kownik Sinclairposzukuje zabój-

cówprzyjaciela. tżSlll)
• „Cena namiętności" — gwia­

zda serialu „Dallas" (Victoria Prin­
cipal) w roli młodej kobiety, która
robi karierę polityczną. Ale z powo­
du pewnego nierozważnego kroku

jej życie zamienia się w koszmar i

grozijej śmierć z rąk seryjnego za­
bójcy...

6.00 Telesklep
6.30 Ciężko ranne pantofle — maga­

zyn
6.50 Śniadanie z...

7.25 Przegląd prasy
7.30 TVN Fakty
7.35 Pacific Drive — serial obycz.
8.00 Mała Rosey — serial animowany

dla dzieci
8.30 Conan i młodzi wojownicy (ode.

4) — serial animowany dla dzie­
ci

9.00 Tarzan — serial przygodowy pro­
dukcji USA

9.45 Rodziców nie ma w domu — se­
rial polski

10.00 Pod dobrą gwiazdą — wróżby,
kabały, horoskopy

10.30 Anna — telenowela argentyń­
ska

11.30 Jolanda — telenowela argentyń­
ska

12.00 Telesklep
12.30 Ludzie w drodze — program re­

porterów TVN
13.00 Troskliwe misie — serial anim.
13.30 Co porabia dziś X? — historia

znanych Polaków
14.00 Twój problem, nasza głowa —

program na żywo dla dzieci, w

programie magazyn
14.45 — 16.45 Niezły kanał

„California Dreams" — serial
dla młodzieży produkcji
amerykańskiej

15.15 „Szkoła złamanych serc" — se­
rial dla młodzieży, Australia

15.45 Star Trek - serial SF, USA

16.45 Miasto piesprawia (odcinek
18) — serial animowany dla
dzieci

17.15TVN Fakty Regionalne
17.30 Co za dzień! — rozrywka — in­

formacja
18.00 Beverly Hills 90210 — serial

obyczajowy produkcji USA,
wyst. Jason Priestly, Shannen

Doherty, Lukę Perry, Jennie

Garth, Tori Spelling, Brian Au­
stin Green

19.00 Dobra cena — teleturniej, pro­
wadzi Grzegorz Wons

19.30 TVN Fakty — informacje

20.00 Sport
20.05 K.O. czy O.K .

— sport, rozrywka,
informacje

Talk showz udziałem gości oraz pu­
bliczności. Marek Jóźwik, były re­
prezentant Polski w biegach przez
płotki, obecnie dziennikarz sporto­
wy, prowadzi talk show o kulisach

sportu. Najciekawsze wydarzenia,
kontrowersyjne i palące zagadnie­
nia, takiejak doping czy kupowanie
zawodników...

21.00 Ogień — serial obycz.
22.00 Supergliny — magazyn
22.30 TVN Fakty — informacje
22.35 Kropka nad i — prowadzi Moni­

ka Olejnik
23.00 TVN Fakty Regionalne
23.15 NBA w TVN — skrót meczu z

niedzieli
0.00 Nic straconego: Beverly Hills

90210 — serial obycz.
0.50 Nic straconego: Pod dobrą gwia­

zdą — wróżby, kabały, horosko­
py

1.20 Telesklep

• „California Dreams" —

Mott ijego siostra Jenny oraz

dwoje przyjaciółzakładają gru-
tS pę rockową. Marzą oczywiście
sg o wielkiej karierze, a wspiera

ich przedsiębiorczy menadżer

’, grupy Sly oraz... rodzice. Na ra­
zie jednak zespół odbywa pró­

by w garażu i od czasu do czasu

grywa w pubie Sharkey's. Nastolat­
ki bawią się, uczą i śpiewają razem,

czekając aż spełnią się ich kalifor­
nijskie sny. (w)
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17.00 Jirimpimbira — bajka 18.00 O

czym szumią wierzby — bajka 18.25

Gwiazdy niemieckiego tenisa — dok.

18.40 Amerykańska Odyseja Kosmicz­
na 20.10 Niebezpieczne kobiety —

dramat 21.00 Nowa fala 74,5 MHz -

serial obycz. 2 .30 40-latek — kom

23.15 Wolanie o pomoc— sens.

17.00 John Ross — 17.30 Filmy dla

dzieci 18.00 74.5 Nowa Fala — ser.

t\ZKatowice
9.30 Poranek z TV Katowice 10.30

Historia miłości — ser. obycz. 11 .15

Namiętność — ser. obycz. 12 .05 Pro­
jekt — Babilon — dramat sensac.,

USA 13.50 Serce Klarity — ser. obycz.
15.10 Misie z niedźwiedziej krainy —

ser. anim. 15.35 Owidiusz i Sykuś -

ser. anim. 16.00 Globalna wioska —

mag. 16.30 Dziś w Tele Trójce — re­
port. 16.45 Rozmowa tygodnia
17.10 Mag. motoryzacyjny 17.30

Dziś w Tele Trójce — report, redakcji
bielskiej 17.50 Portrety miast 18.30

Historia miłości — ser. obycz. 19.30

Strefa zagrożenia — ser. dok. 20.00

Miłość, honor i posłuszeństwo — film

obycz., USA 22.30 Namiętność —

ser. obycz. 23.30 Losy 0.00 Z życia
archidiecezji — mag.

7.05 Maszyna zmian — Nowe przy­
gody: Tatoludek — ser. dla młodych
widzów, Polska 7.35 Widget: Różowe

okulary — ser. anim. 8.45 Teledyski
na życzenie 9.00 Dla dzieci — Lek dla

lenia 9.15 Kolorowe nutki 9.20 Tata,
a Marcin powiedział... 9.30 Klan —

telenowela, Polska 10.00 Pokój 107:

Kufel — ser. obycz. 10.30 Maska:

Przemoc i dramat — mag. 11 .00 Lu­
dzie listy piszą 11.30 Humor z my­
szką 12.10 Szwadron — dramat hi­

storyczny, Polska 1992 13.50 Twoja
Lista Przebojów — progr. rozrywk.
14.40 Studio parlamentarne - mag.
15.30 Powroty do źródeł — re-

port.16.00 Teledyski na życzenie
16.30 Klan — telenowela, Polska

17.15 Dla dzieci: Ciuchcia 18.15

Dajcie to na pierwszą stronę — ser.,

Kanada 1993 19.00 Dziennik Telewi­
zyjny - progr. satyr. 20.00 CZARNE,
BIAŁE I W KOLORZE: Katastrofa -

dramat psychologiczny, Polska

Telewizje satelitarne

17.00 Wędkarskie przygody Rexa

Hunta 17.30 Charlie Bravo: Począ­
tek weekendu 18.00 Flightline, czyli
wszystko o maszynach latających
18.30 Poszukiwacze skarbów:

Ostatni rejs kapitana Kidda. 19.00

Niebezpieczne morze 20.00 Poza

rok 2000 20.30 Punkty zwrotne hi­
storii: Wielki marsz 21.00 Podróżni­
cy w czasie: Ateny, dziecko Egiptu?
22.00 Samotna planeta: Etiopia
23.00 Podpisane Discovery: Wodny
świat — chodzący po wodzie 0.00

Wielcy wodzowie: Napoleon 1.00

Skrzydła nad światem: Legenda Loc-

kheeda

9.00 Narciarstwo klasyczne: PŚ w

skokach w Oberstdorfie 10.00 Na­
rciarstwo alpejskie: PŚ 11.00 Tenis

ziemny: Australian Open w Melbour­
ne 13.00 Tenis ziemny: Australian

Open w Melbourne 20.00 Spee-
dworld — mag. 22.00 Tenis ziemny:
Australian Open w Melbourne 23.00

Eurogol — mag. 0.30 Boks: Walki za­
wodowców

Stacje telewizyjne regionalne
obycz. 18.45 Niebezpieczne kobiety-
obycz. 20.00 Power Games — film sen-

sac., USA 21.30 Midnight Love — mag.
22.00 Nieśmiertelność —horror, USA

7.0 0 Dobre chęci - biograf., Szwecja
8.30 Fort Boyard — telet. 10.00 Ma­
ria Bonita — ser. obycz. 11 .30 Maguy
— ser. kom. 12.00 Niebezpieczne ko­
biety — obycz. 13.00 Maria Bonita —

ser. obycz. 18.00 Maria Bonita — ser.

obycz. 19.30 Świat i cztery kółka

20.00 Niebezpieczne kobiety — oby­
cz. 21.00 Niszcząca siła — ser. dok.

Stacje telewizyjne polskojęzyczne
21.40 Życiorys z celi śmierci — film

dok. 23.05 Tok szok — progr. 0.00

Camerata 2 — mag. 0.50 Przygód kil­
ka wróbla Ćwirka — ser. anim.

ę—:... L-
9.30 Helena i chłopcy — ser. dla mło­
dzieży 10.00 Namiętności — ser.

13.30 Celeste - ser. 14 .30 Pełnym ga­
zem — mag..17 .00 Ser. anim. dla dzie­
ci 18.00 Namiętności - ser. 19.00 Re­
port. z planu — mag. 19.30 Escape —

mag. 20.00 Helena i chłopcy — ser.

dla młodzieży 20.30 Małżeństwo z

rozsądku — kom. obycz., USA

7.40 Lassie — ser. dla młodzieży 8.05

Siódme niebo — ser. kom. 8.55

Ziemskie dziewczyny sq łatwe —

kom. SF, USA 1989 12.25 Autostra­
da do Nieba - ser. famil. 13.15 Tele-

shopping 14.35 Na sygnale — ser.

obycz. 15.30 Siódemka dzieciakom:

Simba, król lew, Niebezpieczne dino­
zaury — ser. anim. 16.20 Dogonić
śmierć — ser. sensac. 17 .15 Słodka

dolina — ser. dla młodzieży 17.35

Jak się robi wiadomości — ser. kom.

18.00 Sunset Beach — ser. obycz.
18.50 7 minut — wydarzenia dnia

19.00 Na sygnale — ser. obycz.
20.00 Akcja przeciw trzem — film

sensac., Francja 1980 21.45 7 minut
— wydarzenia dnia 21.55 Dogonić
śmierć - ser. sensac. 22 .55 Policjan­
ci z Miami — ser. krym. 23.55 Ukryta
kamera

7.30 Nasz poranek - Studio AGNES

na żywo 8.30 Nasza dzieciom: Arse-

9.00 Gliniarz i prokurator - ser.

krym. 10.00 Słówka — telet. 10.30

Walet, damai... — telet. 12 .00 Vera

w południe — talkshow 13.00 Sonja
— talkshow 14.00 McGyver — ser.

sensac. 15.00 StarTrek: Deep Space
Ninę — ser. SF, USA 16.00 Słoneczny
patrol — ser. sensac. 17 .00 Każdy z

każdym — telet. 19.00 Ukochane sio­
stry — ser. obycz. 19.30 Koło fortuny
- telet. 20.15 Lekarz z alpejskiej wio­
ski — ser. obycz. 21 .15 Akta śledcze
— mag. 22 .15 Odezwij się, proszę! —

SAT 1 w poszukiwaniu zaginionych
23.50 Star Trek: Deep Space Ninę —

ser. SF, USA

i»ro zr

8.45 Bill Cosby Show 9.15 Greace w

opałach - ser. kom. 9 .45 Legenda —

film fantast., USA/W. Bryt. 11 .30 The

Commish — ser. krym. 12 .30 Matlock
— ser. krym. 14 .00 Arabella Kiesbau-

er — talkshow 15.05 Superman — ser.

sensac. 16.10 Babylon 5 — ser. SF,
USA 17.05 Simpsonowie — ser. anim.

17.40 Roseanne — ser. obycz. 18.15

22.00 Maria Bonita - obycz. 23.00

Inwazja pogaństwa — ser. dok.

6.05 MEN 6.30 Zakupy w ATV 7.00

Niebezpieczne kobiety 8.00 Zakupy w

ATV 8.30 Fort Boyard 10.00 Maria Bo­
nita 11.00 Zakupy w ATV 11.30 Ma­
guy 12.00 Niebezpieczne kobiety
13.00 Maria Bonita 14.00 — 18.00

Super ATV 18.00 Maria Bonita 19.00

Zakupy w ATV 19.30 Świat i 4 kółka

20.00 Niebezpieczne kobiety 21.00

Niszcząca siła 22.00 Maria Bonita

23.00 Film dokumentalny 00.00 Gorą­
ce noce

ne Łupin — ser. anim. 9.20 Sto plus
jeden — telet. 9.50 Latający lekarze
— ser., USA 10.40 Morderstwo na

zlecenie — film sensacyjny, USA

1993 12.25 Stylomania — mag. mo­
dy i urody 13.05 Limuzyny do wyna­
jęcia — ser., W. Brytania 14.00 Na­
sza dzieciom: Tomek Sawyer — ser.

animowany; Degrassi — ser. dla mło­
dzieży 15.10 Nasze popołudnie —

studio AGNES na żywo 15.45 Zanim

kupisz — poradnik dla kupujących
16.00 Digby i jego dom — ser., USA

16.25 Lekarz domowy - ser. kome­
diowy, Hiszpania 17.40 Zagraj z na­
mi: Domino — telet. na żywo 17.55

Szczęśliwa ósemka — propozycje do

listy przebojów 18.00 Dziedziczna

nienawiść — ser., Brazylia 19.00

Nasz wieczór — Studio AGNES na ży­
wo 19.20 City — ser., USA 19.45

Nasz wieczór — Studio AGNES na ży­
wo 20.00 Madson — ser., USA 21.15

Ziemski anioł — kom. fantastyczna,
USA 1991 23.00 Puls Biznesu — go­
spodarcze trzy grosze

O 2
7.00 Dżana Top — program muz.

7.30 DJ Club — magazyn muz. 8 .00

13.30 TV Shop 8.30 16.55 Czaro­
dziejka z Księżyca 9.00 17.25 Power

Rangers — serial 9.30 16.00 Domek

na prerii - serial 10.30 18.00 McGy-
ver — serial sens. USA 11.30 19.00
Żar młodości — serial 12.30 Disco

Relax — pr. rozrywkowy 14.00 Disco

Polo Live 15.00 Mute - program
muz. 15.30 Hologramy — program
muz. 17 .50 Informacje 20.00 Dwa

oblicza miłości — serial 21.00 CNN

News 21.15 Dynastia — serial 22.15

Jacek Ziobro — Superstar - program

muzyczny 22.45 EMMT - program
muz. 23.15 Przytul mnie — nocny pr.
muz. 0.15 Mag. Motoryzacyjny Mło­
dych

Bill Cosby Show 18.45 Ulla Kock am

Brink Show 20.15 Space 2063 — pilot
ser. SF, USA 22.10 The Outer Limits —

ser. fantast., Kanada 1996 23.10

Switch — mag. 23.40 Quatsch Come-

dy Club 0.15 Spin City — ser. kom.

0.40 Bullyparade — show

9.00 Co jest grane? — przegląd
światowych trendów 10.00 Planeta

Viva — mag. 11 .00 Chartsurfer —

notowania list przebojów 12.00 Vi-

va hity — nowości i standardy pop-

rockowej sceny 13.00 Obrotowy
klub — taneczny progr. Vivy 14.00

Co jest grane? — muzyczne donie­
sienia Vivy 15.00 lnteraktiv-Live —

teledyski na telefon 17.00 Chartsur­
fer — notowania list przebojów
19.00 Planeta Viva — mag. 20.00 Vi-

vasion — talkshow Stefana Raaba

21.00 In Luv — talkshow 22.00 Ni-

teclub — nocny mag. 23.00 Word-

Cup — mag. 0.00 Loop TV - mag.
1.00 Viva Charts — parada świato­
wych hitów —.

Za zmiany wprowadzone w

programach w ostatniej chwili

redakcja nie odpowiada.

Katastrofa — polski dramat

psychologiczny
Projektowany przez inżyniera Hu­

lewicza wiadukt ulega zawaleniu, za­
bijając kilka osób. Prokuratura szu­
ka winnych. Okazuje się, że projekt
Hulewicza był poprawny, a wina leży
po stronie wykonawcy. W wyniku
rozprawy sądowej skazany zostaje
kierownik robót, majster Bień. Spra­
wa szybko zostaje zapomniana, jed­
nak wstrząśnięty Hulewicz postana­
wia wyjechać...

Rei.: Sylwester Chęciński, wyk.:
Stanisław Niwiński, Marta Lipiń­
ska, , Wiktor Grotowicz. 1966 rok.

1^ TV POLONIA poniedziałek 20.00 ^1

. .. ss

fefc.

( Plotki

CHARLIE SHEEN trafił do

szpitala, ale na szczęście nie
stało mu się nic poważnego.

Aktor musiałjedynie przejść
operację wycięcia migdałków.
33-letni Sheen, który razem ze

swoim ojcem MARTINEM pra­
cuje nadfilmem NO CODĘ OF

CONDUCT, został poważnie
osłabiony z powodu infekcji.
Wygląda na to, że Charlie nie

może się jakoś pozbyć kłopo­
tów. Niedawno został skazany
na karę więzienia za pobicie
swojej dziewczyny BRITTANY
ASHLAND. Jednak, na szczęście
dla aktora, sędzia zgodził się
na warunkowe zwolnienie.

UMA THURMAN oczekuje
dziecka, które ma urodzić się

już w maju br.

Ojcemjest obiekt westchnień
wielu kobiet, aktor ETHAM

HAWKE, którego Thurman po­
znała w 1996 r., na planie fil­
mu science-jiction GATTACA, w

którym oboje grali parę ko­
chanków. Aktorce skutecznie
przez długi czas udawało się
ukrywać ciążę. Jej brzucha nie

było nawet widać, gdy wbijała
się w obcisły skórzany kostium
do roli EMMYPEEL wfilmowej
wersji REWOLWERUIMELONI­
KA, gdzie zagrała obok RALPHA

FIENNESA, znanego zfilmu AN­
GIELSKI PACJENT. Poza kame­
rą Thurman, która kiedyś była
żoną aktora GAREGO OLDMA-

NA, nosiła luźne ubrania, a

swojej rodzinie i najbliższym
przyjaciołom nakazała abso­
lutne milczenie w sprawie swo­

jej ciąży.
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Akcja przeciw trzem — fran­
cuski film sensacyjny
Cykl: Poniedziałki z Alainem Delo-

nem: Pewnego wieczoru Grefault

odwozi rannego nieznajomego męż­
czyznę do szpitala. Wkrótce okazuje
się, że ranny jest powiązany ze świa­
tem handlarzy bronią. W tej sytuacji
Grefault staje się niewygodnym
świadkiem...

Reż.: Jacques Deray, wyk.: Alain

Delon, Dalia Di Lazzaro, Pierre

Dux, Michel Auclair. 1980 rok.

If RTL7, poniedziałek, 20.00 k,

DEMI MOORE spędziła po­
nad godzinę dyndając nogami
w powietrzu podczas treningu
w ekskluzywnym klubie sporto­
wym.

Niezwykle sprawna fizycz­
nie aktorka wspinała się po
skale treningowej wjednym z

nowojorskich fitness-clubów.

Kiedy prawie dotarła na sam

szczyt, pękła lina, za pomocą
której wspinający się może

bezpiecznie zjechać w dół.
Moore przez godzinę czekała,
aż pracownicy klubu uporają
się w problemem i sprowadzą
ją na ziemię.
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Litery z pól ponumerowanych, napisane w kolejności od 1 do
29 utworzą rozwiązanie — myśl Szekspira.

I Wstręt, odraza (z łaciny) I porozumienie się stron I rakarz I
atak lotniczy I dowód niewinności I niżej pasa I stolica Irlan­
dii ■ materiał na misia, dziecięcą zabawkę I owijany wokół
szyi I miasto w Zachodniej Ukrainie I gastronom I figlarz I

wiązanka kwiatów I twierdza broniona przez Polaków w

„Ogniem i mieczem” I odkrywca Ameryki ■ dawniej: obraz z

pejzażem I muzułmański książę ■ przyprawa do marynat I
ruch w chrześcijaństwie propagujący porozumienie między
różnymi wyznaniami chrześcijańskimi I działko I srebrzysty
metal I stolica Tunezji I jedno z określeń przywódcy zbunto­
wanych aniołów, strąconych do piekła I ongiś przypiecek I

niejedna na terenie nadmorskim I liczby określające fazy
Księżyca I metal z grupy lantanowców I wrzask I drewienko
do kłócenia płynów I dekoracyjny układ otworków w pła­
szczyźnie I potocznie: składka na kogoś I dusigrosz I na żoł­
nierskiej nodze I śnieżnobiały minerał używany do wyrobu
szkła mlecznego I z góry na nartach I gra hazardowa w kasy­
nach I pismo obiegowe, okólnik I nią pokrywane są naczynia I
dowódca Wojska Polskiego na Zachodzie I pomieszczenie z

kurami siedzącymi na jajach I miasto w Sierra Leone I tytuł
cesarzy rzymskich RK

W losowaniu nagród książkowych wezmą udział rozwiąza­
nia przysłane do redakcji na kartkach pocztowych z dopiskiem:
Krzyżówka (TV-166). Termin nadsyłania — dwa tygodnie (decy­
duje data stempla pocztowego).

411-64-55,412-66-08
tel.412-29-98

tel.412-46-33

tel.412-16-94

tel.412-11-60

tel.412-29-98

tel. 412-61-51, fox. 412 -40-99

tel/fax 422-06-03

Ziemskie dziewczyny sq ła­
twe — komedia SF, USA

Tym, którzy mogą oglądać telewi­
zję rano RTL7 proponuje obejrzenie
wesołej komedii. W jednym z prywat­
nych basenów w Los Angeles lądują
trzej kosmici. Spotykają tam piękne
ziemianki, z którymi zamierzają spę­
dzić uroczy weekend. Szczególnie
wpada im w oko piękna Valerie...

Reż.: Julien Tempie, wyk.: Geena

Davis, JeffGoldblum, Julie Brown,
Jim Carrey. 1989 rok. (g)

L RTL7, poniedziałek, 8.55

(Plotki J
ELIZABETH TAYLOR odwoła­

ła swój udział w uroczystości
wręczenia nagród NEW YORK

ACADEMYOFMEDICINE.

Aktorka przeszła badania

kliniczne, bo odczuwała silne
bóle w plecach. Lekarze polecili

jej, aby nie podejmowała mę­
czących obowiązków publicz­
nych. Rzecznik Taylor twierdzi,
że bóle pleców w żaden sposób
nie są związane z przeszczepem

biodra, któremu aktorka pod­
dała się w zeszłym roku.

LEONARDO Dl CAPRIO w

wieku 23 lat w końcu wyprowa­
dził się z domu swojej matki,
ponieważ zakochał się w su-

permodelce AMBER VALETTA.

Aktor, który występuje w TI­
TANICU ijego przyjaciółka zo­
stali przyuważeni przez cie­
kawskich reporterów w No­
wym Jorku. Przyjaciele Di Ca-

prio uważają, że romans jest
poważny. Jeden z nich powie­
dział: — Leonardo zbałamucił

już dość dużą rzeszę kobiet, ale

wygląda na to, że myśli poważ­
nie o Amber. Chodzą razem na

randki, na kolacje i wyglądają
na naprawdę zakochanych.
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Polowanie

na myśliwych
W „GK” z 16 grudnia 1997

r. ukazał się artykuł p. Zyg­
munta Szycha pt. „Polowanie
na myśliwych”.

Wymieniono tam nasze Ko­
ło Łowieckie — jako przykład
„kuriozalnej i paradoksalnej”
sytuacji w łowiectwie tarnow­
skim. P. Zygmunt Szych bez­
krytycznie i jednostronnie
przytacza wypowiedzi p. An­
toniego Jędrzejowskiego,
przewodniczącego ZW Pol­
skiego Związku Łowieckiego
w Tarnowie na temat niepra­
widłowości gospodarki ło­
wieckiej prowadzonej rzeko­
mo przez nasze Koło w obwo­
dzie tarnowskim.

Wypowiedzi te nie mają nic

wspólnego z faktami, a wręcz

należy traktować je jako
oszczerstwa. Koło w ciągu po­
nad 20-letniej dzierżawy ob­
wodu nr 12 nie otrzymało

Dyżur prawny
Dziś radca prawny „Gazety" udziela porad w godz. 13.00 —

14.00 telefonicznie pod nr. (0-12) 412-46-33, w godz. 14.00 —

15.00 osobiście — Dział Łączności z Czytelnikami, Kraków, al.

Pokoju 3, parter. Porady są bezpłatne.

żadnego negatywnego proto­
kołu kontroli gospodarki, ani
z Urzędu Wojewódzkiego, ani
z PZŁ, ani z Urzędu Gminy — i

p. Jędrzejowski nie może ta­
kich pokazać. Wręcz przeciw­
nie, znamy tylko pozytywne.
P. Jędrzejowski w ignorancji
faktów idzie tak daleko, że

np. zarzuca nam istnienie

„kilkuletniego siana w paśni­
kach”, których nie ma i nigdy
nie było, gdyż obwód jest po­
lny i brak zwierzyny grubej,
która by z nich korzystała.

Nie miejsce tu na zbijanie
wszystkich nieprawdziwych
zarzutów, wymienionych w

artykule. Zostały wszystkie
odparte w postępowaniu
odwoławczym, w rezultacie

którego zarówno władze ło­
wieckie (w tym naczelne), jak
i Urząd Wojewódzki, uznały
je za bezzasadne i umowę
dzierżawną przedłużono z

naszym kołem, mimo starań

p. Jędrzejowskiego i części
miejscowych myśliwych z na­

szego Koła, którzy przy jego
pomocy założyli własne Koło
w celu przejęcia obwodu i po­
zbycia się przy okazji myśli­
wych z Krakowa.

Szkoda, że autor nie zadał
sobie trudu i nie sprawdził
faktów u innych zaintereso­
wanych, tylko jednostronnie
relacjonował sprawy sobie
nieznane. Ponieważ jest to ar­
tykuł publicznie podważający
dobre imię Koła i myśliwych,
którzy przez kilkadziesiąt lat

prowadzili gospodarkę ło­
wiecką przy udziale myśli­
wych tarnowskich, domaga­
my się zamieszczenia tego li­
stu.

Wiesław NOWAKOWSKI

prezes
Koła Łowieckiego „Sylwan"

z Krakowa

Od autora:

Pan Wiesław Nowakowski

pisze: „wypowiedzi te (preze­
sa Antoniego Jędrzejowskie­
go, zacytowane w moim tek­
ście — przyp. Z. Sz.) nie mają
nic wspólnego z faktami”.
Uważa że należy je traktować

jako oszczerstwa.

Przygotowując tekst „Polo­
wanie na myśliwych” miałem

dostęp do rozmaitych doku­
mentów i cytowałem je! Zdu­

miewa mnie zatem wybiór­
cza pamięć pana prezesa No­
wakowskiego.

Dokumenty pokontrolne,
sporządzane przez rozmaite

komisje, jednoznacznie stwier­
dzają jak gospodarowało koło
łowieckie „Sylwan”. Stanisław
Woziwoda z Zalipia zdobył się
nawet na pisemne oświadcze­
nie na temat tego, jak kradzio­
no kapustę zjego pola. Przykr o

mi, ale raz jeszcze muszę tu

przypomnieć to, o czymjuż pi­
sałem, a o czym pan nie wspo­
mina słowem, bo pewnie to

niewygodne, że byli to myśliwi
z koła łowieckiego „Sylwan”.
Kilkunastu rolników z Pilczy
Żelichowskiej i Niwek podpisa­
ło się z kolei pod zbiorową
skargą na myśliwych, że zdep­
tali im uprawy, polując, wbrew

etyce i normom — na błotni­
stych polach na zające. O tej
skardze pisała lokalna prasa.

Sprawdziłem fakty, bo prze­
cież nie może być tak, że w

Krakowie mają inne oficjalne
dokumenty niż te, jakie są w

dyspozycji PZŁ w Tarnowie.

Szkoda, że pan Nowakow­
ski nie zechciał dokładnie

przeczytać mojego tekstu i od­
powiedzieć szczegółowo na

podniesione tam kwestie.

Zygmunt SZYCH

Jak głosować na „Łudzi Roku ’97”
Spośród wszystkich kandydatów na Ludzi Roku 1997,

przedstawionych w „GK" w minionym tygodniu (dziś wyjąt­
kowo nie zamieszczamy listy), prosimy wybrać — Państwa

zdaniem — najlepszych.

Kupony do głosowania będziemy zamieszczać codziennie,
do 14 lutego. Prosimy je przesyłać (można też przynieść —

Kraków, al. Pokoju 3, Dział Łączności z Czytelnikami), nakle­
jone na kartę pocztową, pod adresem redakcji: „Gazeta Kra­
kowska”, 30-960 Kraków 1, skr. poczt. 402, najpóźniej do 14

lutego (decyduje data stempla pocztowego). Większą liczbę
kuponów można przesłać wjednej kopercie.

Na kuponie można wpisać imię i nazwisko jednego kan-

dytata na „Człowieka Roku ’97” lub więcej, maksimum

dziesięć. Liczą się tylko oryginalne kupony. Jedna osoba
może wysłać dowolną liczbę kuponów.

Wśród Czytelników, którzy wezmą udział w plebiscycie,
rozlosujemy nagrody.
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Sprawy i ludzie

Gazeta Krakowska Str. 11

Lider AWS zapowiedział, że samochód-nagrodę
odda biedakom. Chętnych jest mnóstwo

Gdziejest
mercedes

Krzaklewskiego
Siódmego stycznia przewodniczący AWS Marian Krzaklewski

dostał od tygodnika „Wprost" (prywatnej gazety) i „Mercedesa
Poland" (prywatnej firmy) supersamochód za zwycięstwo w kon­
kursie o tytuł „Człowieka Roku". Gdy wziqł do ręki kluczyki, to po­
wiedział (ale nie tak od razu...), że auto rychło odda na cele cha­
rytatywne. Żeby ludzie nie mieli przypadkiem jakichś niecnych
podejrzeń o niebezpieczne kontakty świata biznesu ze światem

polityki. I rozgorzała dyskusja, czy zrobił dobrze, czy może źle.
Problem w tym, że symboliczne kluczyki w światłach jupitera i

przy nowiuteńkim mercedesie odebrał. A gdzie jest superauto za

ponad miliard starych złotych?

— To nie nasz problem — ka­
tegorycznie stwierdza Marek

Zieleniewski, zastępca redak­
tora naczelnego tygodnika
„Wprost”, który konkurs

„Człowiek Roku” wymyślił. —

Moja gazeta dogadała się tyl­
ko z Mercedesem Benzem w

sprawie ofiarowania samo­
chodu. Reszta mnie nie ob­
chodzi. I naprawdę nie mam

pojęcia, czy mercedes jest w

garażu Krzaklewskiego, czy
na giełdzie w Pruszczu Gdań­
skim.

Zieleniewski przyznał, że z

początku nie było wiadomo,
jaki samochód podarują zwy­
cięzcy konkursu.

— Prowadziliśmy rozmowy
z kilkoma poważnymi firma­
mi dealerskimi — mówi za­
stępca naczelnego „Wprost”.
— Mercedes Benz dał nam naj­
lepsze warunki.

Głupi by nie skorzystał
— Kiedy samochód mieli­

śmy już w garści, nikt nie
miał pojęcia, kto zostanie
człowiekiem roku. Padło na

Krzaklewskiego, bo lak zdecy­
dowała niezależna kapituła. I
zrobił się ogólnonarodowy ra­
ban. Kiedy jakaś panienka
odbiera BMW, to dziennika­
rze nie robią afery. Dlaczego
zatem Krzaklewski miałby się
na ładne auto obrazić? Czy on

gorszy od jakiejś misski. Że tu

mercedes, a tam tańsze auta?
To sprawa sponsora...

Po konkrety Zieleniewski
odesłał nas do biura reklamy
w swojej gazecie.

— Zabijcie mnie, ale też nie

wiem, co z mercedesem pana
przewodniczącego? - zarzeka

się Anna Borowiak, zastępca
dyrektora ds. reklamy tygo­
dnika „Wprost”. — Za wszyst­
kim stoją ludzie z Mercedesa
Benza.

W „Mercedes Poland” do
mówienia o „mercedesie
Krzaklewskiego” upoważnio­
na jest tylko pani Anna Fe­
renc.

— My cały czas czekamy na

konkretną deklarację pana
przewodniczącego co zrobić z

tym samochodem — powie­
działa. — Żadne sygnały od lu­
dzi z otoczenia pana Krzaklew­
skiegojeszcze do nas nie dotar­
ły. Pytajcie więc samego laure­
ata, co dalej zjego nagrodą.

W AWS nie było żadnych
szans na rozmowę z samym
Marianem Krzaklewskim.

Osoby, (damskie głosy) odbie­
rające telefony zdecydowanie
dawały do zrozumienia, że...

„o mercedesie szef nie będzie
rozmawiał. Ma znacznie waż­
niejsze sprawy na głowie”.

Skontaktowaliśmy się wre­
szcie z Eugeniuszem Polmań-

skim, osobistym sekretarzem
szefa AWS. Polmański naj­
pierw ostro nas zrugał.

— Jakim prawem interesuje­
cie się mercedesem Krzaklew­
skiego, wy sensaci! — wcale
nie żartował, przypominając
zdecydowanie zatwardziałego
działacza zupełnie innej par­
tii z zupełnie innej epoki. Na
nic zdały się nasze argumen­
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Na tym zdjęciu (opublikowanym w tygodniku „Wprost") flesz oświetla „Człowieka Roku". „Merce­
des Krzaklewskiego" dyskretnie chowa się w mroku

ty, że to ludzie, prawdziwy
elektorat chce wiedzieć. A my
wykonujemy swój dziennikar­
ski obowiązek.

— Przyczepiacie się tylko do

Mariana, wtrącacie się w jego
osobiste życie — ciągnął Po­
lmański.

Kiedy wydawało się, że ni­
czego o mercedesie od sekre­
tarza się nie dowiemy, len na­
gle zmieni! ton.

— No dobrze — burknął. —

Naprawdę nic nie wiemy. To

znaczy, wiemy, że mój szef te­
go auta jeszcze nie odebrał,
bo... człowiek odpowiedzialny
za przekazanie z firmy Merce­
des Benz wyjechał sobie za

granicę. A to on właśnie musi

przysłać fakturę „zerową” i je­
szcze opłacić podatek. Takie

były przecież uzgodnienia.
Polmański przyznał jeszcze,

że szef AWS nie wie. komu

przekaże mercedesa. — Na pew­
no nie będziemy niczego ukry­
wać— mówi Polmański. — I nic

się nie odbędzie pod siołem.

Osobisty sekretarz Mariana

Krzaklewskiego bijąc się w

piersi powiedział tak: — Słowo
honoru. Do ostatniej chwili
nie wiedzieliśmy, że wytną
nam taki numer z tym merce­
desem. Dosłownie dzień przed
wręczeniem tytułu „Człowie­
ka Roku” zadzwonił do mnie
dziennikarz z Warszawy i za­
pytał, co przewodniczący zro­
bi z luksusowym autem. Za­
murowało mnie. Myślałem, że

żartuje. Skontaktowałem się
zaraz z naczelnym „Wprost”, a

ten, że nie potwierdza i nie za­
przecza informacji. Co miał

potem zrobić Marian? Obrazić

wszystkich i nie przyjechać na

wręczenie nagrody?
To nie Ameryka,

gdzie politykowi prawo zabrania

Polmański dodał, że od cza­
su, kiedy pokazali w telewizji

Krzaklewskiego w cieniu ład­
nego mercedesa, w jego biu­
rze rozdzwoniły się telefony

— Dzwonią różni tacy, któ­
rzy chcą, żeby Marian podaro­
wał właśnie im to cudne aulo
— denerwuje się sekretarz. —

Najbardziej wkurzyła mnie

dyrektorka Domu Dziecka ze

Skarżyska Kamiennej, która
też bardzo chciala. A ma tylko
34 wychowanków, więc po co

jej taki samochód?
Janusz Korwin Mikke z

Unii Polityki Realnej nie ma

żadnych wątpliwości. — Sam
leż bym takiego „merca” chęt­
nie odebrał — mówi były szef
UPR. — To nie Ameryka, gdzie
politykowi prawo zabrania. U

nas, jeśli to nagroda, poseł
może dostać nawet dużą cha­
łupę. A co, parlamentarzyści
są może z innej gliny?

Satyryk Krzysztof Dauksze-
wicz też ma swoją „samocho­
dową teorię Mariana Krza­
klewskiego”. - Wydaje mi się,
że teraz, z tym mercedesem,

PONIEDZIAŁEK

26 stycznia
• Wschód słońca — 7.26
• Zachód słońca — 16.12
• Wschód księżyca — 5 .37
• Zachód księżyca — 14.31

Dzień dłuższy od najkrótsze­
goo1godz.5min,akrótszyod
najdłuższego o 7 godz. 56 min.

Imieniny:

Normy, Pauli,

Tymoteusza, Tytusa
Umysł urodzonych 26 stycz­

nia krytyczny, uparty, kapry­
śny a jednocześnie wesoły i

nie pozbawiony dowcipu. Mi­
mo pociągu do życia w świecie

fantazji, mimo licznych fana­
berii, są interesujący, oryginal­
ni, niepodobni do innych. Po­
glądy mają zdecydowanie po­
stępowe, demokratyczne, po­
zbawione przesądów. Są wro­
gami głupoty, nudziarstwa,
zbędnych konwenansów.

POGODA

Dzień Księżyca. Księżyc prze­
bywa w znaku Koziorożca i po­
budza do działania oraz uła­
twia sprawy uczuciowe uro­
dzonych pod znakiem Byka i

„Człowiek Roku” nie będzie
sprawą czystego wyboru. I

wszyscy polscy politycy będą
się pchali do zwycięstwa
Krzaklewski powiedział, że

odda to autko biedakom. Zna­
czy, że sam też musi być bar­
dzo biednym człowiekiem... —

zakończył Daukszewicz.

Wszyscy pękali z zazdrości

Jedno jest pewne. Mercedes
zrobił sobie wyśmienitą kam­
panię reklamową. Samochód

pokazały — w najlepszym cza­
sie oglądalności — wszystkie
staje telewizyjne. Z zazdrości

pękali poprzedni „ludzie ro­
ku", którym dostały się buź­
ka, kwiatek, pucharek, zega­
rek (taki na rękę, co tyka teraz

m.in. byłemu prezydentowi
Lechowi Wałęsie) i jakaś sta­
tuetka. Czy z zazdrości pękały
inne firmy sprzedające samo­
chody innych marek? Więk­
szość z nich nie chciala ko­
mentować „mercedesa pana
p rzewod n iczącego”.

— My się polityką nie zaj­
mujemy — odpowiadali zgod­
nym chórem. Niektórzy
odważyli się jednak powie­
dzieć coś więcej.

Polska południowa znajdu­
je się pod wpływem wyżu z

centrum nad Szkocją. Tem­
peratura minimalna nocą od -20 do -10 st., w Tatrach -13 st.

Rano mgła. W ciągu dnia pogodnie i słonecznie. Tempera­
tura maksymalna od -7 do -5 st., w Tatrach -5 st. Wiatr słaby,
zachodni. Ciśnienie wzrośnie (wczoraj wynosiło 1005 hPa).
Jutro pogodnie i mroźno.

BIOPROGNOZA: korzystna

(Js)

0-2 m/s

TARNÓW
RZESZÓW

KRAKÓW

BIELSKO-BIAŁA

ZAKOPANE

10

■20

Panny. Raki, Barany i Wagi po­
winny unikać stresu. Harmo­
nijny układ między Merkurym
i Wenus ułatwia biegłe wypo­
wiadanie się w mowie i pi­
śmie. Pieniądze zarobić moż­
na dzięki kontaktowi ze środ­
kami masowego przekazu. Co­
fająca się Wenus może opóźnić
sprawy uczuciowe i wywołać

— Mercedes? Nie, nasz Chry­
sler jest zdecydowanie lepszy
— obruszyła się naszym pyta­
niem Anita Krawczyk z war­
szawskiej centrali Chryslera.
— Dlaczego zatem nie daliśmy
przewodniczącemu Krzaklew­
skiemu w nagrodę naszego sa­
mochodu? Cóż, my mamy in­
ną koncepcję marketingowo-
reklamową. Poza tym, w na­
szym worku z „pamiątkami”
firmowymi są tylko kalenda­
rze, długopisy, jakieś brelocz­
ki... Mercedes dłużej działa na

polskim tynku. Więc chyba
mają większe rozeznanie. I

chyba lepiej wiedzą co można

dawać. I komu...
Anita Krawczyk nie wyo­

braża sobie, żeby nagroda dla
Mariana Krzaklewskiego nie

była wcześniej przedmiotem
szczegółowych ustaleń.

BIG Autohandel jest deale­
rem fordów. — Z zazdrości nie

pękamy. Zresztą, nie nazwał­
bym tego posunięciem mar­
ketingowym — Jurand Filip-
czyk z BIG Autohandlu nie

krył zdziwienia naszymi pyta­
niami. — Doprawdy nie wiem,
co zatem chciał osiągnąć mer­
cedes. Może i wiem, ale... le­
piej głośno nie mówić

Co o tym sądzę? Uważam, że

na pewnych stanowiskach ta­
kich prezentów — nawet jeśli
nazwać je nagrodami — nie po­
winno się przyjmować. Czy da­
libyśmy panu Krzaklewskie­
mu forda? Osobiście bałbym
się zajmować taką polityką...

Piotr Rogóyski, przedstawi­
ciel firmy „Groblewski” (vol-
kswageny i audi) oburzył się,

IZrakÓW Nowa.

PHELUOE

emocjonalne frustracje, a na­
wet subiektywne poczucie sa­
motności. Dlatego nieśmiali

powinni jednak zdecydować
się wyrazić swoje emocje. Połą­
czenie Marsa z Jowiszem uła­
twi sprawy urzędowe, ale trud­
ny układ z Plutonem może wy­
wołać nerwowość.

Andrzej JAMRÓZ

gdy porównaliśmy audi z mer­
cedesem. — Audi jest zdecydo­
wanie lepsze — twierdził. —

Czy zatem przewodniczący
nie zasługuje na audi? Pewnie

tak, ale nas nie stać na takie

„pamiątki”... „Mercedes dla

Krzaklewskiego” to z całą pew­
nością przedsięwzięcie poli­
tyczne. W przyszłości dla pana
Zasady (szef przedstawiciel­
stwa Mercedesa w Polsce —

dop. red.) na pewno opłacalne.
— Doprawdy, trudno mi

zrozumieć tą ogólnonarodo­
wą dyskusję nad nagrodą dla

„Człowieka Roku” — dziwi się
Anna Ferenc z „Mercedes Po­
land”. — My traktujemy całą
sprawę, jako element kampa­
nii reklamowej. Poza tym, to

przecież nie była nagroda dla

konkretnej osoby. Podpisując
umowę z „Wprost”, skąd mo­
gliśmy wiedzieć, że zacne ko­
legium wybierze pana Maria­
na Krzaklewskiego? Napraw­
dę, traktujemy tę sprawę w

wymiarze pewnego symbolu.
Tak na marginesie, ciekawa

jestem, czy równie głośno bę­
dzie, kiedy przekażemy za

darmo mercedesa dotknięte­
mu powodzią szpitalowi w

Kędzierzynie-Koźlu. Będzie
woził chore dzieci.

Cóż, Marian Krzaklewski to

okaz zdrowia (którego życzy­
my mu jak najwięcej i jak naj­
dłużej). Więc chyba nietak­
tem są odniesienia do cho­
rych dzieci...

Andrzej DUNAJSKI
Romuald ORZEŁ

Autorzy artykułu sq dziennikarzami

gdańskiego .Wieczoru Wybrzeża'.
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Ekstraklasa koszykarzy

Osobiste do poprawki
UNIA Tarnów - PKK WARTA Szczecin 78:80 (36:40)

Punkty dla Unii: Hughes 16, Małecki 13, Jechorek 11,
Sobczyński 11, Malinowski 10, Ł. Kwiatkowski 3, Hyży 0,
Majchrzak 0. Najwięcej punktów dla gości: Karaś 18,
Eggelston 17, Wilson 16, Królik 11. Sędziowali Krzysztof
Koralewski z Kielec i Grzegorz Dziobak ze Stalowej Woli.

Szanse na wejście do czoło­
wej „ósemki" tarnowianie

praktycznie pogrzebali już w

Białymstoku. Wydawało się
wtedy, że gorzej być już nie

może. Tymczasem okazuje się,
żejednak może.

Unia Udowodniła to wczoraj
ulegając wyraźnie drużynie za­
liczanej do grona najsłabszych

zespołów w lidze. Tylko począt­
kowo można było sądzić, że tar­
nowianie uporają się z przeciw­
nikiem. W pierwszych 40 se­
kundach prowadzili już 5:0, a

gdyby nie kłopoty ze skuteczno­
ścią, które rozpoczęły się w

chwilę później i trwały już do
końca meczu, to mogło być
pewnie dwa razy tyle.

(Dokończenie na sir. 4)

Australian Open

Magda bez

szczęścia
To, co w sporcie obok

umiejętności jest niezbęd­
ne, to szczęście. Zabrakło go
tenisistce krakowskiego Wa­
welu Magdzie Grzybow­
skiej, która w III rundzie Au­
stralian Open uległa rozsta­
wionej z nr. 16 Japonce Ai

Sugiyanie 6:7 (5:7), 6:1, 4:6.
Po przegraniu I seta wyda­
wało się, że „Grzybcia” zła­
pała właściwy rytm gry. W

drugim oddała Japonce jed­
nego gema. Ci z miłośników

tenisa, którzy o godz. 1.30
zasiedli przed telewizorem,
widzieli doskonale to, co

często się zdarza. Być może

obawa przed wygraną spo­
wodowała, że Grzybowska
grała mniej skoncentrowa­
na. Popełniała zbyi dużo

prostych błędów. Sugiyama
objęła prowadzenie 5:1. I

wtedy Grzybowskajakby się
odnalazła. Zaczęła odrabiać

straty. Grać odważniej. Do­
prowadziła do 4:5. W tym
momencie złapały ją skur­
cze nogi. Powróciła na kort
nie w pełni sprawna. Szczę­
ście było blisko...

Nie powiodło się jej także
w deblu. Wraz ze Słowaczką
Nagyovą uległy parze nr 1

Davenport, Zwieriewa

(USA, Białoruś) 2:6, 6:1, 1:6.

(Szerzej o turnieju - sir. 4)

■

Kazuyoshi Funaki, mistrz świata w lotach i nowy lider klasyfikacji Pucharu Świata

Zdaniemkibica...

MŚ w narciarskich lotach

Medalowa

granica 200 m
Japończyk Kazuyoshi Funaki, zwycięzca Turnieju Czte­

rech Skoczni, zdobył na mamuciej skoczni w Oberstdor-

fie tytuł mistrza świata w lotach narciarskich. Srebrny
medal zdobył prowadzący po pierwszym dniu Niemiec

Sven Hannawald, a brązowy — kolejny skoczek niemiec­
ki, Dieter Thoma. Funaki wygrał niedzielną część mi­
strzostw, która stanowiła także odrębny konkurs Pu­
charu Świata. Dzięki zwycięstwu Funaki wywalczył tak­
że przodownictwo w klasyfikacji generalnej Pucharu
Świata. Polacy w Oberstdorfie nie startowali.

Niedzielny konkurs przy- w sobotę nikomu nie udało
niósł sympatykom narciar- się przekroczyć tej bariery,
skich lotów upragnione sko- 23-letni Hannawald, który
ki powyżej 200 m. Natomiast wygrał pierwszą część mi­

...zawodnika

strzostw świata w lotach

osiągnął odległości 193 i

191,5, otrzymując łączną no­
tę 375,4 pkt. Na drugim miej­
scu sklasyfikowany został Ja­
pończyk Kazuyoshi Funaki —

370,2 pkt (191 i 187,5 m), a

na trzecim Norweg Kristian
Brenden - 363,8 pkt. (190,5 i

186 m). Fatalnie wypad!
obrońca mistrzowskiego ty­
tułu, Andreas Goldberger,
który do finałowej trzy­
dziestki dostał się z ostatniej
pozycji.

(Dokończenie na sir. 4)

...trenera

s.

Marek Janusz

(kibic hokeja)
— Jestem pod

wrażeniem dobrej
gry w pierwszej
rundzie play off,
zespołów słab­
szych. O najwięk­
szą niespodziankę
postarał się Stocz­

niowiec, który sła­
biutko grał w li­
dze, a wczoraj
pewnie poradził
sobie z groźnym
STS Aulosan w Sa­
noku. Pechowo

przegrało krynic­
kie KTH, na „gorą­
cym” lodowisku w

Katowicach. Ale po
tak dobrej posta­
wie kryniczan, wi­
dać, że pojedynek
zakończy się do­
piero w pięciu me­
czach. Nawet toru-

nianie, którzy ła­
two przegrywali w

Krakowie, napę­
dzili przez 40 mi­

nut sporo strachu

„szarotkom”.
Nieco rozczaro­

wała mnie Cracoyia.
Ale po jednym śpo-
tkaniu trudno wyro­
kować, czy Unia jest
tak silna, czy Craco­
yia tak słaba. Bram­
ki dla rywali krako-
wian padly po pro­
stych błędach obro­
ny. Należy mieć tyl­
ko nadzieję, że we

wtorek, w Krako­
wie, przy dopingu
kibiców, „pasy” ła­
two się nie podda­
dzą i pojedynek nie

zakończy się po
trzech meczach.

Waldemar

Malinowski

(koszykarz Unii)

— Nie wiem dla­
czego przegrywa­
my, bo na trenin­
gach robimy
wszystko, a mimo
to się nie układa.

Mnie się wydaje,
że klub za dużo za­
inwestował w za­
wodników i to te­
raz wychodzi. Jest
dużo zawodników

obcych, ciężko się
zgrać, każdy jest
praktycznie z inne­
go klubu i wydaje
mi się, że to jest je­
den z powodów. A

co można zrobić,
żeby było lepiej?
Cóż, są ludzie, któ­
rzy powinni wie­
dzieć, co trzeba
zrobić. Szansa na

wyjście z dołka z

pewnością jest, ale

zależy to od tych,

którzy decydują i
w tymjest najwięk­
szy problem. Ja
mam przede
wszystkim grać. W
meczu z Wartą
udowodniłem chy­
ba niektórym lu­
dziom, że potrafię
to robić i nie wiem

dlaczego siedzę na

ławce. Dzisiaj ewi­
dentnie było widać
kto powinien grać,
a kto nie. Przeciw­
nik teoretycznie
tylko był słaby. W
lidze każdy może

wygrać z każdym i

nikogo nie można

lekceważyć.

Jerzy Piwowar

(trener siatkarzy
Okocimskiego)

— Zakładałem
możliwość po­
dwójnej wygranej,
ale nie przypusz­
czałem, że przyj­
dzie nam ona tak

łatwo. Wawel gra
w tym sezonie o

wiele lepiej niż w

zeszłym. Tylko mi­
nimalnie przegrał
z liderem. Liczy­
łem więc, że go­
spodarze zawieszą
nam poprzeczkę
wysoko. Tymcza­
sem nie stawiali
właściwie oporu.
Dobrze przyjmo­
waliśmy zagrywkę
— zwłaszcza w so­
botę — nie zawo­
dzi! więc nasz

blok.

Maciej Leniek

(były gracz Wawe­
lu) grał dzisiaj do­

brze, ale w po­
przednich me­
czach był skutecz­
niejszy. Nie chciał

chyba zbytnio
krzywdzić niedaw­
nych kolegów z ze­
społu (to oczywi­
ście żart). We wto­
rek i środę gramy
zalegle mecze z

SMS, a polem zno­
wu przerwa do 14

lutego. Cały czas

walczymy o II

miejsce, niezależ­
nie od tego, czy in­
formacje o po­
większeniu grupy
B I ligi są prawdzi­
we, czy nie.
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Badmintoniści AZS AGH
wicemistrzami Polski

Ostatnia runda spotkań (sobota i niedziela) miała dopiero
przynieść odpowiedź na pytanie: kto zostanie mistrzem Polski —

AZS AGH czy SKB Suwałki?

s

c/)
tn

D
,cc

Trener badmintonistów AZS AGH Krzysztof Hodur z Joanną Bed­
narską (na co dzień studiujqcq na AWF)

W sobotę drużyna z Suwałk

wygrała ze Zrębem Solec Ku­
jawski 7:0. Tym samym zrów­
nała się liczbą zwycięstw z

krakowskimi akademikami,
lecz miała od nich lepszy sto­
sunek wygranych gier w po­
szczególnych meczach: SKB

43:18, AZS AGH 43:20. O zło­
tym medalu miały zadecydo­
wać niedzielne pojedynki:
SKB w Suwałkach z Piastem

Słupsk i AZS AGH w Krako­
wie z Wilgą Garwolin.

Krakowska drużyna przy­
gotowała się jak najlepiej do

tego meczu. Nie wystąpił w

nim, co prawda, Jacek Han-
kiewicz (grał w tym czasie w

Ekstraklasa koszykarek

Wielkie lanie
Najwięcej punktów dla ŁKS: Jodeikaite 26, Jaroszewicz 15,

Trześniewska 11. Punkty dla Wisły: Szymańska - Lara 13, Niko-
nowa i Wielebnowska po 12, Płatkiewicz 7, Downar-Zapolska 5,
Janiszewska 4, Chmiel, Tomaszewska i Kozłowska po 2.

ŁKS Żywiec Łódź — WISŁA Cristal Kraków 82:59 (42:25)

W Łodzi czekano na dobiy
mecz, tymczasem Wisła odda­
ła punkty bez walki sprawiając
dużą przykrość trenerowi An­
drzejowi Nowakowskiemu,
który na swoich starych „śmie­
ciach" chciał się pokazać z jak
najlepszej strony. Podstawy ku
temu można by znaleźć, bo

przecież wiślaczki u siebie po­
konały ŁKS. Tymczasem mi­
strzynie Polski sprawiły krako­
wiankom wielkie lanie. Po raz

pierwszy i ostatni Wisła objęła
prowadzenie w tym meczu już
w pierwszych sekundach gry,
kiedy to Płatkiewicz wykorzy­
stała dwa rzuty osobiste. W

chwilę później wyrównała
Trześniewska, a jeszcze w 1
min. gry ŁKS wyszedł na pro­

Multilotek
4- 11 - 26-33 -39
41-42-43-49-55
57-59-61-66-68
70-71 -72-73-76

W każdy wtorek w „Gazecie Krakowskiej”
znajdziesz zapowiedzi przetargów

z terenu Polski południowej
(od woj. katowickiego po przemyskie)

Informator ten dotyczy następujących branż:
** instalacje
** dostawy

projekty
remonty-modcrnizacje
nieruchomości

i inne

PAMIĘTAJ!

WTOREK - KRAKOWSKA - PRZETARGI

lidze niemieckiej), lecz na

spotkanie z Wilgą AZS pozy­
skał, grającego dotąd w Arma­
turze, mistrza Białorusi, Wia­
czesława Rudnickiego.

Zespół akademicki wygry­
wał jeden pojedynek za dru­
gim. Kolejno Robert Mateu­
siak pokonał Krzysztofa Wa-

lendę 15:8, 15:7, Katarzyna
Wójcik wygrała z Katarzyną
Sekułą 11:3, 11:0, Edyta Bu-
ziacka zwyciężyła Martę Brze­
zińską 11:4, 11:1, Wiaczesław
Rudnicki pokonał Radosława
Tukendorfa 15:3, 15:5. W

grach podwójnych triumfowa­
li krakowianie: Bednarska i
Buziacka — Monika Lipińska i

wadzenie po rzucie Jarosze­
wicz ijuż do końca gospodynie
tego prowadzenia nie oddały.
Jedynym plusem w grze Wisły
była postawa Wielebnowskiej,
która zdecydowanie domino­
wała na obu tablicach. Trze­
śniewska przy niej nie istniała,
zresztą nie wytrzymała nerwo­
wo lekcji jakiej udzielała jej
młodsza koleżanka i już w 16
min. miała cztery przewinie­
nia. W tej sytuacji trener-mąż
posadził ją na ławce rezerwo­
wych i już do końca meczu nie
dałjej szansy giy. W 6 min ŁKS

prowadził 14:4, w 17 min
35:18. Widać było, że tylko cud

mógłby odebrać pewne zwy­
cięstwo gospodyniom. W Wiśle
Lara w pierwszej części meczu

Duży Lotek

2— 14-17-37-40-43

Sekuła 15:0, 15:0, Damian Pła-
wecki i Mateusiak — 15:6, 15:2,
Bednarska i Pławecki — Brze­
zińska i Jacek Prędki 15:6,15:3.

To wysokie zwycięstwo —

bez straty seta — jednak nie

pomogło AZS-owi, ponieważ
w niedzielę Suwalski Klub
Badmintona wygrał również
7:0 z Piastem Słupsk. Tak
więc mistrzem Polski został

SKB, krakowscy akademicy
zdobyli zaś srebrny medal.

— Szkoda, mistrzostwo było
bardzo blisko — mówi trener

AZS AGH, Krzysztof Hodur. —

We wrześniu, w pierwszej run­
dzie mistrzostw, wygraliśmy w

Krakowie z Suwałkami 4:3. Pó­
źniej sprawiliśmy wielką nie­
spodziankę, zwyciężając wielo­
krotnego mistrza Polski, Tech­
nika w Głubczycach. Ponieśli­
śmy tylkojedną porażkę, z Pia­
stem w Słupsku. Jednak regula­
min jest regulaminem i mamy
tylko srebrny medal. Cieszę się
z tego ogromnie, podobnie jak
wszystkie zawodniczki i zawo­
dnicy. To "hasz największy suk­
ces w 9-letnich występach ligo­
wych. Trzy lala temu zajęliśmy
piąte miejsce, później wywal­
czyliśmy brązowy medal, przed
rokiem uplasowaliśmy się jed­
nak dopiero na 10 miejscu”.

W sobotę krakowska Arma­
tura przegrała z Wilgą Garwo­
lin 3:4. Punkty zdobyły: Do­
minika Guzik i Joanna Foryś
oraz obie te zawodniczki w

grze podwójnej. (kas)

nie zdobyła ani jednego punk­
tu, ta sztuka udała sięjej dopie­
ro w II połowie przy wyniku
50:29 dla ŁKS. Egoistycznie
grała Nikonowa, a sama miała
trudności z trafieniem do ko­
sza. W 30 min. było 61:38, a w

33 70:40 i przy trzydziesto-
punktowej przewadze rywalek
trener Nowakowski dał Snute

spokój z marzeniami. Na par­
kiet wyszły rezerwy. Nie zmie­
nia to faktu, że Wisła przegrała
z kretesem.

Wyniki grupy silniejszych:
Fota Gdynia — Stilon Gorzów
85:58 (44:31), Star Foods Pa­
bianice— Ślęza Wrocław 73:75

(40:40).
l.Fota 19
2.ŁKS 19
3.Star Foods 19
4.Ślęza 19
5.Wisła 19
B.Stilon 19

(j)
35 1430:1145
35 1459:1209
33 1567:1222
31 1376:1213
29 1321:1319
27 1309:1448

Tarnowski

Plebiscyt
Sportowy

W hali sportowo-widowisko­
wej Pałacu Młodzieży w Tarno­
wie podczas tradycyjnej impre­
zy „Przeboje sezonu — gwiazdy
sportu i estrady" miało miejsce
ogłoszenie wyników i prezen­
tacja najpopularniejszych spo­
rtowców i trenerów wojewódz­
twa tarnowskiego.

Najpopularniejszym junio­
rem — klasyfikacja „Gazety
Krakowskiej” — wybrany zo­
stał pływak tarnowskiej Unii —

Jacek Sokulski. Najpopular­
niejszym seniorem został ko­
szykarz Unii Marcin Stokłosa.

Piymat wśród trenerów beza­
pelacyjnie wywalczy! Józef Li­
pień z dębickiej Wisłoki. (rk)

Hokej - play off

Zabrakło 85 sekund
KKH 100% Hortex Katowice — KTH Optimus Krynica 4:3

(1:1,1:1,1:1,1:0)
Bramki: Trybuś 1, Morawiecki 33, Syposz 59, Niedźwiedź 63 —

Woźnik 4, Prima 33, Witowski 44. Sędziowali: K. Rzerzycha oraz

G. Szostak i M. Skalski z Krakowa. Kary: 8 i 12 min. Widzów
1200.

KTH: Jaworski — Precek, G.

Piekarski, Husek, Krzak, Wi­
towski — Trzópek, R. Piekar­
ski, Prima, Słaboń, Woźnik —

Pawlik, Tyczyński, Ślusar­
czyk, Chabior, Laszkiewicz —

Piksa.
Zaledwie 85 sekund zabra­

kło kryniczanom, by byli
sprawcami największej nie­
spodzianki w pierwszej run­
dzie play off. Kiedy do syreny
kończącej brakowało właśnie

tyle, na strzał z niebieskiej
lini zdecydował się Szyposz.
Chociaż uderzenie nie było
„atomowe”, krążek złamał ło­
patkę kija Jaworskiemu i

wpadł do siatki. W dogrywce

Dramat Musiala
UNIA Oświęcim-CRACOYIA 3:1 (2:0,1:1, 0:0)

Bramki: Jarosz 4, Cholewa 15, Garbocz 26 — Gryzowski 36.

Sędziowali: L. Więckowski z Warszawy oraz J. Rokicki i P. Kępa z

Nowego Targu. Kary: 8 i 8 min. Widzów: 2500.

CRACOVIA: Batkiewicz —

Paweł Gil, Baryła, Gryzowski,
Pawljuczenko, Śliwa — Gąsie­
nica, Chomieńko, Urban, Cie­
ślak, Łukasz Gil — Malacz, Ba-

bij, Kudasik, Zieliński, Sto­
biecki — Musiał, Ślusarek, R.

Radzki, P. Radzki.
W Oświęcimiu obawiano się

tego spotkania, i to nie tylko ze

względów sportowych. Zmobi-
lizowano całą miejscową poli­
cję, ściągnięto posiłki z Biel­
ska, a nawet była obecna bry­
gada antyterrorystyczna. Z
Krakowa przyjechało około
500 kibiców Cracovii, ale oby­
ło się bez większych ekscesów.

Sam mecz zakończył się
zgodnie z przewidywaniami.
Gospodarze ostro zaatakowa­
li od pierwszych minut i na­
tychmiast osiągnęli wyraźną
przewagę. Krakowianie nie
wiedzieć czemu, sprawiali
wrażenie mocno przestraszo­
nych i długo nie byli w stanie
skonstruować sensownej ak­
cji ofensywnej. Chociaż Ma­
rek Batkiewicz znakomicie

spisywał się w bramce, to jed­
nak nawałnica gospodarzy
prędzej czy później musiala
dać efekty. Jak na ironię gole
dla unistów nie padly po
składnych, efektownych ak­
cjach, ale po kardynalnych

To nie był spacerek
PODHALE Nowy Targ —TTH Toruń 7:3 (2:2, 2:1, 3:0)

Bramki: Z. Podlipni 1, Słowakiewicz 8, Hajnos 34, Pajerski 35,
Biela 46, T. Podlipni 48, Karatajew 56 — Mozgaliow 10, Fajkow
12, Kiedewicz 33. Sędziowali: P. Sudoł z Bytomia oraz L. Kubi-
szewski z Katowic i P. Meszyński z Bytomia. Kary: 2 i 8 min. Wi­
dzów 1 tys.

PODHALE: Gawrilonok —

Sroka, Piotr Gil, Z. Podlipni,
Tomasik, Łyszczarczyk —

Smreczyński, Różański, Sło­
wakiewicz, Szopiński, Hajnos
— Artiemienko, Śmiełowski,
Orzeł, Karatajew, Semenczen-
ko — Łabuz, T. Podlipni, Biela,
Pajerski.

Miał to być spacerek dla ho­
keistów „szarotek” i mecz roz­
począł się zgodnie z planem.
W 17 sekundzie akcję pierw­

kryniczanie sprawiali wraże­
nie, jakby nie wierzyli w zwy­
cięstwo Na początku 3 minu­
ty dodatkowego czasu gry
Niedźwiedź strzałem spod
lini niebieskiej zaskoczył
mocno zdenerwowanego
bramkarza KTH. Jaworski

opuszczał lodowisko ze spu­
szczoną głową. Wcześniej za­
wodnik „mineralnych” kilka­
naście razy brani! groźne
strzały gospodarzy, i głównie
jemu goście zawdzięczają, że

napędzili tyle strachu katowi-
czanom.

W 57 min znakomicie gra­
jący Andrej Prima, po starciu
z Krzysztofem Podsiadłą,

blędach defensorów Cracovii

(dwukrotnie Musiala w pier­
wszej tercji). Dla odmiany cel­
ne i mocne strzały Parzyszka
(dwukrotnie), i Garbocza pa­
dały łupem krakowskiego
bramkarza. Kiedy gospodarze
zdobyli trzecią bramkę, zwol­
nili tempo i Cracovia kilka­
krotnie zagroziła bramce
Unii. W 36 minucie Pawlju­

SI
g

Cracovia niewiele miała do powiedzenia w Oświęcimiu

szego ataku skutecznie koń­
czy Zbigniew Podlipni. Cho­
ciaż od tego momentu zdecy­
dowaną przewagę mają go­
spodarze, to jednak kolejnego
gola zdobywają w 8 min, nie
bez winy bramkarza Karamu-
za. 1 od tego momentu na lo­
dzie zaczęły się dziać dziwne

rzeczy. Eks-podhalanin Mo­
zgaliow posiał krążek między
parkanami zaskoczonego
Gawrilonoka. A 2 min później

nadział się na kij rywala, któ­
ry pechowo utkwił mu pod
szybą chroniącą twarz. Kon­
tuzja weliminowała krynic­
kiego napastnika z dalszej
gry-

Przez resztę spotkania
trwała wyrównana, twarda
walka. Po prowadzeniu Try-
busia, niemal natychmiast
wyrównał Woźnik, po znako­
mitym nagraniu Primy.
Świetnie grający Białorusin

zdobył w 33 min prowadze­
nie dla kryniczan, „atomo­
wym” strzałem w okienko. Co

prawda gospodarze w tej sa­
mej minucie wyrównali, ale
trzecie trafienie Witowskiego
mogło dać zwycięstwo KTH.
Na przeszkodzie stanął zła­
many kij Jaworskiego i kontu­
zja Primy.

(pg)

czenko przedarł się przez li­
nię niebieską, został sfaulo-

wany, a do wolnego krążka
dopadł Gryzowski (były zawo­
dnik Unii) i strzałem pod po­
przeczkę zdobył honorowego
gola dla Cracovii.

Chociaż krakowianie nie
mieli wiele do powiedzenia w

Oświęcimiu, to jednak jeżeli
da się uniknąć tak prostych
błędów w obronie, wynik spo­
tkania wtorkowego jest spra­
wą otwartą,

(pg)

inny były zawodnik Podhala,
Fajkow, wykorzystał okres gry
w przewadze i zrobiło się 2:2.

Drugie 20 min wyglądało
podobnie. Podhale miało

przewagę, ale w samej koń­
cówce Bomastek miał szanse

na wyrównanie stanu spotka­
nia. Dopiero w ostatniej tercji
nikt już nie miał wątpliwości
która drużyna była lepsza.
Podhale atakowało non stop,
a trzy bramki to był najmniej­
szy wymiar kary dla torunian.

(g)
W ostatnim pojedynku play

off: STS Autosan Sanok prze­
grał ze Stoczniowcem Gdańsk
2:4 (0:0, 2:3, 0:1).
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Piłka angielska

Pauzowały zespoły angiel­
skiej ekstraklasy, gdyż roz­
grywano mecze 4. rundy pił­
karskiego Pucharu Anglii.

Wyniki spotkań objętych
zakładami totalizatora: Bir­
mingham — Stockport 2:1,
Coventry — Derby 2:0, Cry-
stal Pałace — Leicester 3:0,
Leeds — Grimsby 2:0, Totte-
nham — Barnsley 1:1 (po­
wtórka 4 lutego), jutro poda­
my wyniki meczów Manche­
ster City — West Ham i Steve-

nage — Newcastle.
W pozostałych meczach:

Aston Villa — West Brom
wich 4:0, Gardiff — Reading
1:1 (powtórka 4 lutego),
Charlton — Wolverhampton
1:1 (powt. 4 lutego), Hudder-
sfield — Wimbledon 0:1,
Ipswich — Sheffield U. 1:1

(powt. 4 lutego), Manchester
United — Walsall 5:1, Mid-

dlesbrough — Arsenał 1:2,
Tranmere - Sunderland 1:0.
Dziś mecz Sheffield W. —

Blackburn, wynik podamy w

środę.
W meczach I ligi, objętych

zakładami totalizatora:
Oxford — Porlsmouth 1:0,
Port Vale — Crewe 2:3, Que-
ens Park— Nottingham 0:1.
Jutro podamy wyniki spo­
tkań Norwich — Sunderland,
Swindon — Stoke i West
Bromwich — Ipswich.

Serie „A"

Piłkarze włoskiej ekstra­
klasy rozgrywali ostatnią se­
rię pierwszej rundy. Wyniki:
Empoli — Inter 1:1, Juventus
-Atalanta 3:1, Bari — Napoli
2:0, Brescia— Parma 2:1, La-
zio —Bologna 1:0, Piacenza —

Lecce 1:0, Milan — Fiorenti-
na 0:2, Udinese — Vicenza
3:0. Wieczorem Sampdoria
grała z Romą — wynik poda­
my jutro. W tabeli prowadzi
Juventus (17 meczów - 38

pkt) przed Interem (17 — 37)
i Udinese (17— 34).

W rewanżowych meczach
1/4 Pucharu Włoch: Inter —

Milan 1:0 (w pierwszym me­
czu 0:5), Juventus — Fiorenti-
na 0:0 (2:2), Roma — Lazio 1:2

(1:4), Atalanta — Parma 1:1

(0:1). W półfinałach (18 lutego
i 11 marca) zagrają Juventus z

Lazio i Milan z Parmą.
Znalazła wreszcie epilog

krytyka sędziego meczu

Sampdoria — Inter (11. kolej­
ka). Jej autor Ronaldo (po­
wiedział m. in., że arbiter po­
dyktował urojonego karne­
go) będzie musiał wpłacić na

konto Włoskiej Federacji Pił­
karskiej grzywnę w wysoko­
ści ok. 1350 dolarów.

Primera Division

W hiszpańskliej ekstrakla­
sie rozegrano mecze 22. kolej­
ki. Wyniki: Atletico Madryt -

Athletic Bilbao 3:0, Espanyol
- Oviedo 0:0, Saragossa - Me­
nda 1:1, Betis - Celta 2:0, So-
ciedad - Real Madryt 4:2, Va-
lencia - Santander 6:1, Spo-
rting Gijon - Mallorca 1:3; Te-
nerife — Compostela i Depor-
tivo — Barcelona — wyniki
podamy jutro. Dziś wieczo­
rem mecz Salamanea - Valla-
dolid, wynik podamy w śro­
dę. W tabeli prowadzi Real

(21 meczów - 43 pkt) przed
Barceloną (20 — 41), Atletico

(22 - 37) i Sociedad (21 - 36).
Rozegrano też rewanżowe

spotkania Pucharu Hiszpa­
nii: Real Madryt —Alaves 2:1

(w pierwszym meczu 0:1) —

„królewscy” zostali wyelimi­
nowani przez drugoligowca!
Atletico — Saragossa 2:1 (0:2);
Athletic — Extramadura 4:1

(0:2); Deportivo - Osasuna
2:1 (1:0); Merida - Valladolid
3:1 (1:1); Celta — Mallorca 2:1

(0:1); Betis — Sociedad 1:1

(2:0); Valencia — Barcelona
1:3 (1:2),

(BAT)

W niedzielę, 8 marca, piłka­
rze krakowskiej Wisły — me­
czem z Katowicami — zainau­
gurują rundę wiosenną ekstra­
klasy. Dla „Białej Gwiazdy" bę­
dzie to kontynuacja 58 sezonu

jej występów na szczeblu

pierwszej ligi. Nie można wy­
kluczyć, że tegoroczna wiosna

zapoczątkuje wiślacki marsz

ku ligowym szczytom. Nieko­
niecznie jeszcze w tym sezonie,
ale generalnie przyszłość dru­
żyny rysuje się w ciekawych
barwach. Dlatego też od dziś,
w każdym numerze „GK", przy­
pominać będziemy poszczegól­
ne lata wiślackich zmagań li­
gowych.

Jak zapewne kibice pamię­
tają, polska pierwsza liga pił­
karska wystartowała ,w 1927

Inwestujemy w Obligacje!

zainwestowało już
w obligacje skarbowe
Ministerstwo Finansów
zawiadamia, że subskrypcja

Obligacji Indeksowanej Czwartej
Pożyczki Państwowej

o terminie wykupu 4 marca 1999 roku trwać będzie
od 26 stycznia do 6 lutego 1998 roku

Roczne

miliony Polakowprawie
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Cena subskrypcyjna wynosi 90,10 zl
za 100 złotych wartości nominalnej
Zapraszamy do Punktów Obsługi Klientów biur maklerskich na terenie całego kraju.
Szczegółowych informacji udzielają biura maklerskie Konsorcjum tel: 0-800 200 68,
0-800 200 70, 0-800 300 01, 0-800 560 03, 0-800 610 13, 0-800 300 49, 0-800 630 28,
0-800 200 63, 0-800 660 27, 0-800 696 66, 0-800 201 23, 0-800 205 24, 0-800 200 26,
(0-22) 661 77 51, (0-22) 640 28 25.

MINISTERSTWO HNĄNSÓW

SKARBOWE

AM

zysk bez ryzyka

Z piłkarskiej historii krakowskiej Wisły (1)

Sukcesy przed ligą
roku. Wcześniej, w latach 1921
— 26, rywalizowano o tytuł pił­
karskiego mistrza Polski, jed­
nakże w formule bojów elimi­
nacyjnych (mistrzostwa okrę­
gu oraz eliminacje ogólnokra­
jowe) i rundy finałowej. Warto

więc, zanim przejdziemy do
omawiania bojów w lidze (od
jutra), skupić się na wzmian­
kowanym okresie przed za­
wiązaniem rodzimej futbolo­
wej ekstraklasy.

Rok 1921. Nie awansowali

wiślacy do finałów mi­

strzostw Polski — trzecia loka­
ta w mistrzostwach okręgu za

Cracovią (wywalczyła potem
pierwszy złoty medal MP) i
Makkabi.

Rok 1922. Drugie miejsce w

mistrzostwach okręgu — bez
awansu do finałów MP. Pod­
czas meczu Polska — Węgry
(0:3 na boisku Cracovii) w

składzie kadry Stefan Śliwa i

Henryk Reyman — pierwsi wi­
ślacy w reprezentacji.

Rok 1923. Jako mistrz okrę­
gu awansowała Wisła do fina­

łów MP, w których wywalczy­
ła tytuł wicemistrzowski. W

decydujących meczach uzy­
skała wyniki: dwukrotnie

walkowery po 5:0 z Iskrą Sie­
mianowice (na boisku 3:2 i

8:3), 2:4 i 1:1 z Wartą Poznań,
6:1i1:0zŁKSŁódź,awspo­
tkaniach o złoto 0:3, 2:1 i 1:2 z

Pogonią Lwów.
Rok 1924. Ze względu na

Olimpiadę w Paryżu (Henryk
Reyman pierwszym wiślac-
kim piłkarzem — olimpijczy­
kiem) nie rozgrywano MP. W

meczu o „moralny tytuł mi­
strza Polski” (wśród kibiców
m. in. Józef Piłsudski) Wisła

uległa Pogoni Lwów 2:3.
Rok 1925. Wisła mistrzem

okręgu i brązowym medalistą
finałów MP. Uzyskała w nich

wyniki: 1:2, 3: i i 6:3 z ŁKS

Łódź, dwa walkowery po 3:0 z

AKS Chorzów (na boisku 3:4 i

5:2), dwa razy po 0:1 z Pogo­
nią Lwów, 1:2 i 5:0 z Wartą
Poznań.

Rok 1926. Drugie miejsce w

okręgu, ale zdobycie Pucharu
Polski (premierowa edycja),
po 2:1 (decydujący gol w 90

min) w finale ze Spartą
Lwów. Trzech działaczy Wisły
znalazło się we władzach ligi,
wybranych 4 grudnia.

(SUUM)
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Australian Open

Płacz po Rafterze
Dokończenie ze str. 1

Grzybowską dopingowała spora grupa Polaków. Był także

siedmiokrotny pływacki mistrz świata Michael Klim, u którego ro­
dziców mieszka Magda wraz ze swojq mamą. Dla niektórych kibi­
ców to on był bohaterem dnia. Łowca autografów nie dawali mu

spokoju. By nie dekoncentrować Magdy usiał dalej od kortu.
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W spotkaniu nastolatek, Rosjanka Anna Kurnikowa (z lewej)
była o krok od pokonania faworytki Martiny Hingis

V

MŚ w narciarskich lotach

Medalowa granica 200 m

Najwięcej emocji wzbudzi­
ło spotkanie ubiegłoroczne­
go mistrza US Open, Austra­
lijczyka Patricka Raftera (nr
2) z mistrzem Roland Garros

sprzed lat, Hiszpanem Alber-
to Berasategui (25. na liście

W ekstraklasie koszykarzy

Osobiste
do poprawki

Dokończenie ze str. 1
A tak już w po 7 minutach

na prowadzenie wyszli go­
ście. Unia tylko chwilowo,
głównie dzięki Hughes‘owi,
dotrzymywała im kroku. Po

14 minutach przewagała się­
gnęła jednak już 7 punktów.
Fatalną skuteczność w tej
części zademonstrował Hy-
ży, nie popisał się Małecki,
którego po kilku nieudanych
próbach na ławce posadził
trener Gajic.

W drugiej części do odro­
bienia była 4-punktowa stra­
ta — różnica, która wczoraj
była poza zasięgiem „impro­
wizujących” tarnowian. Na

„popisy” indywidualne War­
ta znalazła receptę najprost­
szą z możliwych — grę zespo­
łową i wzmocnione krycie
najskuteczniejszego w

pierwszej części Hughesa.
Goście dominowali także

pod tablicami, a pod wzglę­
dem skuteczności rzutów

osobistych wyprzedzili Unię
o kilka długości. Dość powie­
dzieć, że zawodnicy z Tarno­
wa nie trafili 16 razy na 28

prób. Ich przeciwnicy pomy­
lili się tylko 6 na 33 razy. W

końcówce gospodarze tzw.

brak formy próbowali
nadrobić jeszcze ambicją,
ale starczyło to ledwie na

przedłużenie iluzorycznych
już zresztą nadziei. Chwilę
osobistej radości mógł jedy­
nie przeżywać Jechorek, któ­
ry trafił zza linii 6.25 me­
trów choć z reguły z tego
miejsca nawet nie próbuje
straszyć przeciwników. Opu­

ATP). Pupil i nadzieja gospo­
darzy na wygranie pierwsze­
go w tym roku turnieju wiel-

koszlemowego przystąpił do

tego meczu mając w nogach
dwa pięciosetowe mecze z

Amerykanami Torango i

szczający halę kibice stawia­
li sobie dwa pytania: czy pla­
nów walki o europejskie pu­
chary (o czym przed sezo­
nem mówiło się w Tarnowie
nie na żarty) nie trzeba bę­
dzie teraz zastąpić planami
utrzymania się w lidze oraz

czy warto było zmieniać tre­
nera, skoro ten, który go za­
stąpił wygrał jak dotąd jeden
mecz?

(pul)
Zagłębie Sosnowiec — Noteć

Inowrocław 80:70 (33:34), PE­
KAES Pruszków - Pogoń Ru­
da Śląska 108:97 (48:50), Ze-

pler Śląsk Wrocław — Browar

Dojlidy Białystok 97:71

(54:27), Komforl/Forbo Star­
gard — Polonia Parte Przemyśl
86:68 (51:35), AZS Elana To­
ruń — Stal Stalowa Wola
104:87 (50:35), Ericsson Bobry
Bytom — Anwil Nobiles Wło­
cławek 81:79 (32:40). Trefl So­
pot pauzował. Zalegle mecze

— 27 bm. (wtorek): Śląsk —

Komfort i Trefl — Browary
Dojlidy.
1.PEKAES 28 53 2564:2175

2.Bobry 28 51 2474:2106
3. Śląsk 27 48 2289:1997

4.Zaglębie 28 46 2269:2247

5.Pogoń 28 45 2407:2332

6.Nobiles 28 42 2104:2046
7.AZSToruń 28 41 2143:2270

8.Polonia
9.Komfort

lO.Warta
ll.Unia
12.Trefl
13.Noteć

14.Dojlidy
15.Stal

28 41 2234:2317

27 40 2015:2060
28 39 2277:2402

28 39 2254:2206

27 36 2016:2086
28 36 2112:2398

27 35 2158:2297
28 32 2025:2402

Martinem. Widać było jak z

każdym gemem traci siły.
Wygrał, ku rozpaczy 15 tys.
kibiców, Hiszpan 6:7, 7:6,
6:2, 7:6. Przegrana Raftera

zwiększyła szanse Ameryka­
nina Samprasa (nr 1), które­
mu ubył groźny konkurent.

Faoryt pokonał w IV rundzie

znakomicie spisującego się
Marokańczyka Hichama Ara-
zi (47 na liście ATP) 7:6, 6:4,
6:4. Nie zawiodła swoich ki­
biców Szwajcarka Martina

Hingis (1) chociaż młodsza
od niej Rosjanka Anna Kur­
nikowa miała szansę na wy­
graną. Faworytka wygrała
6:4, 4:6, 6:4.

Inne ciekawsze wyniki. Ko­
biety (HI runda): Coetzer

(RPA, 3) — Ellood (Australia)
6:3, 6:1, Pierce (Francja, 5) —

Barabanszczikowa (Białoruś)
7:5, 6:3, Nagyova (Słowacja) —

Lichowczewa (Rosja) 6:7, 7:5,
6:2. IV runda: Williams (USA)
— Schnyder (Szwajcaria) 6:4,
6:1. Davenport (USA, 2) — Dra-

gomir (Rumunia, 15) 6:0, 6:0.

Mężczyźni III runda: Wood-

bridge (Australia) — Resedski

(W. Brytania, 5) 7:6, 6:4, 6:2,
Agassi (USA) — Gaudenzi

(Włochy) 6:2, 6:2, 6:0, Rios

(Chile, 9) — Ile (Australia) 6:2,
6:3, 6:2. IV runda: Korda (Cze­
chy, 6) — Pioline (Francja) 6:4,
6:4, 3:6, 6:3, Bjoerkman
(Szwecja, 4) — Black (Zimba­
bwe) 6:2, 6:1, 6:4.

(o)

Krótko
Rekord świata Gebrselassie

Podczas mityngu lekkoatle­
tycznego w Karlsruhe Etiop­
czyk Haile Gebrselassie pobił
własny halowy rekord świata
w biegu na 3000 m wynikiem
7.26,14. Poprzedni rekord,
ustanowiony w 1996 roku, wy­
nosił 7.30,72.

Porażka Szwedów

W towarzyskim meczu pił­
karskim w Orlando" finalista

MŚ-98, reprezentacja USA wy­
grała ze Szwecją 1:0 (1:0). Bram­
kę zdobyłjuż w 2 min. Wegerle.
Szwecja to nasz przeciwnik w

eliminacjach ME’2000.

Wioska olimpijska otwarta

W sobotę odbyła się oficjalna
ceremonia otwarcia wioski

olimpijskiej zimowych igrzysk
w Nagano. Zebranych na uro­
czystości gości powitał mer

wioski Shozo Sasahara, a for­
mulę oficjalnego otwarcia wy­
powiedział Yasuko Konoe — ku­
zyn cesarza Akihito, a zarazem

honorowy mer wioski olimpij­
skiej. Wioska, której koszt bu­
dowy oszacowano na 40 miliar­
dów jenów (ok. 315 min. dola­
rów), ulokowana jest 7 km na

południe od centrum Nagano.
W okresie igrzysk (7-22 lutego
br.) będzie gościła 3 tys. spo­
rtowców, trenerów i oficjeli.

MS w łyżwiarskim sprincie
Holender Jan Bos zdobył w

Berlinie złoty medal mistrzostw
świata w łyżwiarskim wielobo­
ju sprinterskim. W rywalizacji
kobiet triumfowała Kanadyjka
Catriona Le May Doan.

MS juniorów w skokach

Złoty medal MŚ juniorów w

skokach narciarskich zdobył
Austriak Wolfgang Loitzl 231,5
pkt. (94,5/93,0). Najlepszy Po­
lak, Krystian Długopolski zajął
13. miejsce — 187,5 pkt
(83,0/86,0).

Cóż by to były za loty, gdyby
medaliści mistrzostw nie

przekroczyli bar iery 200 m. I

rzeczywiście w niedzielę o ob­
sadzeniu podium zadecydo­
wały skoki powyżej tej grani­
cy. Najdalej poszybował Tho-

ma — 209 m, ale oceny tego
skoku do najwyższych nie na­
leżały. Nowy mistrz świata Fu­
naki w pierwszym skoku osią­
gnął odległość 203 m (Thoma
203,5 m), a w drugim 205,5 m.

Za te skoki uzyskał łączną no­
tę 406,2 pkt. Thoma miał o 8,2
pkt mniej i nie tylko przegra!
niedzielny konkurs skoków z

Funakim, ale w końcowej kla­
syfikacji uległ również swoje­
mu koledze z reprezentacji
Hannawaldowi, który w dru­
giej serii niedzielnych skoków

osiągnął 203 m.

Wyniki sobotniej części ry­
walizacji o mistrzostwo świa-

Alpejski PŚ mężczyzn

Dobry omen?
Zwycięstwem Włocha Kristiana Ghediny w zjeździe i Austriaka

Thomasa Stangassingera w slalomie specjalnym zakończyły się
zawody alpejskiego PŚ mężczyzn. W konkurencji kombinacji al­
pejskiej (sobotni zjazd i niedzielny slalom) sklasyfikowano zale­
dwie 7 narciarzy. Wygrana przypadła Norwegowi Kjetilowi Andre
Aamodtowi.

28-Ietni Ghedina jest pierw­
szym Włochem, który pokusił
się o zwycięstwo w Kitzbuehel.
W sobotę pojechał niemal bez­
błędnie. Trasę długości 3.312

m pokonał ze średnią prędko­
ścią 95.013 km/godz. Następ­
nego w kolejności, Szwajcara
Didiera Couche’a wyprzedził o

14 setnych sekundy. Ghedina
w obecnej edycji PŚ triumfo­
wał po raz drugi. Rywalizacja o

miejsce na „pudle” była zacię­
ta — pierwszego Ghedinę od

10., Frilza Slroebla dzieliła nie­
spełna sekunda...

Slalom specjalny wygrał
Stangassinger i natychmiast
nasuwają się pewne porówna­
nia. Otóż Austriak przed cztere­
ma laty wygrał w Kitzbuehel
na trasie Ganslern narciarski
slalom specjalny PŚ, by krótko

później zostać w tej specjalno­
ści mistrzem olimpijskim w

Lillehammer. W niedzielę zwy­
ciężył w slalomie na tej samej
trasie, a tuż za nim, podobnie
jak przed czterema laty, sklasy­
fikowano Thomasa Sykorę.

— Mam nadzieję, że la wy­
grana to dobiy omen przed Na­
gano, tak, jak to było przed Lil­
lehammer — powiedział 33-let-
ni weteran austriackiej ekipy
slalomistów.

Alpejski PŚ kobiet

Wachter nie pojedzie do Nagano
Niemka Katja Seizinger wygrała w Cortina d'Ampezzo sobotni

supergigant zaliczany do punktacji PŚ, a niedzielny gigant za­
kończył się wygraną z ogromną przewagą jej rodaczki Martiny
Ertl. Groźny upadek miała weteranka alpejskich tras, Austriacz­
ka Anita Wachter. Straciła kontrolę nad nartami, upadła i przez

ponad osiemdziesiąt metrów bezwładnie spadała w dół trasy w

Cortina. Jej kontuzja kolana jest na tyle poważna, że nie wystar­
tuje na igrzyskach w Nagano.

Liderka PŚ, Seizinger, pew­
nie wygrała w Cortina d’Am-

pezzo pokonując Austriaczkę
Renate Goetschl i Włoszkę
Isolde Kostner. Seizinger po­
wetowała sobie zatem niepo­
wodzenie z piątku, kiedy to

miała upadek i nie dojechała
do mety supergiganta. Było to

jużjej 4. zwycięstwo w tej kon­
kurencji od początku sezonu.

W niedzielę Ertl była naj­
szybsza w obu przejazdach gi­

Dokończenie ze str. 1
ta w lotach narciarskich na

mamuciej skoczni w Oberst-
dorfie (to jednocześnie odręb­
ne zawody PŚ): 1. Sven Hanna-

wald (Niemcy) 375,40 pkt.
(193,00-191,50), 2. Kazuyoshi
Funaki (Japonia) 370,20
(191,00-187,50), 3. Kristian
Brenden (Norwegia) 363,80
(190,50-186,00).

Wyniki niedzielnego konkur­
su: 1. Funaki (Japonia) 406,2
pkt. (203,0-205,5), 2. Dieter Tho­
ma (Niemcy) 398,0 (203,5-
209,0), 3. Śven Hannawald

(Niemcy) 394,5 (199,5-203,0).
Klasyfikacja końcowa XV

mistrzostw świata w lotach
narciarskich: 1. Funaki 776,4
pkt; 2. Hannawald 769,9, 3.

Thoma 749,9,4. Stensrud

733,7, 5. Ottesen 730,4, 6. Po­
lerka 714,9.

Klasyfikacja generalna Pu­
charu Świata (po 16. zawo­

Zwycięstwo Stangassingera
było 19. triumfem Austria­
ków (z 27.) w obecnym sezo­
nie PŚ, co jest nowym rekor­
dem — poprzednio w sezonie
1986/87 r. Szwajcarzy wygry­

wali 18 razy, a do końca cyklu
imprez jeszcze daleko...

Wyniki biegu zjazdowego
w Kitzbuehel: 1. Ghedina —

2.05,49, 2. Didier Cuchę
(Szwajcaria) — 2.05,63, 3. Josef

ganta, wyprzedzając w sumie
aż o 1,55 sek. swą rodaczkę Se­
izinger oraz o 2,02 sek. Fran­
cuzkę Sophie Lefrane- Duvil-
lard. Compagnoni, mistrzyni
olimpijska i dwukrotna mi­
strzyni świata w tej specjalno­
ści narciarskiej, zajęła dopiero
piąte miejsce, cojestjej najgor­
szym wynikiem od zawodów
w Park City. Ertl odniosła dzie­
siąty pucharowy triumf w ka­
rierze, a trzeci w tym sezonie.

dach): 1. Kazuyoshi Funaki (Ja­
ponia) 844 pkt., 2. Dieter Tho­
ma (Niemcy) 783, 3. Masahiko
Harada (Japonia) 774 pkt.

**♦

Robert Mateja wygrał so­
botni konkurs skoków na­
rciarskich w Libercu, zali­
czany do punktacji Pucharu

Kontynentalnego. Repre­
zentant Polski na igrzyska
w Nagano wyprzedził Cze­
chów Jakuba Jiroutka i

Frantiska Jeża.Wynik Matei
— 256,5 pkt. za skoki 122,5 i

130,0 m.

Wojciech Skupień zajął
drugie miejsce w niedziel­
nym konkursie skoków na­
rciarskich w Libercu. Zwycię­
ży! Austriak Kury. Wynik Sku­
pienia — 209,2 pkt. za skoki

124,5 i 107 m.

(Ja)

Slrobl (Austria) - 2.05,85. Wy­
niki slalomu: 1. Stangassin-
ger - 1.44,27 (51,54 - 52,73),
2. Thomas Sykora (Austria) —

1.44,35 (51,60 - 52,75), 3. Ole-
Christian Furuseth (Norwe­
gia)-1 .44,42 (51,77-52,65).

Klasyfikacja generalna PŚ:
1. Hermann Maier (Austria) —

1.405 pkt., 2. Andreas Schiffe-
rer (Austria) — 853, 3. Stephan
Eberharler (Austria) — 811. W

klasyfikacji biegu zjazdowego
(po 8 zawodach) pierwszyjest
Schifferer—531 pkt.

W slalomie specjalnym (po
6. zawodach) prowadzi Stan-

gassinger — 383 pkt.
(k)

Wyniki supergiganta: 1. Se­
izinger — 1 .12,12, 2. Renate

Goetschl (Austria) — 1.12,67,
3. Isolde Kostner (Wiochy) —

1.12,68. Wyniki giganta: 1.

Ertl - 2:37,45 (1.21,00-
1.16,45), 2. Seizinger —

2:39,00 (1.21,48-1 .17,52), 3.

Sophie Lefranc-Duvillard

(Francja) - 2:39,47 (1.22,14-
1.17,33).

Klasyfikacja generalna Pu­
charu Świata (po 26 zawo­
dach): 1. Seizinger - 1 .424

pkt. 2 . Hildę Gerg (Niemcy)
1.009, 3. Ertl 996. W klasyfika­
cji supergiganta (po 6 zawo­
dach) prowadzi Seizinger
445 pkt. W klasyfikacji PS w

gigancie (po 6 zawodach):
pierwsza jest Compagnoni
505 pkt. (j)
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Czekali już tylko na Wierzchowskiego

Afrykańska kolonia Wisły
Plebiscyt „Tempa” i „GK”

Bal Piłkarza
Z zespołem krakowskiej Wisły trenuje już trzech Afrykanów. Do

Sunday’a, którego w tygodniu przywiózł pod Wawel Czesław Bo-

guszewicz dołączyli pilotowani przez Janusza Kowalika i Krzyszto­
fa Budkę Njiwah i Ifeanyi. Nigeryjczyk Njiwah przylatywał do Pol­
ski z przeświadczeniem, że zagra u boku swojego rodaka Zeigbo
w Legii. Z dwóch powodów może mu się to nie udać. Po pierwsze
legionistów ubiegli w staraniach o piłkarza działacze Wisły, po
drugie, nawet gdyby Njiwah nie znalazł uznania w oczach trenera

Wojciecha Łazarka i został odesłany do Legii, to tam może już Ze­
igbo nie zastać, gdyż ten wybiera się do Włoch, do Serie A.

Wbrew temu co można by
myśleć, Wisła nie skolonizo­
wała Afryki i nie wybiera z Ni­
gerii co smakowitszych kę­
sków. Sunday, Njiwah i Ifea-

nyi przyjechali na obóz nieja­
ko na własne życzenie, a

sztab szkoleniowy Wisły nie

ukrywa, że widzi szansę na

pozostanie w klubie tylko dla

jednego. Dlaczego? Przede

wszystkim dlatego, że cala

trójka to pomocnicy, a w lej
chwili „Białą Gwiazdę” mogą

jeszcze zainteresować tylko
napastnicy. Nieoficjalnie po­
wiedziano nam, że najwięk­
szą szansę na pozostanie w

Wiśle ma Sunday, który poka­
zał się z jak najlepszej strony
w sparingach z Wawelem i

Katowicami.

Wczoraj w Zakopanem wi­
ślacy czekali na bramkarza

reprezentacji o1iinpijskiej
naszego kraju, Jakuba Wierz­
chowskiego. Wcześniej już
rozmawiano z zawodnikiem
i klubem, ale Górnik Łęczna

Powrót Wawelu

Kwieciński

wypożyczony?
Ze zgrupowania w Kościelisku wrócili piłkarze krakowskiego

Wawelu. Jak powyżej informujemy podopieczni Albina Mikul­
skiego przed powrotem do domu wygrali prestiżowy sparing z

Wisłq 1:0.Powód do satysfakcji? Pewnie tak, ale nie należy prze­
ceniać wyników spotkań sparingowych.

Grzegorz Szeliga (w środku) zaczgł rok od strzelenia gola Wiśle

W

Wawel najprawdopodobniej
rozpocznie rundę wiosenną
bez dwóch podstawowych do­
tychczas piłkarzy. Rafał Kwie­
ciński trenuje z I-ligowym Ru­
chem Chorzów i dziś ma za­
paść decyzja czy zostanie on

wypożyczony czy sprzedany
do „niebieskich”. Trochę ina­
czej wygląda sprawa z bramka­
rzem Maciejem Polakiem, któ­
ry zapragnął grać w Zagłębiu
Sosnowiec. Polak byłjuż z tym
zespołem na zgrupowaniu, ale
w Krakowie liczą na jego po­
wrót i na razie nie podejmują
żadnych rozmów transfero­
wych. Kto ewentualnie mógł­
by zastąpić tych dwóch czoło­
wych piłkarzy? W bramce pró­
bowany jest Petrykowski, któ­
ry odbywa służbę wojskową,
ale jednocześnie został już wy­
kupiony przez Wawel z mie­
leckiej Stali. Bramkarz ten ma

za sobą grę w reprezentacjach
juniorskich kraju. Drugi re­
krut w zespole, to Mazurkie­

Tomasz Kulawik
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stawiał zbyt wygórowane
warunki. Gdy Wisła zrezy­
gnowała z transferu Wierz­
chowskiego, nastąpił prze­
łom w rozmowach i ten uta­
lentowany bramkarz ma du­
że szanse na to, by zostać pil-

wicz z Rakowa Częstochowa.
Trener Mikulski próbuje na

nowo wykorzystać w ataku Jac­
ka Cyzio, który w najlepszych
latach swojej sportowej karie­
ry zajmował się przede wszyst­
kim zdobywaniem goli.

— Na zgrupowaniu w Ko­
ścielisku byliśmy 10 dni — mó­
wi trener Albin Mikulski. —

Pracowaliśmy przede wszyst­
kim nad wytrzymałością i si­
łą, ale nie pozwalałem zawo­
dnikom, by zapomnieli jak
wygląda piłka. Codziennie
mieli z nią kontakt. Fizycznie
na pewno zdołam ten zespól
przygotować tak, by w lidze

był groźny dla każdego. Co do

pozostałych spraw, to poinfor­
mowano nas, że w ciągu
dwóch najbliższych miesięcy
ma nastąpić uwłaszczenie, a

wtedy być może zaczną się no­
we, lepsze dla Wawelu czasy.

„Wojskowi” w sobotę grają
sparing w Częstochowie z Ra-

kowem. (Jo)

karzem krakowskiego zespo­
łu.

Wisła do dwóch sobotnich

gier sparingowych z Wawe­
lem i Katowicami wystawiła
cztery jedenastki. W pierw­
szym spotkaniu z Wawelem

wiślacy przegrali 0:1 (0:0), a

bramkę w 80 min. strzelił

Szeliga.

Pierwszą połowę Wisła grała
w składzie: Sarnat — Węgrzyn,
Kałużny, Matyja — Pukelcwi-

cius, Bukalski, M. Zając, Czer­
wiec, Kidawik — Niciński, Kali-
ciak. Po przerwie na boisko

wyszła druga jedenastka, w

Cracovia po obozie w Nowym Targu

Życie ciągłą
nadzieją

Z obozu w Nowym Targu wrócili piłkarze Cracovii. Pod Kowań-
cem — zgodnie z tradycją styczniowych treningów — pracowali
głównie nad motoryką. Biegali po pięknej okolicy i pocili się no

sali gimnastycznej.

— Nigdy zimowe obozy nie

były lekkie, ale ten dodatko­
wo ciężko było znieść —

stwierdził grający II trener

„pasów”, Leszek Walankie-
wicz — Ze względu na brak

śniegu. Między innymi dlate­
go nie mogliśmy korzystać z

nowotarskiego boiska tyle, ile

rzeczywiście chcielibyśmy.
Gdy byliśmy w Nowym Targu
doszły nas słuchy, że uchwa­
lono wreszcie powołanie spół­
ki klubu z miastem. Żyjemy
więc nadzieją... Na razie bo­
wiem nic się nie zmieniło.

Cóż, tak czasami bywa w tym
specyficznym okresie przej­
ściowym. Z drugiej jednak
strony należy pamiętać, że

wszelkie uchwały to nie wszy­
stko — liczy się ich realizacja...

— Rozumiem więc, że piłkarze
nadal czekają na należne im

pieniądze?
— Niestety... A przecież ten

stan trwajuż od wielu miesię­
cy. Może się jednak doczeka­
my... Ale właśnie ze wzglę­
dów na ograniczone możliwo­
ści finansowe raczej nie bę­
dzie już z nami Leszka Kracz-

kiewicza, który być może „za­
czepi” się w Sandecji. Podob­
nie może być z Włodzimie­
rzem Kwiatkowskim. Prze­
cież nie każdy lubi tę ciągłą
niepewność. Generalnie więc
sytuacja personalna to jedna
wielka niewiadoma. Tym bar­
dziej może to niepokoić, że

gdyby nic się nie zmieniło to

zostaniemy bez bramkarza z

ligowym doświadczeniem, a

nikogo chyba nie trzeba prze­
konywaćjak ważnajest to po­
życia w zespole...

składzie: Mielcarski — Pasio-

nek, Jurczyk, Adamczyk — G .

Pater, Surma, Sunday, Weinar,
Nowak — Koniarek, Dubicki.

Wawel wystawił przeciwko
rywalom następujący skład:

Petrykowski — Głownia, Jacy-
na, Pydyś — Nylec, Janik,
Szwajca, Wołowicz, Szewczyk
— Cyzio, Szeliga. Na zmiany
wchodzili Wrześniak, Księ­
życ, M. Pater, Mazurkiewicz,
Wilk, Szczepański, Gościniak,
Konopelski.

W pierwszej połowie, kiedy
jeszcze boisko nie zamieniło

się w grzęzawisko, gra była
interesująca, było sporo spięć
pod obiema bramkami. W

miarę upływu czasu było co­
raz gorzej, co nie przeszkodzi­
ło ekswiślakowi, Szelidze, na

zdobycie zwycięskiej bramki.

Drugi mecz z Katowicami

zakończył się remisem 0:0. Wi­
sła w pierwszej części gry grała
w składzie: Bułka — Kazimier­
ski, Płonka, Piszczek — Sydo-
renko, Biskup, Owca, Radwań­
ski, Giszka — Wójcik, Paluszek.
Po przerwie na boisku wystę­
powali: Boraczyński — Łatka,
Jędrszczyk, Madej — Ifeanyi,
Sunday, Skrzyński, Njiwah,
Chrobot — Marion, Świerad.

Varla Namysłów wyraziła
zainteresowanie transferem

Sydorenki, a Unia podtrzymu­
je swoją ofertę wypożyczenia
lub wykupienia Świerada. (JK)

Do Krisbutu odszedł bram­
karz Jacek Felsch, ale jego
umowa z Cracovią wygasła 31

grudnia ubiegłego roku. Z ko­
lei Adam Dąbrowski sam nie

wie, gdzie wyląduje. Jemu po-

zostaje czekać na decyzje sze­
fów Wisły. 1 jeżeli chodzi o za­
wodników to raczej wszystko,
jeśli nie liczyć sympatyczne­
go Senegalczyka, który wirtu­
ozem jednak nie jest...

Plan zimowych gier Craco-

vii: 31.01 — halowy turniej w

Kielcach, 4.02 — Kabel (dom —

godz. 12), 7.02 - Wawel (d -

12), 11.02 - Dalin (d - 14),
14.02 - Polonia/Szombierki

(wyjazd — 12), 18.02 — Sahde-

cja (d — 14), 21.02 — Górnik Za­
brze (w - 12), 24.02 - Błękitni
Kielce (d - 12), 28.02 - Raków

(w — 12). Po grze w Częstocho­
wie „pasy” trenować będą już
tylko na własnych śmieciach,
a 7 lub 8 marca zainaugurują
zmagania w II lidze — zagrają
na wyjeździć z Hetmanem Za­
mość. (BAT)

M,(PM

nazywowTY
Już tylko niespełna tydzień pozostał Czytelnikom „Gazety Kra­

kowskiej" i „Tempa” na oddanie głosów w plebiscycie na najlep­
szego piłkarza i trenera ziemi krakowskiej. Przypominamy, że
termin nadsyłania kuponów upływa 31 stycznia. A 7 lutego Bal
Piłkarza i ogłoszenie wyników plebiscytu. Bezpośrednią relację z

tego wydarzenia przekaże TV Kraków.

Telewizja Kraków włączyła
się do organizacji finału ple­
biscytu niemal w ostatniej
chwili, ale z iście królewskim

prezentem. Otóż w sobotni
wieczór przekaże ona 15-mi-

nutową, bezpośrednią relację
z ogłoszenia wyników plebi­
scytu i Balu Piłkarza. Siłą rze­
czy telewizja również będzie
miała okazję jako pierwsza
przekazać swoim odbiorcom

rozmowy z laureatami nasze­
go plebiscytu.

A Bal Piłkarza tradycyjnie
już odbędzie się w sali Fun­
dacji Zespołu Pieśni i Tańca

„Krakus” przy ul.Reymonta
15. W ubiegłym roku biletów
na bal nie było już na ty­
dzień przed jego rozpoczę­
ciem. W tej chwili większość
biletów wzięły do rozprowa­
dzenia wśród swoich zawo­
dników i działaczy kluby.
Niewielka ilość karnetów, w

cenie 150 zł od osoby, je­
szcze jest w wolnej sprzeda­
ży. W tej sprawie trzeba się
kontaktować z Krakowskim

Okręgowym Związkiem Pił­
ki Nożnej, teł. 632-66-00 lub
632-68-00.

Powoli zbliżamy się do za­
kończenia naszych głosowań
na łamach obu gazet. Tym ra­
zem poprosiliśmy o przedsta­
wienie swoich typów główne­
go organizatora Balu Piłka­
rza, wiceprezesa KOZPN, Je­
rzego Kowalskiego. Oto i jego
kandydaci. Piłkarze: 1. Kula­
wik, 2. B. Zając, 3. Janik, 4.

Zięba, 5. Sarnat, 6. Pater, 7.

Łukiewicz, 8. Matyja, 9. Jam-

róz, 10. Walankiewicz. Trene­
rzy: 1. Łazarek, 2. Mikulski, 3.

Szukiełowicz, 4. Kocąb, 5.
Kruk.

— Uzasadanienie tych ty­
pów? Uważam, żejako organi­
zator nie powinienem być na­
zbyt gorącym orędownikiem
moich faworytów. To byłoby

LJEBISC

PIŁKARZE TRENERZY

Ili PLEBISCYT NA NAJLEPSZEGO

PIŁKARZA I TRENERA ZIEMI KRAKOWSKIEJ

Imię....

Nazwisko

sugerowanie kibicom, kto
zdaniem organizatorów wy­
grać powinien.Na pewno nie

będę zawiedziony, jeżeli ko­
lejność laureatów będzie in­
na, ale uważam, że ten mój
głos zbliżony jest do realnej
oceny pracy trenerów i piłka­
rzy w 1997 roku — powiedział
Jerzy Kowalski.

Lista kandydatów

Piłkarze — WISŁA: Adam­
czyk, Koniarek, Kulawik, Ma­
tyja, Pasionek, Pater, Sarnat,
B. Zając; CRACOVIA: Hrapko-
wicz, Kowalik, Kwiatkowski,
Walankiewicz; HUTNIK: Ca-

reca, Jamróz, Kaliszan, Romu-

zga, Stolarz, Zięba; OKOCIM­
SKI: Gruchała, Łukiewicz, Po-

licht, Żuraw; UNIA: Jasiak, Pa­
lej, D. Popiela; WAWEL: Janik,
Kwieciński, Łapczyński, Po­
lak, Szewczyk; DALIN: Nawie-

śniak; GARBARNIA: Czer­
wiec; KABEL: Kłaput; SANDE-

CJA: Dornia; WISŁOKA: Ka­
sprzyk.

Trenerzy: Adamus (Oko­
cimski), Bańkosz (Dalin), Bro-

żyniak (Okocimski), Chemicz

(Wisła), Ciućmański (Karpa­
ty), Cynicwski (Kabel), Kocąb
(Cracovia), Kocoń (Hutnik),
Kordela (Unia), Kruk (Garbar­
nia), Łazarek (Wisła), Mikul­
ski (Wawel), Stawowy (Wisła),
Szczećina (Sandecja), Szukie­
łowicz (Hutnik).

Rozstrzygnięcie plebiscytu
i losowanie nagród odbędzie
się 7 lutego na dorocznym Ba­
lu Piłkarza.

Przypominamy, iż głosy
przyjmujemy wyłącznie na

oryginalnych kuponach za­
mieszczanych na łamach obu

gazet, w terminie do końca

stycznia 1998 roku. Nasz ad­
res: 31-548 Kraków, al. Pokoju
3 — z dopiskiem na kopercie
„Najlepszy piłkarz i trener

ziemi krakowskiej".
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Podtrzymana passa
WISŁA-POLFA Kraków — LEGIA Warszawa 90:67 (46:35)

Punkty dla Wisły-Polfy: Price 22, Rozwora 16, Klocek i Sulow-
ski po 12, Malec 8, Nikonow 7, Kasperzec 6, Kwandrans 5,
Mleczko 2; najwięcej dla Legii: Mróz 19, Exner 16. Sędziowali: R.

Putyra i S. Moszakowski z Wrocławia. Widzów 700.

Przed spotkaniem trener wi-

ślaków, Wojciech Downar-Za-

polski zapowiadał, że jego ze­
spół będzie chciał wygrać z

wojskowymi, by podtrzymać
zwycięską passę. Cel został

osiągnięty, ale styl w jakim wi-

ślacy to uczynili, pozostawia
jednak trochę do życzenia.

Co prawda pierwsze dwa

punkty zdobył Rozwora, ale

już chwilę później legioniści
prowadzili 6:2. Przewaga go­
ści utrzymywała się do szóstej
minuty, gdy po celnym rzucie

Nikonowa, Biała Gwiazda ob­
jęła drugie w tym meczu pro­
wadzenie. Wydawało się, że

Wisła-Polfa przejmie wreszcie

inicjatywę, ale bardzo dobrze

dysponowany strzelecko był
Michał Exner. To głównie
dzięki jego punktom w ósmej
minucie znów prowadziła Le­
gia, 18:15. Kto wiejak potoczy­
łyby się losy tego meczu, gdy­
by nie pech Strzelca wyboro­
wego z Warszawy. Exner do­
znał kontuzji w 14 minucie i
musial opuścić plac gry. Do te­
go momentu rzucił 16 punk­

tów. Legia bez swego najlep­
szego zawodnika prezentowa­
ła się bardzo przeciętnie. Mi­
mo tego aż do 18 minuty gra
była wyrównana. Kilkakrot­
nie na tablicy widniał wynik
remisowy. Wreszcie jednak
Wawelskie Smoki zaczęły grać
agresywnie w obronie, co

przyniosło jedenastopunklo-
we prowadzenie do przerwy.

Po zmianie stron cały czas

przewagę posiadała Wisła-Po-

Ifa, ale mimo wszystko podo­
pieczni Wojciecha Downar-

Zapolskiego popełniali szkol­
ne błędy. Takie elementy jak
gra pod tablicą czy dogranie
dokładnej piłki pod kosz do
centra były im w sobotę obce.

Naprawdę gdyby Legia była
bardziej wymagającym rywa­
lem to mogło być niewesoło.
Na szczęście kilkunastopunk-
lowe prowadzenie gospoda­
rzy utrzymywało się przez
niemal całą drugą połowę, a w

końcówce Wawelskie Smoki

dorzuciły jeszcze kilka oczek

wygrywając zasłużenie poirad
dwudziestoma punktami.
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Price byl w sobotę najskuteczniejszym strzelcem Wisły

Na zakończenie słów kilka
o arbitrach. Od drugoligo-
wych sędziów znajomości

przepisów — chociażby o kro­
kach — można chyba wyma­
gać. Bartosz KARCZ

LINODRUT Zabrze - HUTNIK Kraków 75:71 (32:29)
Punkty dla Hutnika: Szczerbakow 21, Mazyrin 20, Dymacz 16,

Trojan 6, Baron i Janczura po 3, Bżykot 2. Sędziowali: P. Podolski
z Poznania i M. Borowy z Wrocławia.

Spotkanie Linodrutu z Hut­
nikiem nie stało na najwyż­
szym poziomie, emocji jed­
nak nie zabrakło. Dotyczy to

szczególnie końcówek obu

części meczu. Zaczęło się od

szybkiego prowadzenia Lino­
drutu. Już w 10 min. było 19:8
dla miejscowych. Taka różni­
ca punktowa utrzymywała się
przez prawie całą pierwszą
połowę. W ostatnich 30 se­
kundach Hutnik zdobył jed­
nak pięć punktów z rzędu
(Mazyrin 2 + 1 oraz Bżykot),
co dawało nadzieję na odro­
bienie strat po przerwie.

Tymczasem druga połowa
przypominała początek me­

czu. Znowu gospodarze uzy­
skali przewagę. W 26 minucie

było 45:35 dla Linodrutu. W
38 minucie po rzucie Czy-
szpaka podopieczni trenera

Szczubiała uzyskali najwyż­
szą przewagę, jedenaście
punktów (71:60). Hutnik jed­
nak walczył dzielnie do końca
i dlatego kibice byli świadka­
mi niebywałych emocji w

ostatnich sekundach gry. Go­
ście zdobyli pod rząd dzie­
więć punktów i dzięki rzuto­
wi Dymacza za trzy punkty,
na 51 sekund przed końcem

było już tylko 71:69. Lepiej
ostatnie sekundy meczu wy­
trzymali jednak gospodarze.

Janczura sfaulował Śmigiel­
skiego, a ten na 30 sekund

przed końcem wykorzystał
rzuty osobiste wyjaśniając
ostatecznie kto zejdzie z par­
kietu jako zwycięzca.

W Hutniku do przerwy sła­
bo grał Szczerbakow (tylko 4

punkty w pierwszych 20 mi­
nutach). Brylował natomiast

najwyższy na parkiecie Mazy­
rin. Po zmianie stron przebu­
dził się Szczerbakow i głównie
dzięki jego grze doszło do tak

emocjonującej końcówki. Pod­
kreślić należy również fakt iż
Linodrut grał w sześcioosobo­
wym składzie. W protokole był
nawet wpisany tręner za-

brzan, Szczubiał. Nie było jed­
nak konieczności by wycho­
dził on na boisko. Podobać

mógł się weteran ligowych bo­

isk Węglarski, zdobywca 18

punktów. Nie popisali się na­
tomiast sędziowie, którzy gwi­
zdali bardzo słabo. (bk)

W pozostałych spotka­
niach: MITEX Kielce - START
Lublin 92:73, RESOVIA - AL­
BA Chorzów 88:80, PCS Wro­
cław - GÓRNIK Wałbrzych
65:90, AZS Lublin - SIARKA

Tarnobrzeg 99:90
l.Mitex 18
2. AZS 18
3. Wisła 18
4. Linodrut 18
5. Legia 18
6. Siarka 18
7. Hutnik 18
8. Resovia 18
9. Górnik 18
10. Alba 18
11. Start 18
12. PCS 18

32 1612:1374
32 1696:1477
31 1547:1310
29 1550:1501
28 1393:1416
27 1606:1603
26 1307:1422
25 1529:1532
24 1456:1511
24 1490:1606
23 1422:1615
20 1418:1687

Koszykówka kobiet

KORONA Kraków-AZS Meblotap Lublin 75:81 (38:39)
Punkty dla krakowianek zdobyły: A. Serafin 21, Międzik 17, M.

Serafin 15, Cygan 8, Jasek 6, Włodarz 4, Warzycha 4; najwięcej
dla lublinianek: Borowiec 24, Godula 22, Pietras 20. Sędziowali:
J. Kotulski z Tarnowa i J. Kuniec z Przemyśla. Widzów: 50.

Chociaż krakowianki roze­
grały bardzo dobry mecz, to

jednak zeszły z parkietu poko­
nane. Ale zwycięstwo z nie po­
konanym dotąd lubelskim
AZS było bardzo bliskie. O po­
rażce Korony zadecydowała 22
min spotkania, kiedy za 5 prze­
winień opuściła parkiet Jasek.

Do 17 minuty krakowianki

miały przewagę. Uważna

obrona, sprawnie wyprowa­
dzane szybkie ataki, i sporo
przechwytów, wprowadziły

konsternacje w szeregach ry­
walek. Zaskoczone lublinian-
ki popełniały dużo fauli, i już
w 6 min miały 7 przewinień
osobistych. W tym czasie An­
na Serafin dobrze pilnowała
Borowiec, Jasek nie pozwala­
ła na wiele Pietras, a i Godula
mało miała okazji do skutecz­
nych rzutów. Krakowianki w

3 min prowadziły 6:1, a w szó­
stej 12:6. Potem przewaga je­
szcze wzrosła. W. 8 min było
21:12, a w 15 min 33:24. Od

tego momentu lublinianki za­
częły trafiać za „trzy” (Pietras
i Borowiec), a ich obrona stała

się niemal nie do pokonania
dla zawodniczek Korony.
Stan meczu wyrównała rzu­
tem za „trzy” Borowiec (w 17
min na 34:34), która pod rząd
rzuciła 8 punktów, i akade-
miczki schodziły na przerwę
zjcdnopunklową przewagą.

Po zmianie stron wyrówna­
ła stan spotkania na 41:41

Małgosia Serafin, ale po chwi­
li „spadla” z parkietu Jasek i

osamotniona jedyna wysoka
w Koronie, Anna Serafin nie

była w stanie poradzić-sobie z

silniejszymi rywalkami. Zryw

krakowianek doprowadzi! je­
szcze w 28 min do remisu
52:52. ale tylko na moment.

Lublinianki spokojnie i długo
rozgrywały piłkę. Rzucały z

przygotowanych pozycji i nie­
mal cały czas utrzymywały 4
— 6-punktową przewagę. Na
niecałe 2 minuty przed koń­
cem spotkania, Korona po
rzucie Międzik za „trzy” prze­
grywała tylko 72:75. Ale po
chwili AZS ponownie prowa­
dził 7 punktami. Międzik
zmniejszyła przewagę do 4

punktów, ale w ostatnich se­
kundach rzuty z daleka Cy­
gan i Międzik były niecelne.

Paweł GUGA

RMKS Rybnik - GLINIK Gorlice 64:62 (27:28)
Punkty dla gorliczanek zdo­

były: Wędrychowicz 14, Drqg
13, Siarkowicz 12, Job 8,
Szczerba .6, Bogdan 5, Hajduk i

Piecuch po 2; najwięcej dla

rybniczanek: Morka 14.

Był to jeden z najsłabszych
występów Glinika. Najciekaw­
sze wydarzenia w całym spo­
tkaniu rozgrywały się w ostat­

niej minucie.Wcześniej żadnej
z drużyn nie udało się zdobyć
kilkupunktowej przewagi. Na
60 sek. przed końcem przy sta­
nie 63:60 dla miejscowych
sfaulowana została Job. Wyko­
rzystała dwa rzuty osobiste i

doprowadziła do zaledwie 1

pkt. przewagi rybniczanek. Pił­
kę wyprowadzały miejscowe,

ale pogubiły się i przejęły ją
gorliczanki, nie potrafiły jed­
nak celnie trafić. Z kolei na 11
sek przed końcem została sfau­
lowana zawodniczka RMKS

Książek i wykonywała rzuty
osobiste. Celnie trafiła tylko
raz. Zryw gorliczanek w ostat­
nich sekundach nie przyniósł
im zmiany rezultatu. (DG)

AZS AWF Kraków — MOSM

Bytom walkower 20:0.
l.AZSL. 11 22 807:605
2.AZSRz. 11 19 772:688
3. Korona 11 18 763:722
4. Glinik 11 18 738:692
5.AZSK. 11 16 591:645
6. Rybnik 11 14 640:690
7. Stal 11 14 630:709
8. Bytom 11 11 444:563

Siatkówka mężczyzn

Brakło armat
WAWEL Ki aków — OKOCIMSKI Brzesko

0:3 (-9,-4,-6) i 1:3 (-9,-8,11,-8)
WAWEL: Topór, Opach, Sto-

no, Kowalski, Żuchowski, Ja­
sek — Rachelski, Gomółka,
Gruszka.

OKOCIMSKI: Martyniuk,
Buraczyński, Mardoń, Le-

niek, Ignacok, Pawłowski —

Mickiewicz, Nowakowski, Rą-
pała (n).

Siatkarze Wawelu nie zdoła­
li się zrewanżować „piwo­
szom” za porażki w Bochni w

poprzedniej rundzie. Podo­
pieczni Jerzego Piwowara nie
stracili formy, jaką po raz

pierwszy zademonstrowali kil­
ka tygodni temu w wyjazdo­
wych meczach w Krośnie. Bez

większych kłopotów rozprawi­
li się z wojskowymi prezentu­
jąc siatkarską dojrzałość i świa­
domość celu.

Krakowianie nie potrafili w

obu meczach wykorzystać atu­
tu — w postaci bardzo mocnej
zagrywki w wyskoku — któiy
mógłby przechylić szalę zwy­
cięstwa na ich korzyść. Na po­
czątek I seta w sobotę Opach,
Stono i Kowalski zepsuli swoje
serwisy i goście prowadzili 2:0
i 3:1. Wojskowi zdołali jeszcze
co prawda objąć prowadzenie
4:3, ale była to jedyna przewa­
ga Wawelu w tym meczu!

Niepewnie grali w ataku Stono

(wystąpił po dłuższej przerwie)
i Jasek. Pojedynek rozgrywają­
cych zdecydowanie wygrał Bu­
raczyński, który kilkakrotnie

rozegrał piłkę ryzykownie, ale
Leniek mógł dzięki temu ata­
kować przy pojedynczym blo­
ku lub wręcz na pustej siatce.

Tymczasem Opach upraszczał
grę zmuszając kolegów do ata­
ku przy podwójnym, a nawet

potrójnym bloku Okocimskie­
go. W takiej sytuacji kilkakrot­
nie nie dał sobie rady nawet

najlepszy w Wawelu Kowalski.

O wyniku seta — ijak się okaza­
ło całego meczu — zadecydo­
wały dwa błędy w rozegraniu
piłki przez Opacha przy stanie
9:12. Ataki Kowalskiego i Żu-
chowskiego goście zablokowa­
li i skończyli seta. W następ­
nych, Okocimski cały czas kon­
trolował grę wykorzystując do­
świadczenie Martyniuka i sku­
teczność ataków Leńka z dru­
giej linii.

W rewanżu gospodarze pod­
jęli walkę, ale zdołali wygrać
tylko jednego —III seta, w któ­
rym trener Pozłutko wprowa­
dzi! na parkiet Gruszkę i Go­
mółkę za zmęczonego Topora i

nieskutecznego Jaska. Wre­
szcie Kowalski zademonstro­
wał kilka znakomitych zagry­
wek z wyskoku. Wojskowi za­
częli skutecznie blokować —

także ataki Martyniuka. W IV
secie zespól Jerzego Piwowara

uporządkował grę, Kowalski
nie powtórzył już serii z III

seta. Poprawne przyjęcie ser­
wisów przez Mardonia i Marty­
niuka wystarczyło Buraczyń-
skiemu do zorganizowania ak­
cji kończonych skutecznymi
atakami — najczęściej w wyko­
naniu Leńka i Martyniuka.

Janusz NOWIŃSKI
Pozostałe mecze: Olek-In-

tra - Beskid 0:3, 1:3, SMS -

Raków 0:3, 0:3, Grodziec — Le-
chia 3:0, 3:0, Ikar — Karpaty
0:3, 3:2. Pauzowała Burza.
1. Raków 26 51 76:18
2. Beskid 28 48 64:44
3. Wawel 28 45 64:41
4. Grodziec 28 43 59:48
5. Okocimski 24 41 62:33
6. Karpaty 26 41 55:42
7. Ikar 28 41 43:59
8. Olek-Intra 26 39 52:42
9. Burza
10. Lechia
11. SMS

26 30 22:72
28 30 13:90
24 29 30:61

Siatkówka kobiet

AZS WANDA Kraków - GAMRAT Jasło

0:3 (-8,-13,-12) i 0:3 (-12,-11,-4)
AZS WANDA: Majkusiak,

Wilczak, Pasternak, Osiowy,
Nowak, Machcińska — Fik, Miś.

Miłą niespodziankę zrobiły
krakowianki nielicznym kibi­
com. Nie wygrały co prawda
nawet seta z faworyzowanym
zespołem beniaminka,
wzmocnionym rutynowany­
mi zawodniczkami Siarki, ale
nie odstawały zbytnio pozio­
mem od Gamratu. Niestety
nie potrafiły rozstrzygnąć na

swoją żadnej z końcówek w

pięciu setach, które miały
szanse wygrać. W Wandzie

brakuje niestety siatkarki po­
trafiącej skutecznie zaatako­

wać ze skrzydła. Aleksandra
Wilczak starała się to robić,
niekiedy tylko z dobrym skut­
kiem. Ta sama zawodniczka

najlepiej z krakowianek radzi­
ła sobie również w obronie.

W II secie sobotniego me­
czu, w którym akademiczki

były najbliższe zwycięstwa
najważniejsze punkty AZS
Wanda zdobywał po asach

serwisowych Pasternak. Ale

przy remisie 13:13 znowu da­
ła o sobie znać w Gamracie
Dorota Wierzgacz, której ata­
ki krakowianki zdołały tylko
raz zablokować (Elżbieta
Fik). • (now)

AZS Opole - SANDECJA/PER1A KRYNICY

Nowy Sącz 3:0 (4,12, 6) i 3:0 (2, 6, 7)

SANDECJA: Chrupek, Tom­
czak, Piechota, Chudy, Dzio­
bak, Królikowska oraz Waśko
i Dziubanowska.

Sobotni pojedynek trwał
zaledwie godzinę i zakończył
się pewnym zwycięstwem go­
spodyń. Podopieczne Mariu­
sza Rusaka po pierwszym, od­
danym bez walki secie, lepiej
zaczęły spisywać się w drugiej
partii prowadząc nawet 10:5,
ale nie potrafiły przechylić
szali na własną korzyść. Trze­
ci set podobnie jak pierwszy
zakończył się wysoką wygra­
ną Ceroplastu. Niedzielny po­

jedynek trwał dokładnie 58
min. W całym spotkaniu sąde-
czanki zdobyły raptem 15

punktów! (DG)
Pozostałe mecze: Cement —

Augusto II 3:0, 1:3, SMS II -

Gwardia 1:3, 0:3. Pauzowała
Polonia.
l.AZS 22

2. Gwardia 22
3. Gamrat 20
4. Cement 22
5. Polonia 20
6. Augusto II 22
7. Sandecja 20
8. SMS II 22
9. AZS Wanda 22

42 64:14
39 53:22
35 49:20
35 42:35
31 45:32
31 29:47
27 29:46
25 19:59
23 12:65
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DYREKCJA

OKRĘGOWA DRÓG PUBLICZNYCH

w Krakowie

ZARZĄD DRÓG W DĘBICY,

ul, Drogowców 1, tel. 70-35-11, 70-23-27

na podstawie Art. 23, Ustawy z dnia 10.06.1994 r.

o zamówieniach publicznych (Dz.U. Nr 76 poz. 344)

rozpoczyna wstępną kwalifikację oferentów

na wykonanie
niżej wymienionych robót, usług i dostaw:

I. Wykonanie robót z zakresu bieżącego utrzy­
mania dróg

— roboty nawierzchniowe liniowe i remontowe
— utrzymanie pasa odwadniającego
— roboty brukarskie
— oznakowanie dróg
— urządzenia drogowe
— pielęgnacja zieleni przydrożnej

II. Bieżące utrzymanie mostów

— utrzymanie czystości na obiekcie i w jego oto­
czeniu

— remonty mostów drewnianych
— naprawa elementów kamiennych, betono­

wych i żelbetowych
— naprawa i konserwacja elementów metalo­

wych
— roboty melioracyjne i hydrotechniczne w rejo­

nie mostów

III. Wykonawców usług sprzętowych i transpor­
towych związanych z bieżącym utrzyma­
niem dróg i mostów

IV. Dostawców materiałów do bieżącego utrzy­
mania dróg i mostów

— materiały kamienne i kruszywa
— materiały wiążące i lepiszcza
— emulsja asfaltowa
— mieszanki mineralno-asfaltowe
— mieszanki betonowe i zaprawy
— materiały do oznakowania dróg
— materiały z zakresu urządzeń drogowych
— inne

V. Wykonawców robót związanych z eksplo­
atacją budynków i sieci zewnętrznych

1. Oferty zawierające wykaz cen jednostkowych ro­
bocizny i czynników cenotwórczych oraz asorty­
mentów robót, w których Wykonawca specjalizu­
je się oraz oświadczenie wg Art. 22 ust. 2 należy
składać do dnia 10 lutego 1998 r.

2. Spośród nadesłanych zgłoszeń zostanie dokona­
ny wybór oferentów, do których skierowane będq
pisemne zaproszenia do wzięcia udziału w postę­
powaniu o udzielenie zamówienia publicznego
na roboty i usługi realizowane dla potrzeb tut. Za­
rządu i na terenie jego działania.
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Zarząd
Miasta Nowego Sącza

ogłasza

KONKURS
mający na celu wyłonienie

administratora

„PARKU STRZELECKIEGO

w Nowym Sączu

Zainteresowani złożą w nieprzekraczalnym terminie

do 15 lutego 1998r. oferty, które powinny zawierać:

1. Koncepcję zagospodarowania Parku w oparciu o wy­
tyczne Wojewódzkiego Konserwatora Zabytków (hi­
storyczne znaczenie Parku dla miasta Nowego Sącza)

2. Program Funkcjonowania Parku (urządzenia sporto­
we, adaptacje amfiteatru, imprezy itp.) planowane
w 3 najbliższych latach.

3. Harmonogram inwestycji, remontu i adaptacji obiek­
tów Parku.

4. Referencje, przebieg pracy firmy i jej osiągnięcia.

Umowa dzierżawy „Parku Strzeleckiego”
zostanie zawarta na okres 3-letni

z możliwością dalszego jej przedłużenia.

Oferty prosimy składać pod adresem:

Urząd Miejski, Rynek 1

Wydział Gospodarki Komunalnej,
Mieszkaniowej i Ochrony Środowiska -

(Ratusz, pok. nr 12)
33-300 Nowy Sącz

tel. 443-53-08 wew. 210, 287

—————w—

URZĄD GMINY

w Rzezawie, woj. tarnowskie

informuje, że dokonano

zmiany numerów telefonów:

centrala i FAX
I Urzędu Gminy 68-48-601

I sekretariat Wójta 68-48-600
MK-23/U

HANDEL - USŁUGI ■ PRODUKCJA

oraz treść ogłoszeń drobnych
z trzech ostatnich numerów „Gazety Krakowskiej"

poznasz dzwoniąc:

^ 423-02-40

423-02-16
422-89-00

Telefoniczna Agencja Informacyjna
działa od poniedziałku do piątku

wgodz. 9—18

Dyrekcja
ZESPOŁU OPIEKI ZDROWOTNEJ

w Brzesku, woj. tarnowskie

w porozumieniu
z Okręgową Radą Pielęgniarek i Położnych w Tarnowie

OGŁASZA KONKURS
na stanowiska

PIELĘGNIARKI ODDZIAŁOWEJ:

1. Oddziału Chirurgii Ogólnej
2. Działu Pomocy Doraźnej

Kandydaci zgłaszający się do konkursu proszeni są o złożenie

dokumentów zgodnie z rozporządzeniem MZ i OS z dnia

5 marca 1992 r. w sprawie rodzaju stanowisk w publicznych
zakładach opieki zdrowotnej, których obsadzenie następuje
w drodze konkursu oraz trybu przeprowadzania konkursu

(tekst jednolity z 1996 r. Dz. U. nr 4, poz.180) a mianowicie:

w przypadku kandydata z wykształceniem średnim wymagane

jest zaświadczenie potwierdzające odbycie kursu dla pielę­
gniarek oddziałowych lub posiadanie specjalizacji.

Oferty z adnotacją „Konkurs” z podaniem adresu do korespon­
dencji należy składać w terminie 30 dni od daty ukazania się
ogłoszenia, pod adresem:

Zespół Opieki Zdrowotnej w Brzesku

Brzesko, ul. Kościuszki 68

Mieszkania nie zapewniamy. K.

★

W? PRZEDSIĘBIORSTWO HANDLOWO-USŁUGOWE

H4I MwL w KARNIOWIE 32-010 KOCMYRZÓW

OPONY NOWE I BIEŻNIKOWANE do samochodów ciężarowych, przyczep i naczep

BLACHY CZARNE tłoczne i karoseryjne
CZĘŚCI DO PRZYCZEP HL80-11-D83-P4-D616 oraz do NACZEP

BĘBNY HAMULCA do wszystkich samochodów ciężarowych
krajowych i zagranicznych oraz przyczep i naczep

CYLINDRY: udźwig 161. wysokość 56 cm. 4-stopniowe i 5-stopniowe

Punkt informacyjny:
KRAKÓW, ul. Promienistych 11/8 tel./fax (0-12) 412-92-97 od 7 do 17

Polski
KRAJOWI POŁĄCZENIA AUTOBUSOWE

codzienne odjazdy
z KRAKOWA

przyst. MPK ul. Worcella

do ZAKOPANEGO

przez Rabkę, Nowy Targ, Poronin

godz. 17.15

do WARSZAWY

przez Jędrzejów, Kielce, Skarżysko-K., Szydłowiec, Radom,

godz. 12.35

do ŁODZI

przez Katowice, Sosnowiec, Częstochowę, Piotrków Tryb.

godz. 06.30, 12.30, 17.30

PUNKTY SPRZEDAŻY BILETÓW

POLSKIEGO EXPRESSU W KRAKOWIE
• Kasy Dworca PKS

• FREGATA TRAVEL - ul. Szpitalna 32 lei. 422 47 Oł

• CENTRUM TURYSTYKI ■ ul. Worcella 1

• ORBIS ■ Rynek Główny 41 tel. 422 55 84

• AlMATUR - ul. Grodzka 2

PRZYKŁADOWE CENY BILETÓW do:

• Zakopanego
• Warszawy
• Łodzi
• Katowic

- 9,00 PLN

-21,50 PLN

-21,50 PLN
- 7,00 PLN

UWAGA

30ZNIZKI
INFORMACJA (0-22) 620 03 30

___________godz. 08.00 - 19.00________________

szczegóły w rozkładzie jazdy POLSKIEGO EXPRESSU

już dziś!
OTWARCIE PLACÓWKI

W KRYNICY
UL. KRASZEWSKIEGO 1

Bank Śląski
Szczegółowe informacje udzielane sq wszystkim zainteresowanym

w placówce w Krynicy tel. (0-1 8) 471-59-26

Bezpłatna informacja bankowa 0-800 65 666
0
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„Gazeta Krakowska” z wizytą w Belgii u Jolanty i Mirosława Waligórów
„Kiedy przyjechałem do Lommel w miejscowej prasie na sportowych stronach najwięcej miejsca

poświęcano ewentualnemu transferowi Mirosława Waligóry do krakowskiej Wisły. Prezes klubu,
Dirk Vanden Boer starał się uspokoić kibiców, mówiąc: Mirek nie jest na sprzedaż. Nasze plany się
nie zmieniły i chcemy powalczyć o miejsce gwarantujące grę w europejskich pucharach. Mimo że

propozycja ze strony polskiej rzeczywiście padła, odpowiedziałem, iż do końca rozgrywek nie będę
podejmował żadnych negocjacji. Jeżeli awansujemy do pucharów, to i później Mirka nie sprzeda­
my. Tylko w razie niepowodzenia Lommel w lidze do tematu transferu będzie można wrócić.

Dlaczego
Prezes nie uspokoił ani ki­

biców, ani dziennikarzy, któ­
rzy po meczu ligowym z Ha-
relbeke obstąpili Waligórę
wymuszając deklarację, iż
nie pójdzie śladem Bukal-

skiego, który opuścił pobli­
skie Genk czy Kaliciaka, któ­
ry właśnie żegnał się z

St.Truiden.
_ ppg'zo£ nie —

mówił Mirek — więc uwa­
żam, że nie ma tematu.

Ale do wyobraźni Belgów
przemawiają sumy jakimi
operuje Wisła. Trener Lom­
mel, słynny przed laty pił­
karz. Walter Meeuws wyczy­
ta! w gazetach, iż Polacy ma­
ją na transfery 80 min fran­
ków i z niedowierzaniem py­
tał Mirka czy to czasami nie
jest jakaś dziennikarska
kaczka.

— Mirek, to jest jakieś sza­
leństwo. Skąd nagle w Polsce
tak wielkie pieniądze? Ta
wasza Wisła musi być bogat­
sza od Anderlechtu — dziwił
się Walter Meeuws.

— W ostatnich tygodniach
nazwa Wisła stała się w Bel­
gii znana — mówi Mirosław

Waligóra. — Kiedy odeszli
Bukalski i Kaliciak, a na do­
datek pełne kwoty transfero­
we zostały wpłacone natych­
miast na konta Genk i
St.Truiden, zaczęły się spe­
kulacje czy tym samym tro­
pem podążę ja i Alek Kłak.
Prasa nie daje mi spokoju z

pytaniami. Teraz powiedzia­
łem w klubie, że mają przy­
jechać do mnie dziennikarze
z Polski, oni nie bardzo wie­
rzą, myślą, że to pojawi się
ktoś z Wisły.

To przekonanie Belgów, iż
Wisła nakłania Mirka do po­
wrotu do kraju skłoniło nas

do zrobienia sobie małego
żartu. Po południu pojecha­
łem wraz z polskim piłka­
rzem na stadion. Lommel i

umówiliśmy się, że jeżeli
spotkamy któregoś z szefów,
to ja zapytam o możliwość
transferu Waligóry do Pol­
ski. Trafiliśmy na szefa ad­
ministracyjnego klubu, Mil­
ki Koikena. Udało mi się na

tyle zachować powagi, że

gdy przedstawiłem się i po­

wiedziałem, że przyjecha­
łem odkupić Waligórę, Koi-
ken uwierzył. Zaczął mi tłu­
maczyć, iż w tych sprawach
decyzje podejmuje tylko pre­

nie dobiliśmy targu
zese Vanden Boer, ale z lego
co on wie, to Mirek nie jest
na sprzedaż.

— Za żadną cenę? — zapyta­
łem.

— Nie wiem, w sprawach
transferowych problemem
są tylko za małe pieniądze w

stosunku do oczekiwań — od­
powiedział Mili Koiken.

Teraz już zaczęliśmy się
śmiać i stało się jasne, że

przedstawiciel „Gazety Kra­
kowskiej” nie dobije targu z

Lommel w sprawie transferu

Waligóry.
Mili Koiken spokojny o

najbliższą przyszłość Mirka
w klubie z dumą oprowadził
mnie po kameralnym obiek­
cie na 14 lys. widzów. Sta­
dion typowo piłkarski, bar­
dzo ładny, a na nim dwupo­
ziomowe loże. Na pierw­
szym piętrze trzy bary, sale

wypoczynkowe dla rodzin

piłkarzy, części działaczy i

dziennikarzy. Piętro wyżej
przeszklona loża ze 179 fote­
lami.

- Tutaj każdy fotel kosztu­
je — mówi Mili Koiken — 1,5
tys. dolarów za sezon, ale kto
chce siedzieć w tej loży, mu­
si zapłacić z góry za dwa se­
zony. Jak łatwo obliczyć jest
to spory zastrzyk finansowy
dla klubu. Tutaj wykupił so­
bie miejsce prezes, nasi spo­
nsorzy, władze Lommel. Nie
ma ani jednego wolnego
miejsca. Na zapleczu najbo­
gatsi kibice klubu mają re­
staurację, bar. Nikt nie przy­
chodzi tu na sam mecz. Lu­
dzie zbierają się dwie, trzy
godziny wcześniej, by zjeść
kolację ze znajomymi, poro­
zmawiać o futbolu, czy o in­
teresach. Podoba ci się?

Jak mi się nie ma podobać,
skoro na polskich stadio­
nach o czymś takim na razie
nie można marzyć.

Mirosław Waligóra przyje­
chał do Lommel 3,5 roku te-
mii.

— Wróciłem z wczasów w

Tunezji — wspomina Mirek
— i w tym samym dniu dosta­
łem telefon od menedżera

Kowalika, Że na Balicach cze­
ka na mnie bilet lotniczy i
mam natychmiast lecieć do
Belgii. Poleciałem i od razu

pojechałem z drużyną na

turniej o Puchar Limburgii.
Wejście miałem mocne, bo
strzeliłem w turnieju osiem
bramek i zostałem królem
strzelców. Lommel wypoży­
czyło mnie z Hutnika. Po
ciężkich początkach, byłem
wtedy w Belgii sam, zaczą­
łem się przyzwyczajać do no­
wego otoczenia. Ale okres

wypożyczenia się skończy! i

prezes Lommel powiedział
mi uczciwie, iż klub nie ma

pieniędzy na transfer. Dawał
mi nadzieję, że będę tu mógł
wrócić, ale tylko wtedy, gdy
uda się im kogoś z kadry
sprzedać. Po dwóch tygo­
dniach pobytu w Krakowie
dostałem telefon, na który
już nie liczyłem — przyjeż­
dżaj. Lommel zdobyło pie­
niądze, łącznie z sumą za

wypożyczenie Hutnik przy
definitywnym transferze do­
stał za mnie 400 tys. marek.
A ja zostałem obywatelem
Lommel.

Lommel to trzydziestoty-
sięczne miasteczko w Lim­
burgii, kilkanaście kilome­
trów od granicy holender­
skiej. Polacy mają tu dobrą
opinię jeszcze z okresu woj­
ny, bo to właśnie żołnierze

gen.Maczka wyzwalali te te­
reny. Na pamiątkę po tych
wydarzeniach został tylko
cmentarz polskich żołnierzy
pieczołowicie pielęgnowany
nie tylko przez starszych
mieszkańców miasta. Czy­
ste, schludne domy, położo­
ne na rozległych terenach,
bo tu każdy mieszka w do­
mach jedno- czy dwurodzin­
nych. Mirek, kiedy sprowa­

dził do Belgii swoją przyszłą
żonę Jolantę, wyprowadził
się z hotelu Lommelhof

(przytulny, rodzinny pensjo­
nat, którego klasę i zdrową
kuchnię miałem okazję oso­
biście poznać) i zamieszkali
w wynajętym przez klub do­
mu, w leżącej na obrzeżach
miasta Kolonii.

— Trochę stamtąd miałam
daleko do miasta, do ludzi —

mówi Jolanta Waligóra. —

Dlatego cieszę się z przepro­
wadzki do centrum, do czte-

ropokojowego apartamentu.
Tak się składa, że do niedaw­
na w Lommel poza Mirkiem
nie było żadnego Polaka, za

to było pięć Polek. Teraz do­
szedł do towarzystwa Darek
Szubert, który gra z Mirkiem
w zespole. A kobiety? Mimo

różnicy wieku robimy sobie

regularnie „babskie” wtorki,
jest między nami pewna
więź pozwalająca nie przej­
mować się tym, że jesteśmy z

dala od kraju. Ale proszę nie

myśleć, że ja tu się źle czuję.
Może lak było na początku,
teraz w Lommel to ja jestem
u siebie w domu.

— Żona — mówi Mirek —

zrealizowała swoje marzenie
o pracy. Dzięki pomocy pre­
zesa klubu udało się nam

przezwyciężyć wszystkie
biurokratyczne zakazy i Jola
na pól etatu pracujejako pie­
lęgniarka, w swoim zawo­
dzie. Poza tym dwa razy w

tygodniu chodzi na lekcje
flamandzkiego, a ja odpisuję
od niej poniedziałkowe za-

dania. Akurat w tym dniu
mam dwa treningi, więc nie

mogę iść do szkoły. Ale od Jo­
li ściągam z przyjemnością.

Prezes Vanden Boer ma w

Pani Jolancie sojusznika w

staraniach o zatrzymanie
Mirka w Lommel. Jak sama

mówi, dla Mirka nauczyła
się rozróżniać poprzeczkę
od słupka, chciałaby też wy­
brać dla całej rodziny miej­
sce najbardziej odpowiada­

jące ich mentalności.
— Oboje czujemy się tu do­

brze — mówi Jolanta Waligó­
ra — i nie to, żebym się bała
zmian, ale raczej nie czuję
ich potrzeby. Mamy kontakt
z rodakami, 30 km dalej w

Beringen mamy polski ko­
ściół i wspaniałego księdza
Ryszarda Sztylkę. Kiedy były
tu jeszcze rodziny Bukal-
skich i Kaliciaków, wspólnie
spotykaliśmy się na mszy, a

potem na plebanii. Z księ­
dzem zwiedziliśmy ładny ka­
wałek Belgii. Mamy też przy­
jaciół wśród Belgów, jak
choćby właścicielka hotelu,
w którym mieszkacie. Za­
przyjaźniliśmy się z rodziną
byłego piłkarza Lommel,
Vander Vee, który obecnie

gra w Ekeren. Razem z nimi

zwiedziliśmy Luksemburg,
kawałek Holandii.

— A jak wyglądają Pani zain­
teresowania futbolem?

— Zaczęło się od lego, że o

futbolu nie wiedziałam nic.
Teraz oglądam wszystkie
mecze Mirka na naszym sta­
dionie, często leż jeżdżę na

mecze wyjazdowe. I powiem
panu, że bardzo lubię Walte­
ra (Meeuws, trener Lommel
— przyp. red.), ale czasami to
mi się wydaje, że ja lepiej po­
prowadziłabym drużynę.

W tym momencie Mirek

śmieje się głośno, zwracając
uwagę na to, że na razie to

on ma bardzo wysokie noto­
wania u Meeuwsa i jest pił­
karzem podstawowego skła­
du.

— Walter nawet nie wie co

mu grozi, gdyby mnie nie
wstawiał do składu. Jola by
mu pokazała! Żarty żartami,
ale trenera mamy super. Je­
steśmy w bardzo dobrych
stosunkach, a Jola pozwala
sobie go krytykować, bo wie
że on ją bardzo lubi.

— Skoro już mówimy o żo­
nach, narzeczonych piłkarzy
— wtrąca Pani Jola — to ja po­
plotkuję o paniach z Lom­
mel. Jak wszędzie są dziew­
czyny fajne i to z nimi jeżdżę
na wyjazdowe spotkania. Ale
są i takie, które przez cały
mecz myślą tylko o tym czy
będzie premia za wygraną
czy nie i oczywiście mówią o

tym głośno. Teraz kilka tych
koleżanek przestało się do
mnie odzywać, bo dostałam
pracę. Słyszę takie glosy, że

jak nie jestem Belgijką, to po­
winnam siedzieć w domu, a

nie zajmować miejsce tym,
które chcą u siebie pracować.
Nic ma się czym przejmować,
ale to jest bodaj taki jedyny
przykład, kiedy dano mi od­
czuć, że nie jestem stąd.

Pomówmy jeszcze o futbo­
lu. Mirek Waligóra przez nie­
spełna cztery sezony strzelił
w lidze belgijskiej 27 bramek.

Kiedy pijemy owocowe piwo
Kriek w tutejszym Centrum

Parkowym — piękny zalew,
baseny, korty i puby w ogro­
dzie botanicznym — wylicza
kluby I-ligowe, których bram­
karzy nie zdołał pokonać. Jest
ich tylko dwa, Excelsior Mu-
scron i Westerloo. Na koniec
naszego spotkania poprosi­

łem piłkarza, by opowiedział
jeszcze o tym jak wygląda je­
go zespól od „środka”.

— To, że na treningu trzeba

walczyć o miejsce w zespole,

z Lommel...

i-
Ui

to jest rzecz oczywista. My­
ślę, że w każdym klubie na

całym świecie są jakieś
podziały, zdarzają się wybry­
ki. U nas rządzili wszystkim
Holendrzy, ale do czasu. Po­
skromił ich Darek Szubert,
który na treningach swoją
twardością wybił im z głowy
gwiazdorstwo. Co mówią o

Polakach w Belgii? Mamy do­
brą opinię, po każdej kolejce
ligowej któryś z Polaków jest
chwalony. Nie ma proble­
mów z alkoholem. W Lom­
mel wszystkich na głowę bił

przy stole Zairczyk Clode
Mukanya. Wielki talent, ale
jednocześnie miłośnik jazdy
samochodem po kilku głęb­
szych. Dlatego klub się go po­
zbył. Sami Belgowie są spo­
kojni, myślą nie tylko o fut­
bolu. Nasz bramkarz, Patrick

Nijs ma szansę znaleźć się w

ekipie na MŚ. Ale na równi z

piłką traktuje swoją naukę w

szkole pożarniczej. 1 gdyby
go zapytać co jest dla niego
ważniejsze, nie jestem taki
pewien, że postawiłby tylko
na futbol. On wcześniej, gra-
jąc w IL lidze, pracował jako
listonosz i wtedy ta praca na

pewno była dla niego naji­
stotniejsza. Będąc tu w Lom­
mel coraz częściej zadaję so­
bie pytanie czy mogę jeszcze
grać w lepszym klubie, na

wyższym poziomie. Myślę, że

taką szansę mam, ale tylko w

połączeniu z karierą repre­
zentacyjną. Dlatego czekam
na powołanie do zespołu Ja­
nusza Wójcika. To mogłoby
sporo zmienić w moim życiu
— kończy nasze spotkanie Mi­
rosław Waligóra.

Janusz KOZIOŁ
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Zielone dla pieszych — na przycisk

przy Starowiślnej
Dziś, na skrzyżowaniu ulic Dietla, Starowiślej oraz Wrzesiń-

skiej i Wielopola, została włączona kolejna inteligentna sygnali­
zacja. Montaż kosztował 500 tys. zł. By uruchomić przyjazne dla
kierowców i pieszych światła, w asfalt wbudowano półtora kilo­
metra kabli sterujących ruchem. Po raz pierwszy drogowcy za­
montowali płytki wibracyjne dla niewidomych.

„Myślące” światła
■ea

Chłopcy na wagę złota

Laserowe robienie wody z mózgu

może urosnąć do kilkuset zlo-czym sercu, przeważnie prosi

Ile w Krakowie jest prywat­
nych gabinetów stomatolo­
gicznych — nie wie nikt. Nie

ulega wątpliwości, że dużo. A

że pacjentów nie przybywa, co

sprytniejsi stomatolodzy wzięli
się na sposób...

Dobrym sposobem na zła­
panie potencjalnego pacjenta
są reklamy i ogłoszenia praso­
we. By nie było wątpliwości,
że dentysta należy do najlep­
szych obowiązkowo należy
umieścić dopisek, że wszyst­
kie zabiegi wykonywane są
laserowo. To nic, że wyrwanie
zęba laserem sprowadzi się
do... kleszczy. Ważne, że

klient przyszedł i zapłacił. A
że więcej nie wróci - trudno.

Pojawią się inni. Podobnie
rzecz wygląda z plombowa­
niem, bowiem w Krakowie

tylko kilka prywatnych gabi­
netów może pochwalić się la­
serem. Z lektury ogłoszeń
wieje jednak optymizmem —

laserówjest kilkadziesiąt...
Inną metodą stało się za-

pewnianie, że zęby uzupeł­
niane są zgodnie z najlepszą i

nowoczesną technologią. Ma­
teriały zaś sprowadzane są z

całego świata, z Ameryką
włącznie. Taka przyjemność
jednak sporo kosztuje. Plom­
bowanie to wydatek od 60 zł

wzwyż. Cena zależy od zuży­
tych materiałów i gatunku
plomby. Dobieranie koloru

plomby do zębów oznacza

wydatek rzędu 20 zł. Jeśli pa­
cjent należy do osób o zaję-

Może weekend nie udał się tali, jak syn­
optycy obiecywali, ale było nieźle. Na dzisi­
aj pogoda bez zmian. - pogodnie w dzień i
mroźno w nocy. liano mgły, minus 7 stop­
ni, polem coraz cieplej, (de lekki mróz utrzy­
ma sie przez cały dzień. Wieczorem i w

nocy znowu myły i groźny spadek temperatury, miejscami
nawet do minus 20 stopni. Wiatr slaby. Ciśnienie wzrośnie,
sytuacja biometeorologiczna korzystna. Jutro też słonecznie i
bez opadów. Podobnie nietypowa zima, jak u nas, panuje w

tym roku w Arktyce. IV polskiej stacji polarnej w jiordzie
Hornsund, gdzie na początku stycznia zanotowano nawet tem­
peraturę plus 10 stopni, w tych dniach też solidnie przy mroziło
- temperatura spadla do minus 29 stopni. Polarnicy licząjuż

jednak dni do końca nocy polarnej — po raz pierwszy od
listopada słońce pojawi się tam 13 lutego.

(w)

(Czytuj na sir. IV)

o znieczulenie. Za zastrzyk
trzeba zapłacić 7 do 10 zl.
Trudno więc się dziwić, że

wiele osób zamiast leczyć zę­
by decyduje się na ich wyrwa­
nie. Wątpliwa przyjemność
pozbycia się zęba nie kosztuje
więcej niż 50 zł. Chyba, że

dentysta zrobi to nieudolnie.
Wówczas przychodzi pora na

wizytę u chirurga stomatolo­
gii. Każdorazowa wizyta czy
opatrunek pociągają za sobą
następne wydatki. Rachunek

Poniedziałek
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tych.
Innym sposobem na za­

pewnienie sobie klienta jest
wywieszanie na szyldzie na­
zwy „pogotowie stomatolo­
giczne”. Biada jednak temu,
kto zwiedziony napisem za-

cznie szturmować drzwi gabi­
netu przed czy po północy. Na
drzwiach zobaczy jedynie ta­
bliczkę z zawiadomieniem, że

gabinet zamykany jest o go­
dzinie 19. Jak twierdzą kra­
kowscy dentyści, pogotowie
nie jest opłacalne. Chyba, że

połączy się go z całodobowym
gabinetem.

Trudno więc się dziwić, że

nocą przed gabinetem dyżur­
nego stomatologa w pogoto­
wiu przy ulicy Łazarza koczu­
ją kolejki. Bywa, że trzeba w

nich spędzić nawet kilka go­
dzin. Co sprytniejsi dentyści,
posiadacze własnych gabine­
tów, podrzucają do poczekal­
ni swe ulotki. Rekordzistąjest
dentysta z Wieliczki.

Kiedy zawiodą już wszyst­
kie sposoby, zdesperowani
biegną do apteki. Tabletki

przeciwbólowe, póki co, ko­
sztują mniej niż wiertła i kle­
szcze... (JOK)

Pierwsze „myślące” światła

powstały w ubiegłym roku

przy skrzyżowaniu pod fil­
harmonią. Później pojawiły
się na rondzie Polsadu, na

skrzyżowaniu Dietla i Orze­
szkowej oraz na zakopiance
przy pętli tramwajowej w

Borku i Kapelance.
Dziś uruchomiona została

ostatnia z planowanych inteli­
gentna sygnalizacja, na Dietla
i Starowiślnej. Na następne ra­
dni nie dadzą już pieniędzy.
Nowe urządzenie różni się od

poprzednich tym, że piesi, by
przejść przez jezdnię będą
musieli nacisnąć przycisk na

slupie. W innym przypadku,
mimo, że po ulicy nie jedzie
żaden samochód, nie zapali
się zielone na przejściu.

— Zamontowaliśmy nowe,

wibracyjne przyciski dla nie­
widomych - mówi Krzysztof
Migdał z Wydziału Gospodar­
ki Komunalnej UMK. — Niewi­
domi oprócz sygnału dźwię­
kowego, o zapaleniu zielone­
go na pasach będą informo­
wani wibracjami na płytce z

przyciskiem. Przy każdej z

nich jest strzałka pokazująca
kierunek przejścia.

By uruchomić nowe urzą­
dzenie drogowcy wtopili w

afalt półtora kilometra kabli,
zamontowali czterdzieści
sześć latarń i osiemnaście

przycisków. Całość kosztowała
500 tys. zł. Pętle indukcyjne
zostały zamontowane również
za skrzyżowaniem Dietla i Sta­
rowiślnej przy następnych
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Zakończył się trzydniowy najazd fińskich jazzmanów na Kraków. W sobotni wieczór w

Jaszczurach wystąpili Perko-Pyysalo Poppoo, Seppo Kantonen i Anna-Mari Kahara &

Band. Zawitały też inne grupy po zakończeniu koncertów „U Luisa" i w „Harris Piano Bar”.
Ponieważ po Krakowie poszła fama, że Finowie dobrze grają, kluby były oblężone. Anna-
Mari Kahara, niezwykle estradowa, żywiołowa i naturalna (na zdjęciu), zachwycała w

pełnych ekspresji pieśniach o miłości. Wykonując jedną z nich akompaniowała sobie gra­
jąc na własnej klatce piersiowej. Wzbudziła wielki entuzjazm. Niektóre z grup powrócą
latem pod Wawel na „Festiwal Jazzowy w Piwnicy pod Baranami” (mar)

Krzeszowice

riWW
Skawina

światłach na Wielopolu i Wrze-

sińskiej. W ten sposób samo­
chody, które przejechały przez
pierwsze skrzyżowanie nie bę­
dą musiały stać na światłach.

Pierszeństwo przejazdu
przez skrzyżowanie mają
tramwaje i autobusy komuni­
kacji publicznej. Wcześniej
przepuszczane zostaną rów­
nież samochodyjadące na bar­
dziej ruchliwych kierunkach.

— Nowoczesne sygnalizato­
ry umożliwią szybsze przeje­
chanie przez centrum miasta
— mówi Wojciech Litewka, za­
stępca dyrektora Miejskiego

Zarządu Dróg. — Niestety nie

dostaliśmy środków na zmo­
dernizowanie sygnalizacji na

skrzyżowaniu Dietla i Kra­
kowskiej. To w dużym stop­
niu niweczy nasz wysiłek.

Na ul. Krakowskiej nadal

działają stare światła, które
bez względu na ilość jadących
samochodów, mają stały i nie­
zmienny cylk zapalania zielo­
nego, żółtego i czerwonego. Za­
instalowanie pętli akomoda-

cyjnych na Krakowskiej po­
zwoliłoby na szybsze przeje­
chanie z jednej strony miasta
na drugą. Renata RYBICKA
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Z notesu

policjanta

Na ratunek małopolskim rasom

Piękność z gołębnika
Nafali

radiowej

Nie obronił

zegarka
Dwaj opryszkowie na ul.

Westerplatte napadli na

przechodzącego mężczy­
znę. Choć bronił się boha­
tersko, nie podołał napast­
nikom. Pobili go i obrabo­
wali z zegarka wartości 30
zł.

W trosce

o niepijących
Ze sklepu na os. Bohate­

rów Września włamywacze
zabrali wódkę i szampany,
w tym również bezalkoholo­
we. Być może wśród spraw­
ców byli niepijaćy. Straty —

400 zł.

Hurtownia

bez

komputera
Włamywacze z hurtowni

w Zabierzowie ukradli dru­
karkę laserową, komputrer,
telefaks i telefon. Właści­
ciel ocenił straty na 10 tys.
zł.

Zapragnęli
kurtki

Z szatni bilardklubu w

Śródmieściu dwaj 13-letni

chłopcy ukradli kurtkę rów­
nież nieletniego chłopca.
Straty— 300 zł.

Bilans

drogówki
Spokojnie minęła niedzie­

la na krakowskich drogach.
Doszło do niegroźnego po­
trącenia pieszej przez kieru­
jącego fiatem 126p na os.

Wolica. Odnotowano 11 koli­
zji, zatrzymano jednego pija­
nego kierowcę.

(mas)

PRACA

GENCJA spoza Krakowa przyjmie do pracy panie,
akwaterowaniem 090-303-361,0601-463-063

NIERUCHOMOŚCI

CZTEROPOKOJOWE, własnościowe. Parkiety, flizy

roazeria, telefon. 140.000 PLN (012)266-10-28
0602-241-899

(ALINKA 090-333-657 (0-12)658-08 -82

!EXI kotki czekają, ul.Otwinowskiego 6 (012)411-62

36_________ _________________

STRIPTIZ, masaż, kawiarnia Filipa 25

WEOEA (0-12) 565-24-85
_ ____
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Rasowe gołębie różnią się od tych, które znamy z krakowskie­
go Rynku. Zadziwiają bogactwem kolorów i rozmaitością kształ­
tów. W sobotę i w niedzielę najpiękniejsze okazy mogliśmy
podziwiać na wystawie zorganizowanej przez Klub Hodowców

Gołębi Ras Małopolskich.

r* <'iŁ

— Chcemy odbudować rasy,
które giną. W Małopolsce było
ich kiedyś 50, niektóre znik­
nęły w ogóle, inne są repre­
zentowane przez pojedyncze
ptaki. Gołębiom nie sprzyja
cywilizacja, wypiera je prze­
mysł, rozmach wielkomiej­
skiej zabudowy. To ostatni

Spór o domek w Tyńcu

Jak Kainek z Abelkiem
— Ja dostaję wyrok, a bandyci chodzą po ulicach — krzyczał

pan Jerzy S. z Tyńca, kiedy opuszczał salę sqdu. Wysoki sąd pu­
ścił okrzyk mimo uszu, ale był to jeszcze jeden dowód tempera­
mentu pana S. Nadmiernego temperamentu, który zaowocował

wyrokiem skazującym.

Sprawa miała swój począ­
tek kilka lat temu.Starsza pa­
ni S. przed śmiercią, zapisa­
ła swój domek w Tyńcu jed­
nemu z synów, ale zawaro-

wała dożywotnie użytkowa­
nie dwu pokoi drugiemu sy­
nowi.

Stosunki między braćmi

były serdeczne. Józef S., który
jeździł niekiedy na zagranicz­
ne budowy, upoważnił nawet

bratanka do dysponowania
kontem. Sam mieszka! przy
ul. Bałuckiego, a gdy zachoro­
wał brat Jerzy z synem doglą­
dali go i dbali o niego jak o

Świętego Mikołaja.
Niestety, konto się wyczer­

pało, mieszkanie przy Bałuc­
kiego poszło na sprzedaż i
Józef zamieszka! w Tyńcu.
Jerzy w tym domku nie mie­

RATY!

Kraków ul. Centralna 55
tel./fax [0-12)425-77-55

dzwonek, by pospieszyć im na

ratunek. W przeciwnym razie

małopolskie okazy będziemy
oglądać tylko na kartach spe­
cjalistycznych książek — po­
wiedział „GK” wiceprezes
Klubu, Stanisław Wójcik.

Około 25 hodowców z całe­
go kraju postanowiło aktyw­
nie włączyć się w odbudowę
wymierających populacji,
dwa lata temu założyli klub.

Wydają własne pismo. Wysta­
wa była pierwszą tak szeroką
prezentacją ich hodowlanego
dorobku. Pokazano na niej 18

ras, których próżno wypatry­
wać na wolności. Zwiedzający
mieli rzadką okazję, by podzi­
wiać pasiaka perłowego, listo­
nosza polskiego, srokę polską
(gołąb bliźniaczo podobny do

sroki), brodawczaka, koronia-
rza sercatego czy końcatego.

— Ptaki muszą być odpo­
wiednio przygotowane, za­
nim staną przed jury. Mają

szkał, ale obecność brata by­
ła mu nie na rękę. Gdyby bu­
dynek stał pusty, można by
go sprzedać albo jego syn by
go wyremontował, a tu brat
numer dwa z jego dożywo­
ciem, nie pozwalał zrobić
kroku ani w tę, ani w inną
stronę.

I zaczęły się awantury. Spo­
re, coraz większe, choć Józef,
chory, po zawale i na dodatek
dość przestraszony, przeniósł
się do kuzyna. W Tyńcu poka­
zywał się tylko czasami, by
przypomnieć o istnieniu swo­
ich praw.

11 listopada 1996 doszło
do pobicia, w którym Jerze­
mu pomagał syn, w lutym
1997, dwaj starsi panowie
starli się po raz drugi. Jerzy
został w niej wprawdzie po­

profesjonalny montaż

-OKNA, DRZWIy
"• pcv
"* ALU

"• DREWNIANE

»• DOMKI CAMPINTWEy/ X\

> DRZWI GARAŻOWE ❖ DRAMY PRZESUWNE

„XPANEL”
oferujemy w sprzedaży

- PANELE PCV
Najwyższa jakość - Najniższa cena

Panele podłogowe, ścienne i sufitowe

RABATY

Jan Fejkiel Gallery ma nową siedzibę przy ul. Grodzkiej w kamie­
nicy Gminy. W piątek wieczór pierwszy oficjalny wernisaż sze­
ściu młodych grafików, którzy utrzymują się ze sztuki! (JR)

Radio Taxi GROSIK

tel. 6-333-444 lub 96-69
30 % zniżki!

Zapraszamy

myte, potem kremowane no­
gi. Dziób i brwi pociągnięte
niesoloną słoninką. Błyszczą
się jak po brylantynie — zdra­
dza prezes Klubu Marian
Pawlik.

Hodowanie gołębi nie jest
łatwym hobby. Aby zamonto­
wać gołębnik na strychu trze­
ba mieć zgodę właściciela ka­
mienicy bądź spółdzielni mie­
szkaniowej. W najlepszej sytu­
acji są ci, którzy mają domki

pod miastem. Rasy hodowla­
ne w przeciwieństwie do gołę­
bi żyjących na wolności wy­
magają coraz bardziej specja­
listycznych zabiegów. Dzie­
dziczenie określonych cech u

niektórych krzyżówek (np.
krótkiego, zakrzywionego
dzioba) doprowadziło do utra­
ty umiejętności karmienia

młodych. Potomstwo wycho­
wuje mamka. Jest nią najczę­
ściej zwykły dachowy gołąb.

Za najpiękniejsze hodowla­
ne kolekcje pucharami wy­
różniono Zbigniewa Pietrza­
ka z Łodzi (rasa srebrniak),
Bolesława Bilskiego z Krako­
wa (gołąb perłowy), Jacka Ski­
bę z Krakowa (pasiak srebrzy-

turbowany, ale wedle zeznań

świadków, to on walkę roz­
począł, a potem także zakoń­
czył, goniąc brata, aż na przy­
stanek autobusowy, z bala-

ską w ręku.
Sąd Rejonowy dla Krakowa

Podgórza, w osobie sędzi Bea­
ty Maciejewicz - Gawron, ska­
zał Jerzego S. na trzy miesiące
odsiadki za pierwsze i sześć

miesięcy za drugie pobicie, co

w sumie, zgodnie z zasadą ab-

sorbeji, przekłada się na pół
roku pobytu w zakładzie kar­
nym. Sąd zawiesił wykonanie
kary na 2 lata. Bratanek do­
stał trzy miesiące. Też z za­
wieszeniem.

Rzecz zda się błaha na po­
zór, na pewno nie warta poe­
matu, ale przy okazji widać

jak niechętnie przyjmujemy
do wiadomości, że bliźni też
człowiek i może mieć jakieś
swoje racje. Nie chce się pod­
porządkować to — do szabel
mości panowie! A potem do

sądu. (rtk)

Niemiecka Agencja modelek i pań do towarzystwa poszukuje pań do zdjęć, nagrań

filmowych i imprez towarzyskich. Wymagany wiek 18-38 lal. Gwarancja zarobku.

Podanie ze zdjęciem całej sylwetki i życiorysem.

Podania prosimy nadsyłać pod adresem:

Nancy Miinzenmaier,
PliensaustraBe 41

D-73728 Esslingen

E
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sty). Statuetki championa za

najwspanialsze okazy otrzy­
mali: w klasie srebrniak —

Zbigniew Pietrzak z Łodzi, w

klasie brodawczak polski —

Aleksander Legieć z Rzeszo­
wa, w klasie mewka polska —

Jan Buszka z Poznania, w kla­
sie koroniarz końcaty — Boh­
dan Koziarowski z Krakowa,
w klasie koroniarz sercaty —

Józef Pomierny z Krakowa.

(KaK)
Fot.J. RUBIS

Na straży
miasta

Przystrojone
Łagiewniki

Tradycyjnie już nie słabną
narzekania mieszkańców do­
mów i bloków sąsiadujących
z giełdą radiowo-telewizyjną
przy ulicy Wadowickiej. Jed­
nym przeszkadzają nieprawi­
dłowo zaparkowane samo­
chody, innym — stosy śmieci,
które zostają po zakończeniu

giełdy. Od rana strażnicy
przyjęli kilkanaście zgłoszeń
dotyczących samochodów.

Wystawili wezwania na ko­
mendę i blokady. Gorzej wy­
gląda problem śmieci. Admi­
nistratorzy giełdy zapewnia­
ją, że po wyjściu klientów i

sprzedawców teren jest
sprzątany przez wynajętą fir­
mę.

Znieze

na grobie
Jak zwykle niedzielne

przedpołudnie postanowili
wykorzystać nielegalni han­
dlowcy pracujący przed
cmentarzem Rakowickim.

Część z nich ustawiła się
przed bramą, inni — wybrali
cmentarne alejki. Jako, że nie
mieli zezwoleń, zostali ukara­
ni przez strażników wnioska­
mi na kolegium. (JOK)

>68,75 FM >101,60 FM

Serwis lokalny 6.04 7.04 10.04 12.04

16.04 17.04 19.04 21.04,

Wiad. gosp. 8 .30, Serwis anglojęzyczny

9.30, Wiad. kult. 13.30, Giełda 12.25

17.30, Autoserwis 9.04 15.30 18.04,

Wiadomości komunalne z Krakowa, Tar­

nowa, Nowego Sącza 16.30, Sport 8.05

20.05, Informator turystyczny 11.04

6.08 Co niesie dzień 9.10 Koniec wieku -

muz. rozrywkowa 10.10 Przed hejnałem (w

tym: ,Seons") 12.00 Co niesie dzień -

wyd. połudn. 12 .15 Grająca szafa 13.04

Zaraz wracam 15.04 Propozycje do Listy

przebojów RK 16.00 Co niesie dzień 18.08

Dzień jak co dzień 18.30 Rewio piosenek
19.10 Radio-konferencjo 20.10 Koniec

wieku 21.08 Solo i w zespole 22.00 BBC

23.04-23.00-6.00 Nocny Szlak Radia Kra­
ków

>72,56 FM >102,40 FM

> Serwis inf. 6 -22 co godz., Serwis lok. 13,

17, Wiad. kult. 16, Serwis drogowy 7.15

8.15 9.1513.15-17.15 co godz, Kina i te­

atry 14, Giełda 14.35, Motowieści 15.15

6.00 Poranny budzik 9.05 Przedpoł. z R.

Alfa 9.35 Giełda praęy11.05 -22 .00 Muz.

non stop 17.30 Powieść w ode. 22 .05 Li­

sty z Galilei 23.00-6 .00 Muz non stop

>70,06 FM >96,00 FM

Dziennik od 0.45 co godz., oraz 5.15,

6.15, 7.15, 8.15, inf. krak/pogoda (co

godz.) 9.15-11.45 13.15-16.15 inf. dla

kierowców - traffić: 6.30 -9.00 15.00 -

17.30 co pół godz
5.00 Ni w pięć mi w dziewięć 9.00-12 .00

Byle do piątku 12.00-13.00 Radio muzy­
ka fakty 13.00-15.00 Na językach 15.00 -

17.00 Poza zasięgiem 17.00-18.00 Ra­
dio muzyka fakty 18.00-20.00 Lista Hop-

Bęc 20.00 -22 .00 Metzoforte 22.00-

01.00 0 zmRocku 01.00-5.00 Nocna

straż

>70,76 FM >93,70 FM >102,70 FM

Wiadomości 6-21 co godz.,

Skróty wiad. 7 .30-11 .30 12.30 (wiad.

kulturalne) 13.3014.3015.3016.30 (ser­
wis motoryzacyjny) 17.30 18.30 (Z życia

Kościoła) 19.30 20.30, Sport 8.04

20.04, Giełda 12.4515.45, Komunikaty

drogowe 7.45 8.4513.45 14.4516.45

17.45, Radio Plus Pomoc 7.31 11.31

17.31, Ekoserwis 9.3115.3119.31

6.00 Zacznij od Plusa 9.00 Eteryczne
Rendez-vous 14.00 Rytm & Plus 16.00

Puls Plusa 19.25 English? No problem!
20.10 Więcej światła - program społ.-
rel. 20.35 Radio Plus Opinie 22.15 Do­

bre Słowo 24.00 -6 .00 Nocny odcień

Plusa

>66,25 >92,50 MHz

Serwis RWE 7-23 co godz.,
Serwis lok. 17.0019.00, Serwis drogowy
7.45 8.45 12.45 13.45 14.45, Wiad.

kulturalne 7.3013.30

6.00 Melodie na dzień dobry 7.15 Co w

Krakowie słychać 8.10 Co w naszym kraju
i świecie słychać 9.10 Muz., której chętnie

słuchamy 10.10 Godz. z disco polo 11.10

Muz., która nie rozprasza 12.10 Galicyj­
skie południe 12.15 Gramy dla solenizan­
tów 12.30 Repertuar kin 12.40 Temat

dnia 15.10 Popołudniówka muz. 17 .10

Sport 20.10 Nowości i nie tylko 22.10 Hi­

ty Radia Wanda 0.10 Muz. noc z Wandą

>66,25 >92,50 MHz

Wiad. 7.30-20.30 co godz.,

Sport 23.00,

Serwis drogowy 720 8.20. 9 .20 14.20

14.5015.2015.5016.2016.50,

Inf. kulturalne 8.4012.4016.40,

Prop. do listy przebojów piosenki studenc­

kiej 9.05 18.45, Wiecz. Konkurs Muz.

20.01

6.00 Klub Rannych Ptaszków 10—15

RAK Time - muz. 15.00—19.00 Program

popołudniowy - omówienie bież, wyda­
rzeń 17.40 Z archiwum radia RAK 19.00

Gramy na życzenie 22.00 dRAK-Stop.
23.00 Jazz nie zna litości - Grolsch Jazz

Club - program muz. 24 .00 Janosik

0.03 -6 .00 Muzyka do kocyka
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25 tysięcy na trzy okienka

Rachunek w kolejce
Gdy przychodzi piętnasty

każdego miesiąca, to do urzędu
pocztowego na osiedlu Podwa­
welskim nie można wcisngć
szpilki. W niewielkim pomie­
szczeniu przy trzech okienkach

kłębi się zdenerwowany tłum. —

Żeby zapłacić rachunki zawsze

stoimy w metrowych kolejkach.
Tracimy tak przynajmniej dwie

godziny — skarży się nasz Czy­
telnik. — Mieszkańców przecież
cały czas przybywa, za to okie­
nek pocztowych nie.

Z urzędu pocztowego na os.

Podwawelskim korzysta dziś
25 tysięcy osób. Dyrekcja Po­
czty Polskiej bezradnie roz­
kłada ręce, bo w najbliższym
czasie nie ma szans na zmia­
nę tej sytuacji.

— Wiemy, że klienci się skar­
żą. Niestety, pomieszczenie
jest tak ciasne, że nie możemy
w nim nic zrobić. Te trzy małe

okiena, to wszyslko na co nas

teraz stać — mówi Alojzy Maj-
chrzyk, zastępca dyrektora Re­
jonowego Urzędu Poczty Kra-
ków-Śródmieście. — Zagę­
szczenie wcale nam nie odpo-

Mniejsze i bez przykręconych parasoli

Letnie ogródki z przejściem
do sklepów

Zmieniły się zasady udzielania pozwoleń na wystawienie kawiarni

pod chmurkę. Ogródków nie będzie można umieszczać bezpośre­
dnio przy budynkach i montować na stałe ogrodzeń i zadaszeń —

ustalili pracownicy Miejskiego Zarządu Dróg, wydziałów Gospodarki
Komunalnej, Architektury i Ochrony Zabytków UMK.

W poprzednim sezonie wła­
ściciele sklepów na Rynku mie­
li pretensje, że ogródki zasła­
niają wejścia i witryny sklepo­
we. Dlatego w tym roku ogród­
ki przeniesione zostaną o trzy
metry od kamienic. Przejścia
między poszczególnymi ka­
wiarniami nie mogą być węż­
sze niż półtora metra, a od kra­
wężników będą oddalone o pól
metra. Inaczej zostaną potrak­
towane kawiarnie, przed który­
—

Mała
kronika

• OŚRODEK KULTURY
im. C.K . NORWIDA (os. Gó­
rali 5): premiera programu
teatralno-muzycznego dla
dzieci wg scenariusza Urszu-
lu Perlińskiej, z udziałem
aktorów Teatru Groteska —

„Królowanie” — 11.30 .

• WOK (Rynek Gł. 25, s.

widowiskowa): Studio Krea­
cji Teatralnej — Teatr Promo­
cji Poezji — „W poszukiwa­
niu samego siebie”. Spotka­
nie prowadzi Szczęsny
Wroński — 17 .

• FUNDACJA JUDAICA

(Meiselsa 17): w 53. rocznicę
wyzwolenia KL Auschwitz-
Birkenau wykład prof. Marii
Orwid pt. „Syndrom Au­
schwitz”— 18.

• KONSULAT AUSTRIAC­
KI (Cybulskiego 9, s. I p.):
prezentacja książki „Współ­
czesna poezja austriacka” —

dwujęzyczna antologia (I. Ai-

chinger, H.C. Artmann, I.

Bachmann, K. Bayer, K. Lu­
bomirski, E. Fricd, D.

Muhringer, H. Pataki, I. Tiel-

sch, A. Vogel i inni) Krakow­
skiego Wydawnictwa Eduka­
cyjnego, opracowana przez
D. Muller-Ott i Joannę Ziem­
ską-18.
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wiada. Ale w ostatnim czasie z

ul. Tynieckiej nas wyproszo­
no, na Kobierzyńskiej urząd
pocztowy też został zlikwido­
wany. Przecież i naszym urzę­
dniczkom w takich warun­
kach gorzej się pracuje.

Na razie nic ma żadnej moż­
liwości na pomyślne rozwiąza­
nie problemu — wszystkie wol­

mi nie ma szerokiego chodnika

jak przed Wierzynkiem. Komi­
sja, która zbiorze się przed wy­
daniem pozwoleń na wystawie­
nie ogródka ustali, w jaki spo­
sób w szczególnych przypad­
kach będzie można usytuować
kawiarnię. Nie będzie też moż­
na stawiać parasoli lak, by wy­
stawały poza ogrodzenia.

— Zadaszenie nie może być
większe niż ogródek — mówi

Wojciech Litewka. zastępca

Strażacki
weekend

Pracowicie spędzili wee­
kend krakowscy strażacy. W

sobotę wyciągali z Białuchy
zwłoki 42-lelniego mężczy­
zny. Na razie nie są bliżej zna­
ne powodyjego śmierci. W ak­
cji uczestniczyli strażacy z jed­
nostki ratownictwa wodnego.

Wada ogrzewania była po­
wodem pożaru w mieszkaniu

przy ul. Worcela. Trzy osoby
na skutek zatrucia dymem
odwieziono do szpitala. Spalił
się cały przedpokój i część
kuchni. Straty 20 tys. zł.

Na skutek zwarcia w instala­
cji elektrycznej doszło do poża­
ru w budynku biurowym przy
ul. Łazarza. Straż przyjechała
natychmiast, ale straty i tak

sięgają 10 tys. zł. W niedzielę
spaliła się altana na działce

przy ul. Mała Góra. (mas)

Szpital
bez ujazdu

Niedzielajest dniem wizyt w

szpitalu Rydygiera. Trudno

więc się dziwić, że od rana do
strażników wydzwaniają obu­
rzeni kierowcy narzekając na

innych, którzy bezmyślnie za­
stawili wjazd do szpitala. Nie

pomagają znaki zakazujące po­
stoju i zatrzymywania. Niefra­
sobliwym kierowcom strażni­
cy wystawili mandaty. (JOK)

ne lokale mają zbyt wysokie
czynsze. Poczty nie stać na nie.

— Mamy dobry kontakt ze

spółdzielnią mieszkaniową
„Podwawelska", prezes wie o

naszych problemach lokalo­
wych — mówi Alojzy Maj-
chrzyk. — Może znajdzie dla
nas jakiś lokal za rozsądne
pieniądze. (JB)

dyrektora Miejskiego Zarzą­
du Dróg.

Nie będzie też można na stale

przykręcać do chodnika ogro­
dzeń, stołów i markiz. Niedługo
Zakład Gospodarki Komunal­
nej I, zacznie naprawianie zni­
szczonego w ubiegłym roku
asfaltu. Właściciele ogródków
zapłacą za remont 62 tys. zł. Je­
żeli zniszczą chodnik w tym ro­
ku, poniosą koszty naprawy.

By dostać zgodę na posta­
wienie ogródka, właściciele ka­
wiarni muszą przedstawić sto­
sowny projekt w MZD. Akcep­
tacją projektu zajmie się Wy­
dział Architektury i Wydział
Ochrony Zabytków. (RR)

Ktojest kim?

Franciszek Nowak, przewodniczący społecznego komitetu
obchodów 750-lecia Grębałowa
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Od 56 lat, od urodzenia,
mieszka w Grębalowic. Przez
33 lata pracował na wydziale
odlewni w Hucie jako spa­
wacz. Od 7 lat jest na rencie.

Społecznik. Dziś wiceprzewo­
dniczący komitetu budowy
kanalizacji na swoim osiedlu.
W ubiegłym roku cały wolny
czas poświęcił dla komitetu
obchodów jubileuszu Gręba­
łowa. Uroczystości rozpoczę­
ły się mszą świętą w styczniu
1997 roku, a zokończyly kilka

Edyta Geppert
w Filharmonii

Po prostu
śpiewa

Jest obecna na polskiej sce­
nie muzycznej od 13 lat. Edyta
Geppert, w przeciwieństwie do

wielu niby-gwiazd, a raczej ko­
met — gdyż równie nagle poja­
wiają się, jak znikają — jest
gwiazdą prawdziwą. Ma stałą,
wierną publiczność, dla której
śpiewa i nagrywa kolejne pły­
ty. Dziś piosenkarka zaśpiewa
dla krakowskiej publiczności.

— Nie lubię, gdy nazywa się
mnie „wokalistką” — mówi

Edyta Geppert, która swojej
twórczości nie chce określać
również słowami „poezja
śpiewana”. — Po prostu śpie­
wam piosenki, ale słowo to

ostatnio zmieniło swój sens,

jest źle rozumiane. Najbar­
dziej odpowiada mi więc defi­
nicja franuskich encyklope­
dystów, którzy za piosenkę
uznawali wiersz idealnie

nadający się do zaśpiewania
przy okazji towarzyskich spo­
tkań — dodaje artystka, która
zadebiutowała w 1984 roku
na Przeglądzie Piosenki Ak­
torskiej we Wrocławiu, gdzie
zdobyła pierwszą nagrodę.
Współpracowała z kabareta­
mi Wojciecha Młynarskiego i
Jana Pietrzaka. Od 1985 r. wy­
stępujejuż samodzielnie z au­
torskim repertuarem, w któ­
rym znalazły się piosenki w

językach francuskim, hi­
szpańskim i angielskim.

W drugiej połowie lat 80.

objechała z koncertami Euro­
pę Zachodnią i Amerykę. Dziś

kojarzona z przebojem „Jaka
róża, taki cierń” i nieco zapo­
mniana przez media, tworzy
bez pośpiechu, wydając co kil­
ka lat nową płytę. Ma ich na

koncie siedem. Ostania z nich

pt. „Pytania do księżyca” uka­
zała się w ubiegłym roku i

utwory na niej nagrane, znaj­
dą się zapewne w programie
dzisiejszego koncertu (począ­
tek o godz. 19).

(ART)

dni temu w krakowskim ma­
gistracie. — To, że wypadły
okazale to nie tylko moja za­
sługa — podkreśla skromnie.
— W komitecie pracowali ze

mną: Zofia Nowak, Anna Po­
ciecha, Maria Nasiadko, Józe­
fa Łach, Grażyna Piotrowicz,
Halina Florkowska-Franćić i
Stefan Łach. Nie brakowało
ludzi życzliwych. Za pośre­
dnictwem „Gazety” wszyst­
kim chciałbym podziękować
za okazaną pomoc. (PBAR)

Ferie z„GK”

Gdzie na narty?
Zakopane:
Butorowy Wierch — wy­

ciąg czynny,
Gubałówka — wyciąg

czynny, 30 centymetrów
śniegu

Hala Goryczkowa — wy­
ciąg czynny,

Hala Gąsienicowa — wy­
ciąg czynny,

Kasprowy Wierch — wy­
ciąg czynny,

Kotełnica — wyciąg czyn­
ny,

Nosal — wyciąg czynny, 30
cm śniegu,

Polana Zgorzelisko — wy­
ciąg czynny,

Polana Szymoszkowa —

wyciąg czynny,

Najlepszy kompleks narciarski

Ferie pod Nosalem
Najlepiej zagospodarowanym terenem narciarskim na Podha­

lu jest dysponujqcy czterema wyciągami, kolejką krzesełkową
i trasami o zróżnicowanym stopniu trudności, kompleks narciar­
ski Strama Sport. Sztuczne zaśnieżanie i oświetlenie umożliwia­
jące całonocną jazdę na nartach.

Pierwszy wyciąg nie nadaje
się dla początkujących narcia­
rzy. Trasa jest trudna: długość
434 m, średnia szerokość 30 m,

nachylenie średnie 28 proc.
Łatwiejsza trasa, przeznaczona
głównie dla dzieci i początkują­
cych jest na drugim wyciągu:
długość trasy 145 m, szerokość
30 m, nachylenie średnie 10

proc. Wyciągi trzeci i czwarty są

przeznaczone dla osób preferu­
jących narciarstwo rekreacyj­
ne. Długość trasy 250 m, śred­
nia szerokość 53 m, nachylenie
średnie 13 proc.

Koleją krzesełkową można

wyjechać na szczyt, z którego
zjazd jest bardzo trudny. Trasa

jest wykorzystywana głównie
podczas zawodów slalomo­
wych: długość trasy 650 m,
średnia szerokość 30 m, nachy­
lenie średnie 38 proc.

Ceny przejazdów uzależnio­
ne są od rodzaju wyciągu i poty
dnia. Stosowany jest system
punktowy rejestrowany na kar­
tach magnetycznych — jeden
punkt 10 gr. W okresie ferii za

przejazd wyciągiem kasowane

są następujące ilości punktów'.
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Prognozapogody
— Przyszedł mróz i na ra­

zie nie będzie padał śnieg —

twierdzi Ludwik Młynar­
czyk z Lipnicy Wielkiej na

Orawie. — U nas jest mało

śniegu, ale w Zakopanem
czy Nowym Targu, szczegól­
nie w górach, jest go więcej.
I ludziska zaczynają przy­
jeżdżać. Może chociaż przez
ferie będą mogli jeździć na

nartach. Niektórzy się bali,

Krynica:
Góra Parkowa — wyciąg

czynny,
Słotwiny — wyciąg czyn­

ny, 20-40 cm śniegu,
Czarny Polok — wyciąg

czynny, 20 cm śniegu,
Jaworzyna Krynicka —

wyciąg czynny, 50 cm śnie­
gu,

Gorlice:

Magura Małostowska —

wyciąg czynny, 15 cm śnie­
gu,

Piwniczna:
Sucha Dolina — wyciąg

czynny, 20 cm śniegu,
Szczawnica:
Na Palenicę — wyciąg

czynny. (olsz)

W dni powszednie:
♦ do godz. 15.00: wyciąg 1

— 13, wyciąg 2 — 5, wyciągi 3

i4—6punktów;
♦ od godz. 15 do 18: wyciąg

1 — 11, wyciąg 2—4, wyciągi 3

i4—5punktów;
♦ po godz. 18: wyciąg 1 —

10,wyciąg2—4,wyciągi3i4
— 4 punkty.

W soboty, niedziele i

święta:
♦ do godz. 15.00: wyciąg 1

— 14, wyciąg 2 — 6, wyciągi 3 i
4 — 6 punktów;

♦ od godz. 15 do 18: wyciąg
1—12,wyciąg2—5,wyciągi3
i4—6punktów;

♦ po godz. 18: wyciąg 1 —

10,wyciąg2—4,wyciągi3i4
— 5 punktów.

Tuż obok wyciągów i tras

narciarskich znajduje się karcz­
ma regionalna „Dujawica”
czynna od godz. 8 rano do ostat­
niego klienta oraz bar, sklep ze

sprzętem i akcesoriami narcia­
rskimi, wypożyczalnia i seiwis
narciarski. Poza ośrodkiem,
pod Nosalem są wyciągi o para­
metrach zbliżonych do

wyciągów nr 3 i 4. (z)

że zima w ogóle nie przyj­
dzie. Ale nie ma się co mar­
twić. Chociaż śnieg przez
kilka dni nie będzie sypał,
to na nartach pozjeżdżać
można. Żal mi tylko zwie­
rzaków, bo się już niektóre

pobudziły ze snu i pąki na

drzewach się pojawiły, ale

widać, że przyroda za wcze­
śnie się wzięła do wiosen­
nego życia. (olsz)
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Egzamin z wdzięku

Chłopcy na wagę złota
Metafory w dwu językach

Poezja
u Konsulacie

efekty kilkutygodniowej pra­
cy choreografa, specjalistki
od makijażu, stylistki oraz

Jedynaście przejętych
dziewcząt i dwóch chłopców
prezentowało przed komisją

'i.

CO
Z3•
CE

O
CP
i

u

*

..

*

w

— Chłopcy są dla nas na wagę złota. Niezwykle trudno znaleźć

wysokiego, całkiem zwykłego chłopca, który na dodatek umiał­
by się ruszać — skarżył się szef Krakowskiej Szkoły Wdzięku i

Elegancji Jerzy Gaweł, podczas sobotniego egzaminu wieńczą-
cego kurs dla przyszłych modelek i modeli.

s

Wielce zasłużony w propago­
waniu kultury i wzbogacający
życie artystyczne Krakowa Au­
striacki Konsulat Generalny
przy ul. Cybulskiego (I piętro)
zaprasza o godz. 18 na prezen­

tację dwujęzycznej antologii
„Współczesna Poezja Aaustriac-
ka”. Wybór i opracowanie: Do-
rothea Muller-Ott i Joanna
Ziemska. Wierszami raczyć nas

będzie Grzegorz Matysik. mar

Śluby przy ul. Lubelskiej i w Dworku

Karnawałowe
wesela

Była orkiestra

i własna telewizja

Najwyższa
studniówka

Na wysokim poziomie, bo na piątym piętrze Domu Handlowe­
go „Jubilat” odbyła się studniówka jednej z klas krakowskiego
Zespołu Szkół Łączności im. Obrońców Poczty Gdańskiej. Do bia­
łego rana bawiło się tam 80 osób.

Salę zarezerwowano już we

wrześniu. Organizacją stu­
dniówki zajął się samorząd
uczniowski z przewodniczą­
cym Tomaszem Knapikiem i

rodzice, z przewodniczącym
Komitetu Tadeuszem Roś-
kiem.

Poloneza zespół muzyczny
„Ekspres” zagrał o godz.
20,45. Potem spełniono
szampański toast, a drektor
Antoni Borgosz i wychowaw­
czyni Marta Wałach otrzyma­
li w podzięce za pedagogicz­
ny trud piękne bukiety.

Dwudziesty konkurs plastyczny

Zabawa z maskami
Zabawę z maskami wymyślił 20 lat temu krakowski plastyk Leszek

Dutka w prowadzonej wówczas przez siebie galrii „Lamus" w Pisa-

rach, uważając, że maski, które wcześniej towarzyszyły nam przy

różnych okazjach, znikają z naszego życia. Ponieważ przedsięwzię­
cie rozrosło się, od lat patronuje mu Wojewódzki Ośrodek Kultury.

Anna Bogdanowicz i Leszek Dutka
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psychologa, który uczył mło­
dych ludzi jak osiągnąć suk­
ces. Nie wszyscy jednak mają
szansę na rozpoczęcie karie­
ry na wybiegu. Tylko kilkoro
z nich zostało zaproszonych
do kontynuowania nauki,
która może skończyć się pod­
pisaniem kontraktu z agen­
cją.

— Już jako dziecko tańczy­
łam w zespole baletowym. Te­
raz chciałabym zostać model­
ką i w len sposób zarabiać,
gdyż na pracę w moim zawo­
dzie mam nikłe szanse —

zwierza się Katarzyna Ma­
rzec, studentka Akademii

Ekonomicznej.
— Jestem informatykiem.

Prowadzę firmę grafiki i

animacji komputerowej.

Biorę pod uwagę fakt, że

mogę zostać modelem, gdyż
jest już mną zainteresowa­
ny pewien fotograf — wy-
znaje Marcin Krajewski, dla

znajomych Flegma (przydo­
mek, który pozostał mu z

czasów punkowej młodo­
ści).

Wyłonienie przyszłych mo­
delek jest tylko jednym z ce­
lów kursu w Krakowskiej
Szkole Wdzięku i Elegancji —

zapewnia dyrektor.
Szkoła ma przede wszyst­

kim za zadanie dodać pew­
ności siebie dziewczynom i

chłopcom, a niejednej szarej
myszce pomóc uwierzyć w

swoje siły. Kolejny kurs za­
planowany został na okres
ferii. (MSZ)
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Wszystko zostało zarejestro­
wane przez szkolną telewi­
zję-

W szkole tej zorganizowa­
no 6 studniówek. Do matury

przystąpi aż 9 klas. Na razie

wszyscy uczniowie deklarują
chęć zdawania egzaminu doj­
rzałości.

(mas)

— „Otwarty Konkurs na Ma­
skę Tradycyjną i Współcze­
sną” rozdzielony jest, ze

względu na dużą liczbę uczest­
ników, na konkurs dla dzieci i

dorosłych — mówi Anna Bog­
danowicz, z ramienia WOK,
czuwająca nad całą imprezą.

Z roku na rok przybywa wy­
konawców i masek. Tegorocz­
ny plon to 200 masek wyko­
nanych przez dzieci w 25 pla­
cówkach: klubach, szkołach i

domach kultury. — Jeśli cho­
dzi o maskę dziecięcą nie ma

jury, to nie konkurs Chopi­
nowski — Leszek Dutka wyja­
śnia ideę zabawy. — Zależy
nam, aby dzieci jak najlicz­
niej brały udział. Ich zdolno­
ści i pomysłowość są zaskaku­
jące. Warto obejrzeć tegorocz­
ną kolekcję, którą do końca

miesiąca od 8 do 20 prezentu­
je Dom Harcerza przy ul. Rey­
monta 18.

Tam też w niedzielne

przedpołudniejuż po raz pią­
ty wręczano dyplomy i ma­
skotki, które otrzymali wszy­
scy uczestnicy. A potem był
słodki wernisaż i, jak przysta­

ło na taką okazję, wspaniały
bal maskowy.

Inne zasady obowiązywały
w konkursie dla dorosłych,
gdzie prace oceniało czteroo­
sobowe juiy, biorąc pod uwa­
gę w kategorii maski współ­
czesnej poziom artystyczny,
pomysłowość, estetykę wyko­
nania i zgodność z tematem,
natomiast w kategorii maski

tradycyjnej zgodność z lokal­
ną tradycją, funkcję maski i

jej poziom artystyczny. Wy­
bierano wśród 175 prac i 59

wykonawców, przyznając 14

pierwszych nagród, 16 dru­
gich oraz wyróżnienia, a także

nagrody jubileuszowe dla

tych, którzy od wielu lat towa­
rzyszą zabawom z maskami.

Bywa, że do konkursu przy­
stępują rodziny, jak Kamie­
niarze z Istebnej czy Siekowie
z Siedlec. Podobnie jest ze

znanym krakowskim małżeń­
stwem, Janiną i Czesławem
Berdakami. Wystawę oglądać
można w Galerii Teatralnej
Muzeum Historycznego przy
ul. Szpitalnej 21.

Maria ZIEMIANIN

W ostatnią sobotę 11 par ślubowało wierność i miłość małżeń­
ską w sali Urzędu Stanu Cywilnego przy ul. Lubelskiej a 9 w

Dworku Białoprądnickim.
Z roku na rok maleje ilość zwieranych małżeństw — twier­

dzi Małgorzata Zawadzka, zastępca kierownika krakowskiego
USC. W ubiegłym roku tylko 3600 par zdecydowało się na mał­
żeństwo. W roku 1990 było ich 4500. Ustawa wymaga, by od
złożenia dokumentów do ślubu upłynął miesiąc i jeden dzień.
W praktyce, na prośbę samych zainteresowanych, rezerwuje
się terminy nawet z półrocznym wyprzedzeniem.

Mniej niż przed latyjest ślubów z udziałem obcokrajowców.
W ubiegłym roku najczęściej byli to obywatele Ukrainy, Arme-
ni i Litwy, ale zadarzali się też Kolumbijczycy, Anglicy, Au­
striacy, Portugalczycy i Włosi.
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W sobotę, w sali przy ul. Lubelskiej Helena Grzymała, zastępca
kierownika USC życzyła wszystkiego najlepszego na nowej dro­
dze życia 11 parom. Uroczystość zaślubin Małgorzaty Janeczek

z Maciejem Zyskiem zgromadziła kilkadziesiąt osób.Pani młoda

wystąpiła w przepięknej białej sukni, z fantazyjnym kwiatem we

włosach. Pan młody w tradycyjnym ciemnym garniturze. Wszy­
scy goście mieli przypięte okolicznościowe kotyliony.
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W Dworku Białoprądnickim Janusz Bieniarz, zastępca kierowni­
ka USC gratulował 9 parom nowożeńców. Najwięcej zmiesza­
nia, po toaście za pomyślność państwa Renaty Hałastry i Kry­
stiana Marciniaka, wywołała zaintonowana przez przyjaciół pa­
na młodego pieśń „O Nowej to Hucie piosenka". Jak się okazało

pan młody i jego goście są poznaniakami. Poza tradycyjnymi
piosenkami „Krakowiaczek jeden" i „Płynie Wisła płynie", z kra­
kowskich śpiewek znali tylko tę o Nowej Hucie. (mas)

Gorący 412-16-94

Masz problem, z którym nie możesz się upo­
rać. Uważasz, że na Twojej ulicy, osiedlu, w Two­
im otoczeniu coś należałoby zmienić. Zostałeś
źle potraktowany w urzędzie... Słowem, masz

sprawę dla reportera - zadzwoń.

Przy gorącym telefonie 412-16-94, codziennie
od godz. 10 do 20, dyżurują nasi reporterzy. Bę­
dą interweniować, pomogą znaleźć rozwiązanie,
napiszą o tym w „GK”. Dziś przy telefonie: Joanna KOSTRZ
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Brawa i maskotki dla laureatów SKAWINA

Festiwal wygranych
Czterdzieści zespołów ta­

necznych i muzycznych spotka­
ło się wczoraj w Skawinie pod­
czas Festiwalu Dziecięcych
Form Tanecznych i Muzycz­
nych. Olbrzymia hala widowi­
skowa zapełniona była do

ostatniego miejsca. Trudno się
dziwić, bowiem podczas festi­
walu prezentowały się najlep­
sze zespoły z całego woje­
wództwa.

Już po raz czwarty na miej­
sce festiwalu wybrano Skawi­
nę. Jeszcze niedawno laurea­
ci prezentacji wyjeżdżali w

nagrodę na ogólnopolski
przegląd do Konina. W tym
roku zrezygnowano z tej for­
my eliminacji. Wszystkim,
którzy występowali w Skawi­
nie jako nagroda wystarczyły
maskotki i olbrzymie brawa,
których nie szczędziła pu­
bliczność.

Organizatorem niedzielnej
imprezy był Wojewódzki
Ośrodek Kultury w Krakowie
i Centrum Kultury i Sportu w

Skawinie. Patronat objął Wy­
dział Spraw Społecznych UW.

Po eliminacjach, które

odbyły się w gminach kra­
kowskich do Skawiny przyje­
chało 40 wykonawców. Byli
wśród nich soliści, zespoły ta­
neczne i muzyczne — łącznie
ponad 400 dzieci.

— To już tradycja tego prze­
glądu. Na kilka godzin w

olbrzymiej hali rządy przej­
mują dzieci. Nikt się nie nu­
dzi i nie narzeka — twierdzą
organizatorzy.

W labiryncie braku pieniędzy

Dziury na państwym
Na terenie gminy Koniusza jest niespełna piętnaście kilome­

trów dróg krajowych i prawie 85 wojewódzkich. To właśnie one

sq w katastrofalnym stanie. Nie wiadomo ile jeszcze mieszkań­
cy gminy czekać będą na ich naprawę. Najprawdopodobniej
długie lata...

— W Posądzy kilka dni te­
mu przewrócił się samochód,
który wiózł kapustę. Główki

rozsypały się na kilku kilo­
metrach. Trzeba było sprowa­
dzić dźwig, by podnieść stara

i przyczepę. Trwało to kilka

godzin. Jak się później okaza­
ło, kierowca stracił panowa­
nie nad kierownicą przez

i

©
©
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Ksiądz Marian Matusiak chrzci Karolinę Elżbietę Kowalską
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Podczas przeglądu repre­
zentowane były wszystkie
gminy krakowskie. Miasto i

gminę Skawina reprezento­
wały dzieci ze Szkoły Podsta­
wowej nr 3, Jadzia Lelek i jej
koleżanki ze Szkoły Podsta­
wowej w Krzęcinie oraz

uczniowie szkoły w Pozowi-
cach. Olbrzymimi brawami
uhonorowano również ska­
wiński zespól „1KA”, który od

olbrzymią dziurę w drodze —

opowiadają świadkowie wy­
padku, mieszkańcy okolicz­
nych domów. — Nie da się po­
wiedzieć co tu się czasem wy­
prawia. Ludziom niszczą się
samochody, ale nikogo to nie

interesuje. Wiele razy inter­
weniowaliśmy w Krakowie.
Powiedzieli nam, że dróg nie

kilku lat ćwiczy w Centrum

Kultury. Prowadzi go Monika

Ciszewska, która dwudziestu

dziewczętom zapewniła sła­
wę nie tylko w gminie, ale i

całej Polsce. Warto przypo­
mnieć, że w ubiegłą niedzielę
dziewczęta z zespołu tańczyły
obok uznanych par tanecz­
nych podczas ogólnopolskie­
go turnieju tańca. Brawom
nie było końca.

zrobią, bo nie mają pienię­
dzy. Trudno wymagać, by ro­
bił je wójt, skoro on odpowia­
da tylko za drogi gminne...

— Jeszcze kilka lat temu dro­
gi gminne wyglądały nie le­
piej. Na szczęście udało się
nam naprawić „błędy prze­
szłości” — uważa Krystyna Ko-

zień, sekretarz Urzędu Gminy
w Koniuszy. — Przez cztery la­
ta wykonaliśmy 25 kilome­
trów dróg asfaltowych i pra­
wie sześć kilometrów dróg
rolniczych, tłuczniowych. Kie­
dy brakowało pieniędzy, wójt

Wspólne tańce — nowocze­
sne i standardowe, śpiewy i

pokazy trwały do wieczora.
Trudno się dziwić żalowi

uczestników, że następny
przegląd będzie dopiero za

rok. I nieważne, że tym razem

nie było miejsc wygranych i

przegranych. Największym
bowiem wyróżnieniem był
sam występ...

(JOK)

potrafił je znaleźć we wszyst­
kich urzędach. Najważniejszy
był człowiek, nie wymówki...

Tymczasem w Dyrekcji
Okręgowej Dróg Publicznych
nikt nie potrafi powiedzieć,
kiedy skończą się kłopoty
mieszkańców Koniuszy.

— Cóż, żyjemy na uboczu

wielkiego Krakowa. Nie

przebiegają tędy trasy dla tu­
rystów, nie ma atrakcji. Je­
steśmy gminą rolniczą. Wi­
dać nam nie należy się nic —

komentują mieszkańcy gmi­
ny. (JOK)

Chrzty
w Białym
Kościele

W kościele parafialnym w

Nowym Kościele podczas su­
my, ksiądz proboszcz Marian
Matusiak ochrzcił trójkę dzie­
ci, które urodziły się pod ko­
niec ubiegłego roku. W kaza­
niu z troską mówił o coraz

mniejszej ilości urodzin w tej
miejscowości.

Chrzty w Białym Kościele

odbywają się zawsze w ostat­
nią niedzielę miesiąca. Jest
ich coraz mniej. W ubiegłym
roku dwukrotnie więcej było
cermoni pogrzebowych niż
nadania imion nowym człon­
kom kościelnej społeczności.

Wśród ochrzczonych wczo­
raj byl jeden chłopiec, który
otrzymał imię Krzysztof Piotr
oraz dziewczynki Anna i Ka­
rolina. (mas)

Krzeszowice

Wieliczka
Skawina

Myślenice

Gazeta Krakowska Str. V

Dla mieszkańców
i miasta

Księgi w kinie
Od kilku miesiący, budynek starego kina w Dobczycach jest

remontowany. Po gruntownej przebudowie, mieścić się tu bę­
dzie Wydział Ksiąg Wieczystych Sądu Rejonowego, notariat i

sklepy.

Prace budowlane postępują
bardzo powoli, gdyż mury i
dach są bardzo zniszczone. Z

powodu złego stanu przybu­
dówki, podjęto decyzję o jej
rozebraniu. Pomieszczenia
nie nadawały się do niczego.
Władze gminy chciałyby
utrzymać Wydział Ksiąg Wie­

Ktojestkim?

Jan Gielas, kierownik Wydziału Gospodarki Przestrzennej
i Ochrony Środowiska w Urzędzie Miasta

i Gminy Myślenice

a

©

Jest inżynierem budow­
nictwa lądowego. W 1970
roku obronił w Politechnice

Krakowskiej pracę magi­
sterską z nawierzchni dróg
lądowych. Dyrekcja Okręgo­
wa Dróg Publicznych w Kra­
kowie przyjęła go więc z

otwartymi rękami. Praco­
wał tam pięć lat. Potem do­
stał angaż w Biurze Projek­
tów „PRODLEW”. Następnie
przeniósł się do Nowego
Targu, gdzie zatrudniła go
Spółdzielnia Mieszkaniowa.
W latach 80. — kolejna zmia­
na pracy — krakowski od­
dział Instytutu Chemii Fi­
zycznej — i częste służbowe

wyjazdy do stolicy. Od 11 lat

rozdarty jest między Myśle­
nicami, gdzie pracuje nad

planami zagospodarowania
przestrzennego gminy i

Krakowem, gdzie mieszka
żona Maria, nauczycielka

czystych w Dobczycach, mi­
mo że sąd nie płaci za dzierża­
wę pomieszczeń. Jest to waż­
ne nie tylko dla mieszkań­
ców, którzy mogą na miejscu
załatwić wiele spraw, ale tak­
że dla miasta, któremu posia­
danie ksiąg podnosi prestiż.

(AS)

matematyki i dwie córki —

Milena, studentka prawa i

Dorota, tegoroczna matu­
rzystka. Lubi zwierzęta — w

Myślenicach dotrzymują
mu towarzystwa koty, po
krakowskim mieszkaniu

buszuje wilczur olbrzym,
który jest bardzo wybredny.
W dobry humor można go
wprawić serwując mięso z

ryżem.
Czekają go jeszcze dwa po­

ważne stresy: matura i egza­
miny wstępne młodszej cór­
ki. Twierdzi, że potem będzie
mógł pomyśleć wreszcie o

zmianie auta. Stary volkswa-

gen passat traktowany jest
po macoszemu. Wszelkie

oszczędności pochłaniają
tzw. inwestycje w dzieci. Ma­
rzy o spokoju i prawdziwym
czyli długim urlopie. Świet­
nie relaksuje się w czasie ja­
zdy na nartach. (Nit)
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MEDYCZNE STOMATOLOGICZNE USŁUGI HANDLOWE BUDOWLANE £3 TURYSTYCZNE

g] GABINET LECZENIA

SCHORZEŃ:
INTERNISTYCZNYCH

UKŁADU

POKARMOWEGO

USG
EKG

Kraków, ul. Żuławskiego 14/7

(przy Nowym Kleparzu) Tel, 633 14 75

j diagAMmed
PRACOWNIA RENTGENOWSKA

badania

rentgenowskie

USG

mammografia

Echokardiografia
Badania

dopperowskie

naczyń

pon. - piątek 8-18

sobota 10-13

Wiślna 9/2,

tel. 421-89-51

USG W
jama brzuszna,
piersi, tarczyca i inne

I KONSULTACJE

wszystkich specjalistów
I ONKOLOGIA

także choroby sutka

* OKULISTYKA

szkła kontaktowe

> ZABIEGI OPERACYJNE,
ANALIZY, ENDOSKOPIE,
EKG
“

-s- 421-70-21

RYNEK GL 34 -a- 421-95-83

APARATY
SŁUCHOWE

I AKCESORIA
najniższe ceny - pełna obsługa
"FONMED* S.C. KRAKÓW

UL. ŚW. KATARZYNY 4

(wejście od Augustiańskiej)
Informacja i rejestracja:

TEL. 656-18-06

■I
APARATY
SŁUCHOWE

tel.(012)422-22-91
tel./fax 422-52-13

31-025 Kraków

ul. M. Skłodowskiej-Curie 4

33-300 N. Sącz ul. K. Wielkiego 4

161.(0-18)443-78-14

y Pełny zakres usług )

MEDICINA

al. Pokoju 3

412-24-59,412-68 -20
•••

ul. Barska 12 (Dębniki)
266-50-62, 266-96 -65

- konsultacje specjalistyczne
dorośli, dzieci

-zabiegi chirurgiczne /dzieci,
dorośli/ - przepukliny, stulejki,
wodniaki jądra, kaszaki,
(łuszczaki, esperal

- Żylaki kończyn dolnych
- Chirurgia ręki
-USG-pełny zakres.
- RTG - urografia, mammografia.
-usuwanie zębów (narkoza)
- stomatologia zachowawcza
- leczenie zeza

- gastroskopia,
- rektoskopia
- nieoperacyjne leczenie

hemoroidów /mrożenie/

-zabiegi plastyczne
- leczenie tarczycy,

cukrzycy, otyłości
- szczepienia ochronne

-testy alergiczne
- analityka
- biopsja tarczycy oraz piersi
-EEG-dzieci, dorośli

WIZYTY DOMOWE

(CAŁODOBOWE) TEL 411-13-78

GABINET

PSYCHOLOGICZNY

, (dzieci, młodzież, dorośli).

Psychologowie, logopeda
- badania
- terapia
Tel. 425-76-87,

633-77-17.

inmed

APARATY
SŁUCHOWE

sprzedaż ratalna

kompleksowa obsługa
laryngologiczna

i audioprotetyczna

- Kraków, al. 29-listopada 130

tel. (012) 412-40-81,412-43-58

- Nowy Targ, ul. Kolejowa 15

•Zakopane, ul. Krupówki 43

tel. (0-18) 14-999

kriOmed
GABINET LEKARSKI

DIAGNOSTYKA

LECZENIE
‘CHIRURGIA: naczyniowa,

proktologiczna, dziecięca

‘GINEKOLOGIA

- DERMATOLOGIA: dorośli, dzieci

‘USUWANIE ZĘBÓW-PROTEZY
‘NEUROLOG

‘CHOROBY WĄTROBY
‘MASAŻ LECZNICZY,

AKUPRESURA

i||| CZYNNY

od poniedziałku do piątku

Kraków, Friedieina 8,

tel. 633-82-82

PRZYCHODNIA
PROFESORÓW

I DOCENTÓW

Medicina ®

KRAKÓW ul. Rzeźnicza 2

tel.422-41-06

tel. 421-79-27

pon-czw. 9-18, pt. 10-17

- konsultacje specjalistyczne
- gastroskopia (oznaczanie

helicobacter, wycinki)
- badania biochemiczne.

new/MED
❖ sprzęt medyczny

Kraków, ul. Prądnicka 53a,
tel.422-38-19

Wadowice, ul. Pułaskiego

PolTDent

Centrum stomatologii

Biernackiego 3

(boczna Kazimierza Wlk),
lei. 633-44-42

czynne 9.00-21.00

Pełny
zakres usług
* USŁUGI RATALNE *.

RENTGEN

ZĘBÓW
panoramiczne,

punktowe
św. Gertrudy 8,

pon.-pt. 8-19, sob. 9-14,
L tel.421-92-72.

Ceny najniższe
- wyniki natychmiast

EuroDent
CENTRUM DENTYSTY*!

| PL. BISKUP118, I

\\ TEL6345893, I

\\ 634 24 09^

Garaże
usługi ślusarskie
najtaniej w Polsce

(0-18) 332-10-52,
(0-12) 655-17-29

(0-18) 332-12-45

CAŁODOBOWA

POMOC

DROGOWA

Tel. 96-31

411-86-96

POMOC

DROGOWA

SiOiSi

Niedziela i święta od 9 do 20

STUDIO

KREACJI

STYLU

MójNowy Image

Zaprasza na profesjonalny dobór:

fryzury, makijażu,
koloru I stylu ubioru

Przedłużanie

i zagęszczanie włosów

Usługi fryzjerskie,
kosmetyczne, tipsy

ul. Westerplatte 13 r

tel.(0-12)421-74-65

INFORMACJA

MEDYCYNA

x PRODUKCJA

HANDEL

USŁUGI

i| 653-22-02

W«9
Icatate

W12
pon.-pt.9-18

AUTORYZOWANE

CENTRUM

ZABEZPIECZEŃ

(012)423-45-23

ANTYKRADZIEŻOWE
ZABEZPIECZENIA

POJAZDÓW

DRZWIANTYWŁAMANIOWE

DO MIESZKAŃ

0601466566

fi TELEFONICZNA

AGENCJA

INFORMACYJNA

- handel
- usługi

- produkcja

tel. 423-02-40

423-02-16

422-89-00

USŁUGI POGRZEBOWE

• Suche tynki
• sufity

podwieszane
• adaptacja

pomieszczeń
•flizowanie

•VAT

Tel. (0-602) 706-352.

s 580 WZORÓW

TAPETY
KASETONY, PANELE, FOTOTAPETY

PT BISKO
PACHOŃŚKIEGO

20$F"

O
w:

OPOLSKA

PACHOŃŚKIEGO 5

(0-12)415-66-53
PN.-PT. 9-19

SOBOTA 9-14

internet http://www.coit. com.pl

czynne codz. 7.30 - 15.30

ZAKŁADY

POGRZEBOWE

Przedsiębiorstwa
Usług Komunalnych

Sp.zo.o.
ul. Rakowicka 41, 411-47-76

cm. Podgórski, ul. Wapienna,
656-55 -11

cm. Grębałów, 645-31-61

ul. Reduty 1 (obok cm. Batowi-

ce) 411-35-26

polecają
BEZGOTÓWKOWE USŁUGI

POGRZEBOWE

w ramach zasiłków ZUS

Kompleksowa
obsługa pogrzebów,
duży wybór trumien,
obsługa żałobników,

transport krajowy
i zagraniczny, kremacja,

wieńce, nekrologi,
usługi kamieniarskie, itp.

CAŁODOBOWY PRZEWÓZ Z

MIESZKAŃ
łel. 411-45-02,411-45-04,

ul. Reduty 1

(Batowice)

CENYKONKURENCYJNE!!!
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P OPERA (w Teatrze im. J. Słowackiego, pl.
Św. Ducha 1, tel. 423-17-00): WA. Mozart:

,DonGiovanni"-19.
- LUDOWY

DUŻA SCENA (os. Teatralne 34, tel. 643-

71-01): Grupa Teatralna TESPIS: Zemsta - 9,

11.30. Bilety: 17 i 10 ulg.

O PAŃSTWOWA FILHARMONIA (Zwierzy­
niecka 1, tel. 422-09 -58): nieczynna.

P APOLLO -stereo, ekran perełkowy (św. To­
masza 11a, tel. 421-89-50): Młode wilki 1/2

(poi. 15) -14.45,16.45,18.45; James Bond:

Jutro nie umiera nigdy (USA 15) - 20.45.

- / ARS: SZIUKA-do/by stereo SR, ekran pereł­
kowy, foteliki dziecięce Booster Buddy (św. Jana

6): Kiler (pol.15) - 11 .40,15.30,19.20; Młode

Wilki 1/2 (poi. 15)- 13.40,17.30,21.20.

O ARS: ANEKS SZTUKI: - dolby stereo SR,

ekran perełkowy (św. Jana 6): James Bond:

Jutro nie umiera nigdy (USA 15) - 15; Kiler

(poi. 15) -17 .15 Goło i wesoło (ang. 15) -

19.15; Gra (USA 15)-21 .

ARS: REDUTA SZTUKI - dolby stereo SR,
ekran perełkowy (św. Jana 6): Młode wilki

1/2 (poi. 15) - 16; James Bond:Jutro nie

umiera nigdy (USA 15) - 18; Tajemnice Los

Angeles (USA 15)-20.15.
6 KIJÓW - dolby stereo digital, klimatyza­
cjo (Krasińskiego 34, tel. 422-30-93): Anasta­

zja (USA, b.o., dubbing)-9,11,13,15,17;

Obcy: Przebudzenie (USA 18) -19,21.

O MIKRO (Lea 5, tel. 634-28-97): Nic do stra­
cenia (USA 15) —16; Miasto zaginionych dzie­
ci (fr. 15) -18; Donnie Brasco (USA 18) — 20.

O PASAŻ (Rynek Gł. 9, tel. 422-77-13):

Spawn (USA 15) -10.45; Air Force One (USA

15) -12 .30; Peacemaker (USA 18) -14 .45;

Agent specjalnej troski (ang. 15) -17; Doom

Generation - Stracone pokolenie (ang. 18) -

18.45; Plac Waszyngtona - 20.15.

i> POD BARANAMI (Rynek Gł. 27, tel.423-

07-68): Bracia Witmanowie (weg.-fr.-pol. 15)
- 15.30, 20.45; Historie miłosne (poi. 15) -

17.15,19

O SFINKS (os. Górali): nieczynne.
i ŚWIT - dwie sale (os. Teatralne 10): Ana­

stazja (USA, b.o., dubbing) 15,16.45; Teoria

spisku (USA, 15) -18; Mój chłopak się żeni

(USA 15) —18.30; 20.15; Obcy: Przebudzenie

(USA 18J-20.30 .

Policja 997,

Straż Pożarna 998,

Pog. Ratunkowe 999

IM
5 INFORMACJA służby zdrowia 422-05 -11

(dyżury aptek i szpitali - czynny całą dobę)

V DYŻURY SZPITALI

u KRAKÓW

• chirurgii ogólnej (Trynitarska 11), chirur­

gii urazowej (Modrzewiowa 22), chirurgii

dziecięcej, laryngologiczny (Sieroszewskie­
go 66), urologiczny (Prądnicka 35), okuli­

styczny (Dożynkowa 61 - Wilkowice).
• Domowa Pomoc Lekarska - lekarzy specja­
listów, EKG, 658-56-64

• Nagła Pomoc Lekarsko Specjalistów, EKG,
tel. 266-80 -00

• Całodobowa Pomoc Lekarska - tel

266-14-71

> BIELSKO-BIAłA

• Wyzwolenia 18 - 400-61, Wyspiańskiego
21 - 320-15, Sobieskiego 83 - 359-04, E.

Plater17-270-11)
=> OŚWIĘCIM • Wysokie Brzegi 2 - 22-11

5 SUCHA BESKIDZKA

• Szpitalna 6-74-38 -55

JTRZEBINIA

• przy kopalni Siersza-368

O WADOWICE • Karmelicka 34-330-21

i ŻYWIEC ■ Sienkiewicza 30-40-51

O DYŻURNE POGOTOWIA

5 KRAKÓW

• Łazarza 14 - 999, zachorowania i przewozy

-422-29-99, centrala telefoniczna -422-3660

Podstacje KPR:

• Lotnisko Balice - 28568-99; 28568-98,
• Rynek Podgórski 2- 656-59-99,
• Krowodrza (Piastowska 32) - 633-39-99,
• Skawina (Niepodległości 12) - dla mie­
szkańców 999, tel. miejski 276-14-44,
• Wieliczka (ks. Goliana 6) - 278-1269, alar­

mowy 999,
• Krzeszowice-999

1 Jerzmanowice -389-50-99
’

Iwanowice-388 -40-99; 388-41-99,
* Prokocim (Teligi 8) - 658-59-99

O TĘCZA (Praska 52, tel. 266-90 -80): Kino

szkolne - propozycje: Pan Samochodzik i pra­
skie tajemnice, Kanał, Pan Kleks w kosmosie.

O UCIECHA - dolby stereo SR (Starowiślna

16, tel. 422-00-77): Alex - sam w domu (USA
b.o ., dubbing) - 9; Obcy - Przebudzenie (USA

18) -11,18; Cop Land (USA 15) -16,20.15.

O WANDA - dolby stereo SR, niepełno­
sprawni (św. Gertrudy 5, tel. 422-14-55): Elfy
z ogrodu czarów (USA b.o., dubbing) —

10.30; Drżące ciało (hiszp.- fr. 15) - 12 .30,

18.30; Kamasutra (ind. -ang.jop. -niem. 18) -

14.30,20.30; Twin Town (ang. 15)-16.30.
P WARSZAWA - dolby stereo SR (Strodom

15, tel. 422-15-44): Alex - sam w domu (USA
b.o., dubbing) -14.15; Królowie życia (fr.15) —

16.15,18.15; Teoria spisku (USA 15)-20.15.
O WRZOS (Zamojskiego 50): nieczynne.
O PARADOX (Krowoderska 8): Zagubiona
autostrada (USA 15)-19.
O MYŚLENICE - MUZA (Piłsudskiego 20):

nieczynne.

O KOMNATY KRÓLEWSKIE

(wt, śr., cz.,sob. 9.30-15, pt. 9.30-16, nd. 10

15 - Bilety 4 zł. i 3 zł. ulg.): • .Sztuka cenniej­
sza niż złoto..." (wejście o pełnej godzinie)
O WAWEL ZAGINIONY (pn., śr., cz.,sob. 9.30

15, pt. 9.30-16, nd. 10-15 - wstęp wolny)
P SKARBIEC KORONNY (nieczynny do 30.01)
P ZBRÓJOWNIA/n/eczynna do 30.01)
P KATEDRA (pn.-sb. 10-15, nd. 12.15-15)
P GROBY KRÓLEWSKIE i DZWON ZYGMUNTA

(pn. -sb. 10-15, nd. 12.15-15)
P MUZEUM KATEDRALNE; (codz. 10-15)
P CENTRUM WYSTAWOWO-KONFERENCYJ-

NE (codz. 10-15):
■ Tiepolo i tiepoleschi w zbiorach polskich.

O NARODOWE

P GMACH GŁÓWNY

1.1, 3 Maja 1, tel. 634-33-77); (wt., cz. -nd. 10

15.30, śr. 10-18, nd. wstęp wolny):
• Broń i barwa w Polsce • Sztuka polska XX

wieku (od Młodej Polski do współczesności)
SUKIENNICE (Rynek Gł. 1/3, tel. 422-11-66)

(wt-pt. 10-18, sb.-nd. 10-15.30):
• Sztuka polska od XIV do XVIII w.

O XX. CZARTORYSKICH (św. Jana 19, tel.

422-55-66) (wt-pt. 9-17, sb. -nd. 10-15.30):
• Galeria rzemiosła europejskiego
O ARSENAŁ (Pijarska 8): (codziennie 1017):
• Bernardino Luini - pokaz transferu malo­
widła .Trzy święte" (do 1.03)

• Prądnik (Białoprądnicka 8) -41569-99

• Nowa Huta (Sieroszewskiego 69) - wy­
padki 64449-99 i 64442-91

• Duńskie Pogotowie Ratunkowe Falek-636 -

61-10,63646-11
• Pogot. Toksykologiczne - 411-99-99 (cało­
dobowe)
O PROSZOWICE - alarm. 999, zachorowania

i przewozy-386-21 -35;
v MYŚLENICE - 999,27261-80,

O NIEPOŁOMICE - miejski 281-19-99, alar­

mowy 999 999

5 NIEPOŁOMICE - miejski 811-999, alarmo­

wy 999

SŁOMNIKI -388-19-99 (całą dobę)
v DYŻURNE APTEKI

O KRAKÓW

• Mogilska 21 - 41161-26, Dunajewskiego
2 - 4226564, Centrum A bl 3 - 64417-36,

Centrum E bl 15 - 425-77-85, Morawskiego
8 - 421-75-63, Pachońskiego 8 - 415-35-69,

Białoruska 10 a - 425-6566, Bieżanowska

54-658-2240.

v SKAWI NA - Słowackiego 5

O KRZESZOWICE-Rynek 12

MYŚLENICE-Rynek 17/18

O PROSZOWICE-Królewska 84

WIELICZKA-os. Sienkiewicza 24

TELEFONY ZAUFANIA

O KRAKÓW

• ogólny-633-71-37 (od 16 do 22)
• dla kobiet - 42247-50 (pn., śr. 10-13, pt.

20-24)
• dla kobiet w ciąży - 4114766 (pon. i pt.

10-12, śr. 16-18)
• dla kobiet - ofiar przemocy - 42548-57

pn., wt., śr., pt. 8-14, czw. 15-20, od pn.- pt w

godz. 20-23 - 6576264

• młodzieżowy-988 (od 14 do 18 bez niedz.)
• dla narkomanów - 643-03-38 (pn. -pt. 9-18)
• dla alkoholików - 65646-80 (pn-pt 24h)
• dla uzależnionych od alkoholu i ich rodzin

- 656-27-34 (pt-sb 206 oraz wszystkie noce

poprzedzające dni wolne od pracy)
• inf. o AIDS - 958 (całodobowy)
• dla chorych na AIDS - 421 -96-57 (cz

10-12)

O DOM JANA MATEJKI (Floriańska 41, tel. • Z dziejów Krakowskiego Bractwa Kurkowego
422-59-26); (wt-cz. sb, nd. 10-15.30, pt 1018 5 ZWIERZYNIECKI SALON ARTYSTYCZNY

• Wyst. "Creo, creare, creator" (do 31.03 .98)
O DOM JÓZEFA MEHOFFERA (Krupnicza 26,

tel.421 -11 -43):(wt, cz-nd. 10-15.30,śr. 1018)
P WYSPIAŃSKIEGO (Kanonicza 9, tel. 422-83 -

37): (wt., śr., pt,sb, nd. 10-15.30, czw. 9-17)
P CENTRUM SZTUKI i TECHNIKI JAPOŃ­

SKIEJ MANGGHA (ul. Konopnickiej 26, tel.

267-27-03); (wt.-nd. 10-18):
• Dawna sztuka Japonii ze zbiorów Muzeum

Narodowego w Krakowie - kolekcja F. Ja­

sieńskiego
v ARCHEOLOGICZNE (Poselsko 3, tel. 422-

75-60); (pn., wt.-śr. 9-14, czw. 9-17 >9-14 tylko
dla grup zorganizowanych po tel. zgłoszeniu:/,

pt, sb. nieczynne, nd. 11-14 wstęp wolny):
• Starożytny Egipt1 Starożytność i średnio­

wiecze Małopolski • Pradzieje Nowej Huty 1

Kraków przed 1000 lat • Gotfryd Ossowski

1835-1897 człowiek-archeolog-geolog 1

.Lalki świata" (do 28.02)
O ARCHIDIECEZJALNE (Kanonicza 19-21,

tel. 421 -89 -63); (wt. -sfa. 10-15):
• Pokój Ojca Św. z wyposażeniem, w którym

mieszkał w latach 1951-1958 r. jako prof. KUL

O COLLEGIUM MAIUS UJ (Jagiellońska 15,

tel. 422-05-49) (pn.-pt. 11 -14.30, sb. 11-13.30)
O DWOREK JANA MATEJKI (Krzesławice,
Wańkowicza 25, tel. 644-56-74) (codz. 10-15)
P ETNOGRAFICZNE (pl. Wolnica 1, tel. 656 -

28-63); (nieczynne do 30.01)
P (Krakowska 46); (wt. niecz, pn., śr. -pt. 10-

15, sb., nd. 10-14- wst. wolny):
• Wyst. .Teatry Azji’ (do 30.04.98)
O GEOLOGICZNE (Senacka 3, tel. 422-19-

10): (wt. 10-17.30, śr.-pt. 10-15, sb.,nd. 10-14)
• Budowa geolog, obszaru krakowskiego
O HISTORYCZNE

wszystkie wystawy czynne

P KRZYSZTOFORY (Rynek Gł. 35, tel. 422-99-22):

(wyst stała nieczyn. do odwołania) Sale wysta­
wowe na parterze: (pn.-pt 9-17, sb. -nd. 10-16):

• .Najpiękniejsze Szopki Krakowskie" (do 15.02.)
• Wyst .Ozdoby choinkowe" (w sieni, do 15.02.)

O DOM POD KRZYŻEM (Szpitalna 21);
(cz-nd. 9-15.30, śr. 11 -18)'

P KAMIENICA HIPOLITÓW (pl. Mariacki 3)

(śr., pt., sb., nd. 9-15.30, czw. 11-18):
• .Eugeniusz Waniek - malarstwo i rysunek
z lat 1960-1997" (do 31.01.)
4 STARA SYNAGOGA (Szeroka 24, tel. 422-09 -

62); (wt., śr., cz., sb., nd. 9-15.30, pt 11-18):
• Z dziejów i kultury Żydów krakowskich

O CELESTAT (Lubicz 16) (śr., pt., sb., nd. 9-

15.30, czw. 11 -18)

• dla osób przeżywających kryzysy osobiste -

656-51-77 (wt,śr, pt 16-19)
• dla chorych wenerycznie - 26669-51 (9-

17) (oprócz sbind)
• dla kobiet po amputacji piersi -422-9960

wew. 235 (pn-pt 10-12.30)
O SKAWINA

• Dla ludzi uzależnionych - 276-1744 (cz-pt

16-19)
OSUCHA BESKIDZKA -986

C MŁODZIEŻOWA IZBA INFORMACYJNA

• Krowoderska 8, teL/fax: 421-9645 w.34,

tel. kom. 060146-5043, pn., pt. (10-14), wt.,

śr., czw. (13-17). kształcenie, bezrobocie, wy­
poczynek, problemy zdrowotne, uzależnienia,

porady prawne, poradnictwo zawodowe,

rzecznictwo praw ucznia.

V LECZNICE DLA ZWIERZĄT
KRAKÓW

• Brodowicza 13, tel. 411-2867 (pn-pt 8-20,

sb-niedz. 8 -20 z przerwą od 14-16, nagłe wy­
padki - pomoc całodobowa

• Centaur, Piaseckiego 16, tel. 267-12-89 (pn-

pt 10-14 i 15-20, sb 9-15), wizyty domowe;
• Salus, Przemyska 6/1 a, tel. 422-52-88 (pn-

pt 9-17, sb 9-13, pom. całodobowa); Gdyńska

11a, tel. 6366 26 6 (pn-pt 9-12 i 15-20, sb 9-

18, nd 10-13)
• Gersona 2a, tel. 658-8365 (pn-pt 9-16, sb

9-15, nd i święta 9-12; dyżur non stop)
• Gromady Grudziąż, tel. 655-68 -87 (pn-pt 9-

13,16-19.30, sb 9-13.30)
• Kmietowicza 5, tel. 636-97-35 (pn-pt 9-13 i

15-18, sb 9-12)
• Krowoderskich Zuchów 26, tel. 63249-50

(pn śr pt 10-20, wt cz 10-14.30 i 16-20, sb

12.30-17, nd 14-17)
• Królowej Jadwigi 230, tel. 425-16-21 (pn-wt

cz-pt 9-12 i 15-20, śr 15-20, sb 9-14)
• Myślenicka 124, tel. 2666068 w. 148 (pn-

pt 9-15, sb9-13)
• Parkowa 7, tel. 656-53-31 (pn-pt 10-14i16-

20, sb 10-14 i 16-19, nd 10-13)
• Piłsudskiego 30, tel. 411-39 -89 (pn-pt 9-15,

16-20, sb 9-19, nd 10-14) • Słomiana 17 (pn-sb

(Kr. Jadwigi 41); (wt, czw. pt 9-15, śr. 11 -18, sb,

nd. 9-14)1 Wyst. .Zwierzyniec się przedstawia'
O HISTORII FOTOGRAFII (Józefitów 16, tel.

634-59-32): (wt. 12-17 .30, śr.- nd. 10-15.30)
O MŁODEJ POLSKI - RYDLÓWKA (Tetmajera

28, tel. 637-07-70): (wt, śr., pt, sb. 1015, cz.15-19)
P PAŁAC SZTUKI (pl. Szczepański 4); (1017):
• .Uratować fortunę Estriecherów dla Krako­
wa i Polski" - część odzyskanych zbiorów

O LOTNICTWA (Jana Pawła II 39, tel. 412-

90-00) Czynne dla grup zorganizowanych po

wcześniejszym uzgodnieniu telefonicznym
tel. 412-9000pn-pt. wgodz. 9-14.30.

P STAREGO TEATRU (Jagiellońska 1, tel.

22-85-66): (wt. -pt. 11 -13 i na godz. przed

spektaklem): • 200 lat Starego Teatru

v ZOOLOGICZNE UJ (Grodzka 53):

(wt, śr, czw. 1013, nd. 11 -14)
P WIELICZKA

O MUZEUM ŻUP KRAKOWSKICH: Zamek

Żupny (Zamkowa 8); (pn. śr.-sb. 9-15): • Dzie­

je Wieliczki • Solniczki • Wokół soli Wieliczki

i Bochni - surowce kopalne epoki miocenu

O EKSPOZYCJA PODZIEMNA (8-16)
• Dzieje górnictwa solnego w Polsce, dawne

maszyny i urządzenia górnicze
O KOPALNIA SOLI "WIELICZKA"

(Daniłowicza 10) (8-16) • Podziemna trasa

turystyczno poziom I-III; Kaplice solne: BL

Kingi, Św. Antoniego, Św. Krzyża; Jez. Solan­

kowe: E. Barącza. J. Piłsudskiego, Weimar;

kolekcja solnych rzeźb, maszyn i urządzeń

górniczych
5 NIEPOŁOMICE-ZAMEK(pn.-pt. 1016,

sb. -nd. 1014)
• Adam Gryczyński: Fotografie

5 ART-CLUB (Łobzowska 3); (codz. 1022)
• Boże Narodzenie w sztuce ludowej (do 14.02)

O ARTEMIS (Floriańska 23); (pn. -pt. 11-19,

sb. 11 -15)
• Kolekcja galerii - malarstwo, rzeźba, grafika

O BUNKIER SZTUKI (Plac Szczepański 3o);
• Hilary: Obraz albo Świat Cały - malarstwo

H. Krzysztofiaka
■> „CENTRUM" (Al. Jana Pawła II232);

• Carlotta Bologna: Pejzaż prawdziwie włoski

O CRICOTEKA (Kanonicza 5); (pn.-pt 1014,

sb., nd. niecz)
•Ambalaże konceptualne Tadeusza Kantora

(Sienna 7, tel. 422-83 -32); (pn.-pt. 1014, sb.,

nd. niecz., zwiedzanie po wcześniejszym uzg.):
• Rysunki do ostatniego spektaklu

9-12 i 16-20, nd 14.30-16.30) • Woronicza 16,

tel. 412-35-73 (pmpt 15-19, sb 9-12) • os. Zgody

16, tel. 644-74-77 (pn-pt 8.30-20, sb. dyżury 10-

16) • os. Złotej Jesieni 13, tel. 648-20-22 w. 226

(pn-pt 16-20, sb 9-14, wizyty dom. po godz. 20)
• WIELICZKA • Pankiewicz Lech i Sp. tel. 278-

14-86 (czynna całą dobę)
P AMBULATORIA WETERYNARYJNE

P KRAKÓW • Kasprowicza 4/4, tel. 412-51-90

(codz. 8-22) • Gazdowskiego 16 (Nowy Bieża­

nów), tel. 65867-19 (pn-pt 16.30 -19, sb 9-13,

wizyty dom.)* Madalińskiego 11, tel. 26763-

63, tel. kom. 060141-93-90 pn-pt 16-19, wizy­
ty dom. po g. 19) • Na Wierzchowinach 19,

tel. 425-11-28 (pn śr pt sb 16-20, wt cz 9-15)
P GABINETY WETERYNARYJNE

P KRAKÓW: • os. Kościuszkowskie 6, tel.

649-31-11 (pn-pt 11-19, sb 9-13) • Orlich

Gniazd 22, tel. 635-16-28 (pn-sb 16-19) • So­

kołowskiego 23, tel. 413-12-14 (pn-pt 15-20)
P TOW. OPIEKI NAD ZWIERZĘTAMI
O KRAKÓW (Floriańska 53) - 421-77-72;

podatki: pon., śr., czw., pt. 9 -15, wt. 11-17.

P WADOWICE -633-35-97

POGOTOWIE GAZOWE

> KRAKÓW -992,656-50 -36

v BIELSKO-BIAŁA -992

OŚWIĘCIM — 992

O WADOWICE-32662

^ANDRYCHÓW-7542-20

O POGOTOWIE ENERGETYCZNE

P KRAKÓW: • Śródmieście-421-2749 • Kro­

wodrza-63366 -97 • Nowa Huta-644-12-10

• Podgórze-656 -21 -55

P ANDRYCHÓW -75-29-29

^BIELSKO-BIAŁA-991

^OŚWIĘCIM-42-35-35
P WADOWICE -339 -34

P POGOTOWIE WODOCIĄGOWE
P KRAKÓW: • Krowodrza-422 -9265 • No­

wa Huta-648-2861 • Podgórze-655-53-98
• Śródmieście-422 -9265

P ANDRYCHÓW -75-2640

V WADOWICE-356 -28

5 POGOTOWIE CIEPŁOWNICZE

O KRAKÓW - 993, 644-38-46, 644-18-

72, 655-40-61

O GALERIA KRZYSZTOFORY (Szczepańska

2): (pn.-pt. 11-17, sb i nd 10-16)
• W kręgu Grupy Krakowskiej
• ŚWIATłoświatło - wyst. Juliana o. Jończyka

O PIANO NOBILE (Rynek Gł. 33, I p„ tel.

422-53-95) (wt. -pt 11-18, sb. 11 -14)
• Salon zimowy
O HOTEL LOGOS (Szujskiego 5) (codz. 9-19)
•Teresa Świeży-Klimecka: Pejzaże Polskie, od

Bieszczad do Bałtyku (do 28.02).
O STARMACH GALLERY (Rynek Gł. 45):

(pn.-pt. 11-18, sb.,nd. 11-14)
• Piotr Lutyński

O GALERIA „KANONICZA 1": (Kanonicza

1);(codz. 1018):
• Sztuka - człowiek - piękno - wystawa pla­
katu FSON.

•Wystawa malarstwa Krzysztofa Jagody
O GALERIA „RĘKAWKA" (Limanowskiego

13): (pn.-pt. 11 -18, sb. 11-15)
• Wiesław Nowak: Portrety (do 30.01.)
i GALERIA MCK (Rynek Gł. 25)
• wystawa grafik Marii Heleny Vieira

da Silva (do 2.02)
O GALERIA KLUBU KOW (Zyblikiewicza 1);

(10-18)
• Wystawa malarstwa Joanny Kwiatkowskiej.
v GALERIA ZPAP (Sukiennice, Rynek Gł. 1/3,

tel. 421-8164); (pn.-pt 1018; sb. 1014)
• .Trzy dzieła" - Barbara PałkaWinek (do 5.02)

O „TEMPORARY CONTEMPORARY" (Dol­
nych Młynów 7); (wt-pt. 11 -13; 15-18)
• „Habitats - Habitaty Trzeciej Fali prof. dr

Zbigniewa Bacia" (do 11.02.)
O „SRACE GALLERY" (Floriańska 13): (pn.-

pt. 10-18.30, sb. 9.30-15)
• Wyst. malarstwa: Koloryści, Szkoła Pary­
ska, awangarda. Zbiory własne galerii
O SZTUKI UKRAIŃSKIEJ (Kanonicza 15)

(cz-nd. 12-16):
• Cerkiew wg proj. prof.J. Nowosielskiego •

Ikony z XVI-XX w. z Eparchii Przemyskiej
• Galeria Współczesnej Sztuki Ukraińskiej,

wystawo-sprzedaż, malarstwo, rzeźba, hucul­
ska ceramika i biżuteria

O ANDRZEJA MLECZKI (św. Jana 14):

(pn.-pt. 11-17, sb. 11-15, nd. nieczynne)
• Rysunki, plakaty, kartki

OKTF-MHF

O GALERIA NAFTA (Lubicz 25); (codz. 9-16)
MAŁA GAL. KTF - MHF (Lubicz 42, rest. Po­

lonez): (codz. 9-22)
O GALERIA „POD ORŁEM" (DK Podgórze,

Krasickiego 18): (pn.-pt. 8-20)
5 CENTRALNY OŚRODEK TURYSTYKI GÓR­

SKIEJ PTTK (Jagiellońska 6): (codz. 12-20)

O OŚWIĘCIM 42-2245

O POGOTOWIE SZKLARSKIE

O KRAKÓW-421 -8548,

POGOTOWIE DŹWIGOWE

P KRAKÓW-41162-22,411-5340,644-2368

O POGOTOWIE ELEKTRYCZNE

O KRAKÓW:-Cieplne MPEC-993

• Nowa Huta-644-1969

O POMOC DROGOWA

O KRAKÓW • Całodobowa - 9631 • PZU -

421-58-61; PZMot-981; • Inne:411-86-96,

643-76-89; 421-18-21; 421-18-21,4234145,

6364467; 421-18-21; 267-2162, (090) 31-

96-93; 412-24-69,645-71-27; 6484542; 633-

5743; 647-27-94; 262-19-57 i 648-3046 (ca­
łodobowa, autoplatforma).

P URZĄD OCHRONY PAŃSTWA

O KRAKÓW (Mogilska 109) -410-7943 (cało­
dobowy)
O ŻANDARMERIA WOJSKOWA

P KRAKÓW-6134061 (całodobowy)
P STRAŻ MIEJSKA

O KRAKÓW: • Śródmieście - tel. 4116045

(całodobowy) • Krowodrza - tel. 63662-99

(6-22) • Nowa Huta-tel. 644-1761 (6-22) •

Prokocim - tel. 65847-86 (6-22) • Wola Du-

chacka - tel. 655-5168 (całą dobę)
i POLICJA KRYMINALNA

P KRAKÓW -4134444 (całodobowy);413-

4444 (automat, anonimowy)
O PROSZOWICE: Wolności 2-386-17-97

P KOMENDY REJONOWE POLICJI

O KRAKÓW
• KRAKÓW-Centrum (Batorego 25) - 421 -

00-20; 610-79-97,610-71 -15, Stare Miasto -

610-77-11, 422-20-81, 42245-35 . Dworzec

Główny-610-78-11 • Kraków-Zachód (Kró­
lewska 2) - 610-19-97,63348-60 . Stary Kle-

parz (Mazowiecka 112) - 610-11-12. Azory

(Stadniewskiego 3) -610-11 -11

• Kraków-Południe: (Zamojskiego) - 656 -

33-33;
Borek Fołęcki (Nowogródzka 8) - 6666841;

Prokocim (Bieżanowska 70)-610-27-11; Kr.-

Płaszów (Dworzec 6) - 655-20-77,610-29-11.

Galeria Proscenium po­
wstała w maju tego roku. Za­
mysłemjej założycieli, Anny i
Tadeusza Smolickich, (pary
znanych scenografów, auto­
rów projektów i kostiumów
do ponad 1OO spektakli tea­
tralnych i telewizyjnych) było
przedstawienie osiągnięć naj­
wybitniejszych polskich sce­
nografów. Galeria prezentuje
i sprzedaje dzieła sztuki pla­
styków, scenografów i projek­
tantów mody, proponuje uni­
katowe ubiory stylowe i

współczesne, projektuje i wy­
konuje scenografie, kostiu­
my, rekwizyty dla teatru, fil­
mu i telewizji. Bierze także
udział w przygotowywaniu

spektakli teatralnych przez
niezależne grupy aktorów,
jak to miało miejsce w przy­
padku majowej premiery
„Osmędeuszy”.

Na co dzień w galerii oglą­
dać można m. in. prace Zofii
de Ines, Barbary Ptak, Ryszar­
da Melliwy, Anny Smolickiej,
Doroty Morawec i Ewy Duni­
kowskiej.

Propozycja specjalnie inte­
resująca dla pań chcących
oryginalnie wyglądać.

Galeria Proscenium (ul. św.
Marka 20) zaprasza od ponie­
działku do piątku w godzi­
nach od 12 do 18, w soboty od
12 do 15. mar

„Obcy 4: Przebudzenie"reż.
Jean-Pierre Jeunet

Kino „Kijów"
Film fantastyczno-nauko­

wy. Zdesperowani uczeni

przywracają do życia kosmo­
nautkę, która wielokrotnie

walczyła z tytułowym potwo­
rem. W swoich laboratoriach
i dzięki supernowoczesnej
technice, chcą stworzyć do­
skonałą hybrydę, w której ce­
chy ludzkie połączą się z ce­
chami istot z kosmosu. Ekspe­
ryment wymyka się jednak
spod kontroli...

W czwartej i prawdopodob­
nie ostatniej (?) części przy­
gód dzielnej sierżant Ripley,
zobaczymy znów — jak zwy­
kle świetną — Sigourney Wea-

ver, która uśmiercona w „Ob­
cym 3” przez reżysera Davida

Finchera, „zmartwychwstaje”
dzięki zabiegowi... klonowa­
nia. Bohaterka wraca do życia
niestety nie sama. W swoim
łonie nosi płód potwora.

(Zaproszenia) (ART)

„Teoria spisku"
reż. Richard Donner

Kino „Warszawa"
Mroczny thriller psycholo­

giczny. Bohaterem filmu jest
kierowca ciężarówki Jerry Flet-
cher (w tej roli Mel Gibson).
Widzi on dowody na istnienie

niebezpiecznego spisku w naj­
bardziej „niewinnych” miej­
scach. Zyje w świecie, w któ­
rym tajemniczego znaczenia

nabierają kody paskowe na

produktach z supermarketu,
gdzie sputniki krążące wokół
Ziemi są zagrożeniem dla lu­
dzi, gdzie zło kryje się pod naj­
zwyklejszymi przedmiotami.
Na szczęście kierowca nie zo-

staje sam ze swoimi podejrze­
niami. Gdy spotyka Alice Sut-
ton, prawniczkę z Departa­
mentu Sprawiedliwości, tytu­
łowa „Teoria spisku” zaczyna
się sprawdzać. Obydwoje zo-

stają uwikłani w niezwykłe i

niebezpieczne poszukiwanie
prawdy...

(Zaproszenia) (ART)



Str. VIII Gazeta Krakowska
Dział Reklamy GK teł. (0-12) 412-61-51

26 stycznia 1998 r.

PRACA
BIURO „Julia” (014)81-78-39■ii..

ATRAKCYJNA, dobrze płatna praca chałupnicza.
Zadzwoń lub napisz. Tel. (022) 750 27 44 ul.

Puławska 16 M 3,05-500 Piaseczno.

AMBITNYM- Praca domowa, współpraca. 2100

zł. Firma Marketingowa PRACA skr. pocztowa
27 33-300 Nowy Sącz, (znaczek)

ATRAKCYJNE chałupnictwo. Różnorodne oferty,

umowa-współpraca. Informacje otrzymasz po

przesłaniu znaczka na przesyłkę poleconą

ciężką. Kontakt tylko listowny. F .U.R. ALEX

38-311 Szymbark 600

ATRAKCYJNA prestiżowa praca dla aktywnych
na dynamicznym rynku ubezpieczeń. Szkole­
nia -licencja (0-18)44 2-10-37.

CHAŁUPNICTWO 0-700-71-195
_____

CHAŁUPNICTWO (0-12)648-88-25 643-63-84

CHAŁUPNICTWO (0-12)658-42 -45 (8.00-18.00).

DRUGA największa networkmarketingowa

(MLM) firma na świecie, wchodząca na polski

rynek (marzec 98) poszukuje biznespartne-
rów. tel.(00420)6034-18-584.

FAMILY Frost zatrudni mechanika samochodo­

wego. mercedes 3080, (012)425-70-20 wew.

228______________________________________

FIRMA zatrudni mechaników sprzętowych, spa­
waczy, elektryków sprzętowych i sieciowych

(0-12)262-15-22 262-16-17_______________

FOTOMODELKI nabór 0601-510-111_______

FRYZJERKI (0-18)441-34-71,441-92-58.

HANDEL to najłatwiejszy zarobek pod warun­
kiem że się ciężko pracuje. Wymagany samo-

chód osobowy. (014)26-18-88, (9-16).

INSTRUKTORA rekreacji na stale lub dorywczo.
Dębica (014)70-22 -36

_________

KIEROWCĘ- dystrybutora obuwia z doświadcze-

niem przyjmie producent. (018)33-160-41

KLUB sportowy zatrudni na 1/2 etatu główne­
go księgowego emeryta, rencistę (0-12)267-

14-86_________________________ _________

MGRA farmacji zatrudnię. Zapewniam wysokie

wynagrodzenie 090-684-760______________

MIĘDZYNARODOWA Firma Doradcza w branży fi­

nansowej i ubezpieczeniowej poszukuje kan­

dydatów do współpracy w województwie tar­
nowskim. 09068-22 -71

POTRZEBUJESZ opiekunki do dziecka lub osoby

starszej-zadzwoń. Tarnów, (014)22-47-45.

PRZESZKOLENI pracownicy ochrony (012)632-
32-22

TECHNIK budowlany 29 lat. prawo jazdy kat.

ABCE, znajomość języka włoskiego, budow­
nictwa ogólnego, izolacji, podejmie każdą pra­
cę. Szerzyny tel. 618, tarnowskie.

NAUKA
ABSOLWENTKA Uniwersytetu brytyjskiego udzie­
li korepetycji z języka angielskiego i niemiec-

kiego (0-12)419-15-65 _______

BHP - szkolenia, usługi. (0-14)42-26-37.

FERIE: codziennie kurs tańca (0-12)634-44-25

ADRES: ZDZ Kraków, Dietla 38, (012)422-31-
02. ROZPOCZYNAMY KURSY! Instruktor na­
uki jazdy, Diagnostyka samochodowa, Prze­
wóz materiałów niebezpiecznych /ADR/,

Uprawnienia budowlane przygotowujący do

egzaminu, Barman, Kelner, Kierownik zakładu

gastronomicznego, Maszynopisanie, Sekretar­

ka /asystentka/, Pedagogiczny uprawnienia
dla mistrzów, instruktorów nauki zawodu, So­
botnio- niedzielne przygotowujące do egzami­
nu czeladniczego, mistrzowskiego /zawody:

budowlane, metalowe, elektryczne, mecha­

niczne, samochodowe, cukiernik, piekarz, ku­

charz/, BHP podstawowe, okresowe.

ATLAS- koparka gąsienicowa, K-606, naczepa-

wywrotka, Fortschritt T-174/2, spycharka
DT-75. Żary (068)374-35-01_______________

CIĄGNIK C-328, C-330, T-25A, C-360 rozrzutni-

ki, sprzęty. Wastag Bronisław, Librantowa

139 pocz. Nowy Sącz (0-18)441-79-52.

KOMBAJNY zbożowe, prasy do słomy zachod­

nie, duży wybór. (034)62-86-81,27-41-51,

(036)435-50 -63, (033) 75-45-06.________

KOPARKO-ŁADOWARKI: MF 50 HX, 1984,1990 -

2 szl, koparka kołowa ZM 12,1991 r. tel. (0-

52) 85 39 97. K-111._____________________

SPRZEDAM kombajny zbożowo-buraczane,

ziemniaczane, prasy do słomy. Mazur Piętrzę-

jowice przy drodze Kraków- Proszowice (0-

12) 386-17-77___________________________

KOPARKĘ .Białoruś". (0-14) 45-12-40_______

HL 0011,10 ton, cementowóz 16 ton, nacze­

pa skrzyniowa 18 ton. Jelcz C-317 - sprze­
dam. 0-14/68-46-024, wieczorem

CIĄGNIK C-360 lub C-330, kosiarkę OSA - sprze­
dam. Pajor Stanisław, Dobrociesz 135, tar­

nowskie

NOWY Sącz - os.Wojska Polskiego,

pokój do wynajęcia,
studentce lub pani pracującej

(0-18)441-47-71 .

WYNAJMĘ mieszkanie 2-pokojowe. Tel. (0-601)
63-39-24

DOM, zabudowania, grunt 1,76 ha, staw -

Lusławice 30.(0-14)66-53-066.___________

KRAKÓW -centrum, kamienica z wolnymi

mieszkaniami. Tel.(0-18) 443-83-11.

MDSZYNAI Dom dochodowy 266 m2. (0-14)26-

56-75, (0602)72-72-36.___________________

NOWY Sącz -dom jednorodzinny 125m2 z

garażem w dzielnicy willowej do zamieszkania

od zaraz. „Property" Kościuszki 7 (0-18)443-

73-80.______________________________

TARNÓW, Osterwy. Dom stan surowy. (014)

26-19-59.

FLIZOWANIE. (012)647-93 -93

GŁADZIE gipsowe, malowanie, flizowanie, su­
che tynki (regipsy). panele. (018)445-21-

03._______ ______________________________

HYDRAULIKA, kuchenki (012)267-42-78

KOMPLEKSOWE wykończenie wnętrz, flizowanie,

układanie paneli sufitowych i podłogowych,

ocieplanie budynków, regipsy itp. (0-18)445-

15-93.__________________________________

KRATY (012)632-39-38

PROFESJONALNE docieplanie poddaszy, regipsy,

aranżacja wnętrz (0-18)44-23-744.

REGIPSY, flizy, panele, malowanie, tapetowanie,

hydraulika (0-18)442-64-77. ____

REMONTY, wykończenia wnętrz. Cyklinowanie.

(0-18)442-24-40.

SCHODY,

balustrady, boazerie, podłogi

(0-18) 331-09-34

ATRAKCYJNY lombard, Długa 5 (0-12)422-15-

54, pożyczki pod zastaw wszystkiego, także

nieruchomości.

KURS przygotowawczy na studia medycz­
ne. Intensywne w czasie ferii zimowych.

Wykładowcy z Collegium Medicum UJ.

Kraków, (012)421-91-49

TANIEC 0602727005

MOTORYZACJA

OKAZJAI Odstąpię odbiór Skody -Limuzyny (0-

18)441-48-35,442-87-84.________________

POLONEZ ATU 1600, stan idealny, metalic, im-

mobilaizer, multiloc, radio, sierpień 1996,

17.000 PLN. Tel. (014)22-23-04, (090)374-
652.

_____________________________________

SKODA Felicja Combi 1300 1996 czerwona (0-

18) 441-48-35, 442-87-84.

UNO 1,0 FIRE, morski metal, marzec 1997,

9.000 km, autoalarm, blokada, garażowany.

Tuchów, tel. (014)52-63-65.

..LIBER IA” -przewóz osób (kraj), Busy 9,14,18

-osobowe, obsługa imprez okolicznościowych

(0-18)442-94-34,445-60-65.______________

ALARMY, autoblokady, autoimmobilisery, auto-

radio. Zestawy GSM, montaż (0-12)411-15-
33 413-13-33____________________________

FORD Transit -przewozy (0-18)441-24-93 .

PRZEPROWADZKI fachowo (012)43-46-83

TANI transport, kraj i zagranica 1T, 2T, 3T 90-

12)635-15-34 0602-618-937
_

TRANSPORT Żuk Tarnów (0-601)474-139.

TRANSPORT- Star 6t i 12t, kryty (0-18)442-79-
35.

______________________________________

TRANSIT Bus, wesela, przysięgi. Faktury VAT.

(014)26-63 -98 .__________________________

TRANSPORT 3,51, kraj- zagranica. (012)44-80-

12_______________________________________

TRANSIT Bus- przewozy; wesela, przysięgi, piel-

grzymki, inne .(014)721-652

TRANSPORT. (012)643-48-43,090-333 -103

ZAKUPIĘ nieruchomości w rozliczeniu samo­

chody osobowe, ciężarowe. Tel. (0602) 624-

499, tel. dom. (0-18) 443-08-15 po 19 tel. bi­
ur. (0-18) 442-23-88

MYŚLENICE- Zarabie. Działka budowlana oraz

dom 10- pokojowy z zapleczem kuchennym

wynajmę lub sprzedam (0-12)272-04-21__

SPRZEDAM działkę o powierzchni 59 arów-

Prądnik Czerwony. 1 ar 5.000zł. Wiadomość:

0601-49-74-16 od 9.00-12.00

SPRZEDAM działkę w Sieniawie naprzeciw

stacji PKP o powierzchni 22 ary z rozpoczętą

budową i budynkiem do rozbiórki. Działka

uzbrojona w wodę, prąd ,gaz i telefon. Wiado-

mość: tel. 26-71-502 lub 26-71-227

BRZESKO, ul. Zacisze! Działkę budowlaną

uzbrojoną 15,4 ara -sprzedam. (0-14) 66-319-

93

SIDING, sprzedaż, montaż. 090-330-511,

(012) 655-56-92 po 20

UKŁADANIE paneli i wykładzin podłogowych (0-
18)441-50 -89.

____________________________

USŁUGI Remontowo-Budowlane i Wykończe-
niowe (012)657-05-81

________________

USŁUGI budowlane (012)262-17-90

ŻALUZJE- produkcja, sprzedaż, montaż „ZA-

LMAX" (012)655-74-74

BEZPOŚREDNI importer i hurtownia odzieży uży­
wanej „Bazar” poleca wysokiej jakości odzież

sortowaną oraz niesortowaną. Sprzedaż pro­
sto z Tira. Czernichów 218, woj. Bielsko-Bia-

la. 0-33/66 -13-29; 0-33/184-511.

DŁUGI odzyskuje PROKURA s.c. (0-12)421-93-18

DRESY, pidżamy. Producent. (0-14)68-68-150.

LOMBARD, Teatralne 10 (budynek kina Świt)

(012)644-58-44 _________________

LOMBARD ul. Grottgera 6 (równoległa do Ma­

zowieckiej)- 012-634-22-12

LOMBARD-Długa 76 (0-12)632-43-66

LOMBARD, Kościuszki 17 (012)421-80-59

POSZUKUJĘ producenta butelek 0,51 oraz na­

krętek z tworzywa sztucznego (produkcja spo­
żywcza). tel. (014)25-10-31._____

SOLARIA profesjonalne- tanio. (059)421-476

URZĄDZENIA do produkcji pierogów (012)637-
93-11

n B&BS.C.
TRADING

SPRZEDAM klemplarnię ( prod. szwajcarskiej)
do wełny, bawełny i anilany. Tel. (018)26-75-

428______________________________________

TOKARKĘ do metalu. (0-14)66-550-31.______

TRAK wielopiłowy 80. (0-90)346-050, (017)
74-41 -518.___________________ _______

BETONIARKI, mieszarki, taczki, elektrody różo­
we. Ceny hurtowe, możliwość dostawy. Boch­

nia, ul. Trudna 20, (0-14) 68-500-80

PRACA stała lub dorywcza (0-12)658-46-05

PRACA, produkty Herbalife. (0-14)21-86-89 .

PRACA w domu. Zarobek do 2.000 zł. Urządze­
nia gratis, zbyt gwarantowany ,Maper“ Perła

16,32-828 Biadoliny, (znaczek).

RENOMOWANA Hurtownia Odzieży zatrudni od

zaraz. Dobre zarobki, stała praca, samochód

osobowy dodatkowe wynagrodzenie (0-18)
443-79-35 .

_____________ _________

SPRZEDAŻ bezpośrednia. (0-14)26-51-90, (se-

kretarka automatyczna).__________________

TARNÓW, inf. tel. (0602)281-540, (9 -16).

TECHNOLOGA - kierpwnika produkcji zatrudni

Zakład Produkcji Piekarskiej. 83-000 Pruszcz

Gdański, ul. Dąbrowskiego 50. Oczekujemy
na zgłoszenia pisemne.____________________

WOLNE miejsca (0-12)658-97-68 ___

Z-0 AIP.PROSTER" Brzesko zatrudni inż. elektry­
ka, inż. elektronika z praktyką zawodową, ze

znajomością języka niemieckiego, warunki płac
do uzgodnienia. 0 -14/68-62-360,68-62-361

POLINAR DEALER ZAPRASZA
po wszystkie modele i wersje

FIATA I ALFA ROMEO

UWAGA!
AKCJA ZŁOMOWANIA

Polinar S.A.
K-ów, ul. Ofiar Dąbia 14, tel. 414-11 -33

ul. Wielicka 224, tel. 657-55-99, 657-55-88

N. Sącz, ul. Tarnowska 32. tel. (0-18) 441-29-30

Limanowa, ul. Piłsudskiego 24, tel. (0-18) 337-17-48

TRANSIT bus, przewozy osób, towarów. (014)

77-87-38, 70-26-68

AUTOALARMY - (0-12) 644-45-17, Cienista

12.

HURTOWNIA zatrudni pracowników. Tarnów, 0-

14/22-31-71

PRACOWITY, szkoła średnia, paszport, prawo

jazdy B,C,D, E. Tel. (0-14)26-64-57, po 19.

(Do 10 słów)..
★

Treść

GARAŻE, wiaty, ogrodzenia, kioski (0-18)442-

37-28,(0601)49-53 -33.

GARAŻE blaszaki, drzwi uchylne -niskie ceny.

Tel/fax. (0-14)790-912.

GARAŻE, wiaty, kioski, inne usługi ślusarskie,

najtaniej w Polsce- bezpłatny transport- zi­
mowe rabaty- (018)332-10-52, (012)655-

17-29, 090-38-98-58

RENAULT 1S, 1993, 5-drzwiowy, alarm, wiśnio­

wy metalik, cena 19.900. (0-14) 26-18-80

RENAULT Safrane wersja RT, poj. 2,2SI, 1993,

34.500 zł, bogate wyposażenie m.in ABS, el.

szyby, alarm, alufelgi, radioodtwarzacz. (0-14)

26-18-80_________________________________

RENAULT 19, 1993, czerwony, przebieg
41.000 km, radio, alarm, cena 23.000. (0-14)

26-18-80_____ ___ _________

RENAULT Laguna, wersja 1,8 RT, 1995,

alarm, centralny zamek, szyby sterowane

elektrycznie, opal metalik, 39.000 . (0-14)
26-18-80 <

SKUPUJEMY samochody rozbite, wyeksploato­
wane. Sprzedaż części używanych.Używane

zachodnie, lampy, zderzaki, blacharka. Kra-

ków Zabłocie 2,0601-503 -207 656-16-42

STAR 244 sprawny technicznie po wymianie

kabiny stan dobry (0-18)44-22-876.
POSZUKUJĘ lokalu na biuro z telefonem w cen­
trum Bochni. Tel. (0-17) 8522 776,388 80.STAR 266, dłużyca leśna. (090)346-050,

(017)74-41-518._________________________

TARPAN, 1986. (0-14)22-28-70.
POSZUKUJĘ lokalu na biuro z telefonem w cen­
trum Dębicy. Tel. (0-17) 8522 776, 388 80.

NIERUCHOMOŚCI
TARNÓW, Goldhammera! Do wynajęcia lokal

handlowy. (0-14)21-11-10,22-42-37,

-; -

' L - — ć '

AGENCJA STRONCZAK kupno- sprzedaż nieru­
chomości al.Słowackiego 58 Kraków (0-

12)633-22-67___________________________

NOWE mieszkanie 110m2 przy drodze do

Krynicy (7km do centrum Nowego Sącza) ład­

na lokalizacja, wysoki standard wykończenia

(0-18)443-81-90,441-79-07, 444-15-84.

WYNAJMĘ warsztat po cukierni (012)422-37-
27

NAROŻNIKI i ścianki kuchenne na wymiar (090)

379-841.

DLA DOMU

bezpłatny kupon
uprawniający do jednego ogłoszenia drobnego
w sobotnim lub wtorkowym dodatku ogłoszeniowym

CL
ret
N

O

Wytnij kupon - a) prześlij pocztą pod adresem 31-548 Kraków, al. Pokoju 3 tub b) wrzuć do skrzynek „Gratki”

przy Biurach Ogłoszeń „Gazety Krakowskiej”
• -W PODRUBRYCE ODNAJMĘ-SPRZEDAM NALEŻY PODAĆ CENĘ
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Wszystkie koszty publikacji zawarte są w cenie gazety
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0 - zamiana
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Zżi Sy"/i. ?<żś$

podpis

CYKLINOWANIE (012)658-13-97 _

FLIZOWANIE. wykładziny- duże powierzchnie.
012/644-07-69,0602-615-598 _

DOMOFONY- Naprawa (012)423-59-97

Nr

pgdrubryki

A - sprzedaż

ACTIYE CLEAN- czyszczenie dywanów, wykła­
dzin, posadzek, VAT 0602-66-90-79.

ANTENY (012)648-30-42 ___

PARKIET „JARZĄBEK” produkcja, sprzedaż,
montaż, zakład tel. (012)272-19-96. Sklep fir­

mowy al. 29 Listopada 103a, tel. (012)413-

47-83, kleje, lakiery, akcesoria, hurt- detal.

SOLIDNIE zabezpieczam drzwi, tapicerka, zam-

ki (012)415-42-87__________ _____________

ŻALUZJE- Nowy Sącz- 441-20-38

BRĄZY, pręty, tuleje. HART, Skwerowa 44. (0-

12) 266-66-42___________________________

DESKI, więżby dachowe -sprzedaż (0-18)446-
16-74 Cyganowice 74.

____________________

DREWNO kominkowe i rozpałkowe 090-655-

944______________________________

PARKIET, boazeria, produkcja. Szeroki wybór,

ceny konkurencyjne. (0-12)388-12 -84 090-

37-98-01_________________________________

BUK suchy 7 - sprzedam. 0-14/68-60-071

FOSZTY dębowe 7 cm, około 10 m3. (0-14)
684-12-03

SPRĘŻARKI
AIRPOL, ASPA, ORLIK,

WAN, HYDROVANE

sprzedaż i remonty

Pistolety natryskowe,

węże ciśnieniowe, szybkozłączki

narzędzia pneumatyczne

firmy GUDE itp.

PIECE HARTOWNICZE

remonty, modernizacja

p.p .H .u. „LESIA"
Bielsko-Biała, ul. Wspólna 39 b

tel. 033 149-829 tel./fax 033/169-252

Zapraszamy od poniedziałku do piąlku w godz. 7-16

TOKARKĘ uniwersalną średnią. Tel. (0-12) 658-

97-53, (0-12) 657-14-37

ZBĘDNE zapasy, paski klinowe, łożyska, części
zamienne betoniarek, betoniarki do remontu -

kupię (0-14)68-500-80

NAPRAWA telewizorów (0-12)423-76-59 411-

63-27

NAPRAWA pralek automatycznych (012)637-
93-95

PRALKI, lodówki. (012)412-89-56

WIDEOFILMOWANIE (012)421-26-88

DĘBICA- owczarki niemieckie, 3-miesięczne.

(014)818-000,0602-725-615 ____

SZCZENIĘTA - dalmatyńczyki, sznaucery. Tel. (0-

14)42-42-59 ._____________

SZCZENIĘTA wyżła Angielskiego.(012)633-98 -

76 wieczorem. (012)616-05 -65 rano____

WILCZUR 2,8 roku (zły) (012)2715885

INNE

0601-428-158 Kraków. Usługi medyczne___

090-215-991 Kraków. Usługi medyczne

090-367-503 - Zabiegi ginekologiczne. Kra­
ków

DERMATOLOG (012)413-46-84, (012)634-00 -

17

GINEKOLOGICZNE zabiegi. Tel. Łódź 0602-33-50-

83

FERIE w górach (0-12)636-38-90 (0-18)446-
90-63

ZIMOWISKO- tanio! Bukowina Tatrzańska. Boga­
ty program zajęć (012)415-52-63

WYPOSAŻENIE ’

SUPERMARKETÓW
I SKLEPÓW

Bezpośredni importer
urządzeń chłodniczych FIRMY ARNEG

oraz systemów JOKER, UNO

OFERUJEMY RÓWNIEŻ:
LADY

REGAŁY

KOSZE
** SYSTEMY WEJŚCIA,

WYJŚCIA
* WAGI
w- KASY

KRAKÓW

ul. Makuszyńskiego 24, tel./fax 644-88-27

l ul. Krakowska 37, tel.423-60-57 ,

v w y

BIURO Rachunkowe (0602)66-73-53

BIURO Rachunkowe. (012)653-17-27 po 20.

389-92-26

PAKAMERY, kontenery, kioski. (012)644-62-97.

PORADY życiowe (012)637-12-16___________

POSZUKUJĘ dobrej orkiestry weselnej zgłosze­
nia: (0-35)613-80 -17

PRZYJĘCIA weselne - tanio.

(012)411-44-60

SŁOMĘ żytnią, pszenną, owsianą, prasowaną

około 30 ton, cena do uzgodnienia -sprzedam.
Podborze 116,33-226 Zgórsko._____

SPRZEDAM witrynę chłodniczą, lodówkę, wagę

cyfrową .Angel" (012)278-41-28__________

SPRZEDAM Akordeon marki „Ligna” cena 600

zł. Tadeusz Kozyra, 34-733 Mszana Górna 85

TANIE nagrobki granitowe (0-12)271-41-07

wieczorem_______________________________

UŻYWANE niemieckie boksy kasowe tanio

sprzedam. (012)285-15-11

WRÓŻBY (012)421-58-84

WYKONUJEMY słupki betonowe do gazu. 0 -

14/45-11-55

m ,GniBnaKrnkflai5kiej'DkniuieĄ
wknidqsrodąipiqtBk
Biuro RokitnuiOgtaień Jtaoty Krnktnjuslaą'
Hnkóu/il Starowiślna IO,teL/tat 422-OWB

....

'

';

Gazeta

KRAKOWSKA
przyjmuje
bezpłatne
ogłoszenia

przez telefon.

■■

Czekamy!


